
C Z W A R T E K , 18

M A J A  
1967 R.

W yd. A  B

IA|*

N r  116 (7075) Rok założenia 1945 Cena 50 gr

Referat Biura Politycznego i przemówienie Wł. Gomułki
wytycznymi działania w pracy politycznej partii

W  PLENUM KC PZPR
z i is M k z y ls  r t m b

W A R S Z A W A  P A P . W  środę zakończyło się w  W arsza­
w ie  V I I I  p lenarne posiedzenie K om ite tu  Centralnego  
P ZPR .

J. B roz-Tito
pomnie prezydentem

Jugosławii
B E L G R A D  P A P . 17 m a ja  m a rs za ­

łe k  J . B R O Z  T IT O  zo sta ł po ra z  
c z w a r ty  w y b ra n y  p re z y d e n te m  So­
c ja lis ty c z n e j F e d e ra c y jn e j R e p u b li­
k i  J u g o s ła w ii. W y b o ru  d o k o n a ło  
zg ro m a d z e n ie  z w ią z k o w e  pod p rz e ­
w o d n ic tw e m  ¡VI. P Ó P O V IC IA  — 642 
.g losam i na o g ó ln ą  lic zb ę  644 g ło su ­
ją c y c h . J . B r o z -T ito  zo s ta ł w y b ra n y  
p o  ra z  p ie rw s z y  p re z y d e n te m  J u ­
g o s ła w ii w  s ty c zn iu  1953 ro k u . O -  
b e c n a  je g o  k a d e n c ja  — ta k  ja k  p o ­
p rz e d n ie  — t rw a ć  b ęd z ie  c z te ry  la ta .

Milionowy „Moskwicz”
T M O S K W A  P A P . Dziś  z taśm  
m o n ta żo w ych  m o s k ie w s k ie j fa ­
b r y k i sam ochodów  m a ło litra ż o ­
w y c h -  ze jdz ie  m ilio n o w y  „M o ­
s k w ic z ” . P ro d u k c ja  p ie rw szych  
p ięc iuse t tys ię cy  sam ochodów  
teg o  ty p u  t rw a ła  p ra w ie  14 la t, 
n a to m ia s t d ru g ie g o  p ó l m ilio n a  
—  6,5 ro ku .

W  D A L S Z Y M  C IĄ G U  d y s k u ­
s j i  nad  re fe ra te m  o a k tu a ln y c h  
zadaniach  w  p ra cy  p o lity c z n e j 
p a r t i i  g łos z a b ie ra li:  cz łonek 
KC , I  se k re ta rz  K W  w e W ro ­
c ła w iu  —  W ła d y s ła w  P IL A -  
T O W S K I, zastępca cz ło nka  K C , 
k ie ro w n ik  W y d z ia łu  P ropagan ­
d y  i A g i ta c ji K C  —  Leo n  S T A ­
S IA K , zastępca cz ło nka  K C , 
p rze w od n iczący  K o m ite tu  do 
S p ra w  R a d ia  i  T e le w iz ji — 
W ło d z im ie rz  S O K O R S K I, za­
stępca cz ło nka  K C , I  se k re ta rz  
K W  w  S zczecin ie  —  A n to n i 
W A L A S Z E K , se kre ta rz  K o m i­
te tu  Łód zk ie go  —  H ie ro n im  
R E J N IA K , zastępca cz ło nka  
K C . red. nacz. ty g o d n ik a  „P o ­
l i t y k a ”  —  M ie czys ła w  F. R A ­
K O W S K I, cz łonek  K C , I  sekre 
ta rz  K W  w  Z ie lo n e j G órze  —  
Tadeusz W IE C Z O R E K , zastęp­
ca cz ło nka  K C , prezes S pó łd z ie l 
n i W y d a w n ic z e j „K s ią ż k a  i W ie  
dza”  —  S ta n is ła w  W R O Ń S K I, 
cz ło ne k  K C , p rze w od n iczący  
C K K P  —  R om an N O W A K , se­
k re ta rz  K C  —  W ito ld  J A R O ­
S IŃ S K I, zastępca cz ło nka  K C ,

I  se kre ta rz  K W  w  Bydgoszczy 
—  Józef M A J C H R Z A K , sekre­
ta rz  K W  w  K o s z a lin ie  —  Z d z i­
s ła w  K A N A R E K , cz łonek 
C K K P , szef G Z P  W P  —  gen. 
d yw . Józef U R B A N O W IC Z , 
cz ło ne k  K C , k ie ro w n ik  W ydzia  
łu  K u l tu r y  K C  —  W in c e n ty  
K R A S K O , cz łonek  K C , I  se­
k re ta rz  K W  w  O ls z ty n ie  — 
S ta n is ła w  T O M A S Z E W S K I, 
cz ło ne k  KC , I  se k re ta rz  KW  
w  G dańsku  —  Jan  P T A S IŃ - 
S K I, cz łonek  K C , k ie ro w n ik  
B iu ra  P rasy  K C  —  S te fan  O L ­
S Z O W S K I, cz łonek  K C , m in i­
s te r S p raw  W e w n ę trz n y c h  —  
M ie czys ła w  M O C Z A R , sekre­
ta rz  K W  w  L o d z i —  W ies ław  
L E K  i se k re ta rz  K C  —  A r tu r  
S T A R E W IC Z .

W  d ru g im  p u n k c ie  porządku  
o b rad  I  se k re ta rz  K C  —  W ła ­
d y s ła w  G O M U Ł K A  z ło ż y ł in ­
fo rm a c ję  o u k ład a ch  m iędzy­
p a ń s tw o w ych  z a w a rty c h  przez

(D okończen ie  na s tr .  2)

Koncentracja wojsk Izraela

W  krajach arabskich
największa mobilizacja

o d  c z a s y  wolny s u e s k ie j
N O W Y  JO R K , L O N D Y N  P A I* . Sekretarz generalny O N Z  

U  T H A N T  i in n i przedstaw iciele O rganizacji Narodów  Z jed ­
noczonych na bieżąco śledzą uw ażn ie rozw ój w ydarzeń na  
B lisk im  Wschodzie —  podejm ując w ys iłk i na rzecz złagodze­
n ia  napięcia, ja k ie  w ytw orzy ło  się na granicy Iz rae la  z k ra ­
ja m i arabskim i, a zwłaszcza Syrią.
W  ŚRO DĘ w ie czo re m  z  B L IS K IE G O  W schodu d o - 

U  T h a n t k o n fe ro w a ł z fjrz e d - noszą ze w  a rm ia c h  k ra jó w  
s ta w ic ie la m i B ra z y li i,  K a n a d y , a ra b sk ich  p rze pro w a d zon o  n a j-  
D a n ii,  In d i i ,  N o rw e g ii, S z w e c ji M iększą m ob ihza.cję  od czasu 
i  Ju g o s ła w ii. W y m ie n io n e  k ra je  " » jn y  suesk ie j w  1956 r .  d la  
w y s ła ły  swe je d n o s tk i do  s ił s ta w ie n ia  czo ła  ka żde m u  ew en-

tu a ln e m u  a ta k o w i iz ra e ls k ie ­
m u.

sp e c ja ln ych  O N Z  na B lis k im  
W schodzie  u tw o rz o n y c h  4 l i ­
stopada  1956 r .  na m ocy decy- S iły  z b ro jn e  Z R A , S y r i i  i 
z j i  Z g ro m a dze n ia  O gólnego J o rd a n ii pos ta w io ne  zos ta ły  w  
N Z  stan a la rm o w y . L ib a n  —  c zw a r

ty  k ra j  a ra b sk i sąs iadu jący z 
K o resp on d en t w o js k o w y  „ A L  Iz ra e le m  —  w y ra z ił p e łn ą  s o li- 

A H R A M ”  c y tu ją c  ź ró d ła  dobrze  darność z rządem  Dam aszku, 
p o in fo rm o w a n e , pisze, że w o j-  R ó w n ie ż  I r a k  w  nocy ze ś rody  
ska  iz ra e ls k ie  sko nce n trow a n e  n a  c z w a rte k  o g ło s ił a la rm  w  
n a  g ra n ic y  z S y r ią  są p rz e - w o js k a c h  lą d o w y c h  i  lo tn i-  
rzu ca ne  na p o łu d n ie . czych.

Dziś dwa szybkie etapy

Czy Polacy
odrobią straty?

D Z lS  w  lipskim  hotelu „A sto ria”  g łów nej bazie wyścigu tac* 
gowej stolicy N R D , pobudka nastąpiła wcześnie rano. Śnia­
danie w ydaw ano ju ż  od godz. 6. Zawodnicy ja k  nigdy scho­
d z ili na posiłek na raty. P ie rw si jed li ci, których na początku  
czeka w a lk a  na 38 k ilom etrow ej trasie I X  etapu p ro w a d z ą  
cego z L ipska do Halle .
P IE R W S Z Y  z a w o d n ik  w y ­

s ta r to w a ł na  tra s ie  p u n k tu a ln ie  
o godz. 8. B y ł n im  rep rezen ­
ta n t  M o n g o lii Z a m ia n . W  pó ł 
m in u ty  po n im  w y ru s z y ł jego  
ro d a k  G an tem er a następn ie  
trze c i za w o d n ik  M o n g o lii Zag- 
daa. O s ta tn i p o je c h a ł l id e r  w y  
ścigu C zechosłow ak S m o lik .

B ardzo  p ra c o w ity  w ie czó r 
m ia ł w  środę tre n e r  p o ls k ie j 
d ru ż y n y  H enryk  Lasak. W raz 
z cz ło nka m i k ie ro w n ic tw a  e k i­
p y  p rze jech a ł on w o ln o  trasę  
c z w a rtk o w e j ja z d y  in d y w id u a l­
n e j. T e chn iczn ie  —  zdan iem  
tre ne ra , je s t ona znaczn ie  t ru d ­
n ie jsza  n iż  tra sa  ze S ła w na  do 
K osza lin a . A  to  d la tego , że je s t 
b a rd z ie j po fa łdo w a n a.

Z d an ie m  tre n e ra  Lasaka  —  
na nas tę pn ym  e tap ie , k tó r y  ro ­
zegrany zostan ie  ró w n ie ż  dziś, 
n ie  na leży spodziew ać się w ię k  
szych re w e la c ji. T rasa  m a za­
le d w ie  112 k m , w zn ie s ień  jes t 
n ie w ie le  i  tru d n o  przypuszczać 
aby zm ęczeni ko la rze  c h c ie li

decydow ać się  na  ja k ie ś  bra-^ 
w u ro w e  a ta k i. N ie  b ęd z ie m y 
je d n a k  „sp a ć ”  —  p o w ie d z ia ł H ,  
I asak, gdyż to  m o g łob y  doproę 
w a dz ić  do k o le jn e j k lę sk i.

Dziś wznowienie
konferencji

rozbrojeniowej
G E N E W A  P A P . Dziś  o godz. 

15.00 czasu w a rszaw sk iego  bę­
dz ie  w z n o w io n a  genew ska  ko n ­
fe re n c ja  ro z b ro je n io w a  z udz ia  
łe m  p rz e d s ta w ic ie li 17 państw . 
K o n fe re n c ja  ta  z a jm u je  się 
obecnie  p ro b le m e m  zakazu  ro z­
pow szechn ian ia  4>roni n u k le a r­
ne j. P ro je k t  tego  ro d z a ju  u k ła ­
du  k o n s u lto w a n y  b y ł w  d w u ­
s tro n n y c h  rozm ow ach  m iędzy  
ZSRR a S ta n a m i Z je d no czon y­
m i.

M łodzi „ jedn akow ie ją” 
coraz bardzie j i  naw et z 
bliska trudno rozpoznać  
płeć modnych nastolatków , 
zwłaszcza gdy na szwedz­
ką  modłę uczesani są ja k  
para  na zdjęciu.

C A F — Pressens B ild

Spotkanie
klubie „13 Muz“

2 0  L A T
RSW „Prasa”

W  ŚRO DĘ w ieczo rem  w  k ii» - 
L ie  „13 M u z”  o db y ło  się spot­
ka n ie  zorgan izow ane  z o k a z ji 
obchodów  20-lecia  R o bo tn icze j 
S p ó łd z ie ln i W y d a w n ic z e j „P ra ­
sa” . N a  sp o tka n ie  p rz y b y li p ra ­
c o w n ic y  S zczecińskiego Wydawr, 
n ic tw a  P rasow ego RSW  „P p a - 
sa” , re d a k c ji o raz  in s ty tu c j i  
w  spó łp racu  j  ący ch.

P rz y b y ły c h  p o w ita ł p rzew od­
n iczący ra d y  z a k ła d o w e j red.' 
Tadeusz Ż Y W C Z A K . N a stęp n ie  
z a b ra ł g łos d y re k to r  Szczeciń­
skiego W y d a w n ic tw a  P rasow e­
go Tadeusz W Ó J C IK . O m ó w ił 
on ro z w ó j p ra sy  w  k ra ju  i  w  
S /czec in ie . 28 p ra c o w n ik ó w ; 
n a jb a rd z ie j zasłużonych  d la  
ro z w o ju  szczecińsk ie j p rasy  w jr  
ró żn ion o  d y p lo m a m i i  n ag ro ­
dam i.

Są to : K . K u c h a rs k i, Cz. O l­
szew ski, E. K iesa, H . R y w o lt*  
L . A le ksa n d rza k , M . W o łłe jk o - ' 
w icz, Cz. D o w g ia łło , A . Olszewr 
ska, J. K o w a ls k a , T . F il ip o w y  
sk i, E. Szym czyk, B. Z a le w s k ą  
D. G ra bo w ska , H . M a rko w ska * 
H . K u k ia n , Z. Ferenc, J. Za­
w iś la k , M . K aczo row ska , R.’ 
B orow ska , C. Ż a re k , J. Rze- 
czyck i, R. K u b ic ie l,  B. K e s le r; 
W . Szym czyk, I. W łoch , KJ 
R udzko , G. K os trze w a , Z . Jan-; 
czewska.

Po części o f ic ja ln e j o db y ł s i$  
w ie c z o re k  to w a rz y s k i.

K O R Z Y S T A J Ą C  % okazji 
w szystkim  naszym kolegom *  
w ydaw nictw a zespół „K u rie ra  
Szczecińskiego” składa serdecz­
ne życzenia powodzenia w  ora  
cy zawodowej i  życiu osobi­
stym.

W Hongkongu
nadal wrzenie

L O N D Y N  P A P . J a k  donosi k o re s ­
p o n d e n t R e u te ra  z H o n g k o n g u , n a ­
d a l u t r z y m u je  sic t u ta j  n a p ię ta  sy­
tu a c ja  i  d o ch o d z i do  k r w a w y c h  
sta rć  m ię d z y  p o lic ją  a d e m o n s tru ­
ją c ą  lu d n o ś c ią  ch ińs ką .

S p e c ja ln e j je d n o s tk i p o lic j i  H o n g ­
k o n g u  do  ro zp ę d za n ia  t łu m u  u ż y to  
d z is ia j do  s t łu m ie n ia  d e m o n s tra c ji 
m ło d z ie ż y  c h iń s k ie j, k tó ra  u rz ą d z i­
ła  pochód po u lic a c h  h a n d lo w e g o  
c e n tru m  d z ie ln ic y  K o w lo o n  n i­
szcząc z n a k i d ro g o w e , o b rz u c a ją c  
k a m ie n ia m i k a n to ry  b a n k o w e , w zn ia  
c a ją c  p o ż a ry .

Niedziela, godz. 11 i 17 
Park Kasprowicza.

Wielkie rendez-vous 

szczecinian na

„Koncercie
Jubileuszowym”

„Głosu Szczecińskiego”

Porcja piosenki i hu­
moru w  wykonaniu 
najlepszych artystów 

polskiej estrady!



S T R O N A  2K

P R Z E B Y W A J Ą C Y  W  S Z C Z E C I­
N IE  re d a k to r  n a c z e ln y  sp o łeczno - 
k u ltu ra ln e g o  czasopism a s e rb o łu -  
iy c k ie g o  „ R O Z H Ł A O ”  u k a z u ją c e ­
go  się w  B u d z is z y n ie  — M E R C  IN  
N O W A K -N J E C H O R N S K I — z ło ży ł 
d z iś  w iz y tę  w  n as zej re d a k c ji.

G ość nasz je s t  też  n a jb a rd z ie j  
in a n y m  m a la rz e m  s e rb o łu ż y c k im  
(u c z n ie m  W ł. S k o czy lasa),. p is a rze m  
i  e tn o g ra fe m .

R e d . M . N o w a k -N je c b o rń s k i z w ie  
d z ił  C e d y n ię , S ie k ie rk i,  W id u e h o  
w ą , u c ze s tn ic zy ł w  o tw a rc iu  w y  
s ta w y  k s ią ż k i i  p ra s y  se rb o łu ży  
c k ie j w  G r y f in ie , g d z ie  ta k ż e  
s p o tk a ł się z  m ło d z ie żą  w  k lu b ie  
P S S .

P ra g n ą c  zapoznać się z d z ia ła l­
n o śc ią  re g io n a ln y c h  to w a rz y s tw  
s p o łe c z n o -k u ltu ra ln y c h  nasz gość 
o d w ie d z i ró w n ie ż  G o le n ió w , 
m ie ń  P o m o rs k i i  Ś w in o u jś c ie .

M . N o w a k -N  je c h o rń s k i p rz e b y w a  
n a  Z ie m i S z c ze c iń s k ie j n a  z a p ro ­
sze n ie  G ry  f iń s k ie g o  
K u ltu r a ln e g o  i  S 'i'K ,

Izotopowy
zwiadowca

r
C Z U J N IK  IZ O T O P O W Y , zbu 

iło w a n y  przez k o n s tru k to ró w  
g liw ic k ic h  z Z a k ła d ó w  K o n - 
s tru k c y jn o -M e c h a n ic z n y c h  PW , 
um ieszczony na k o m b a jn ie  w ę  
g ló w y m , b ezb łędn ie  w y c z u je  
k a żdą  choćby n a jm n ie js z ą  
w a rs tw ę  w ę g la  w  ścianie, 
N ic  poza w ę g le m  go n ie  in te ­
re su je , to też m aszyna n ie  ru ­
szy ty c h  rzeczy, na k tó ry c h  
m o g ła b y  sobie  „p o ła m a ć  zę­
by”’-

Z procesu K. Kota

Oskarżony rzucił się
na fotoreportera

K R A K Ó W  P A P . W  środ ę , w  12 
d n iu  procesu  K a ro la  K O T A  w y s tą ­
p i l i  — w  c h a ra k te rz e  ś w ia d k ó w  ro ­
d z ic e  osk arżo n e g o: Iz a b e lla  i L e o ­
p o ld  K o t, o ra z  d z ia d e k  — H ie r o n im  
U z ie k o ń s k i. K o rz y s ta ją c  z p rzy s łu ­
g u jąc eg o  im  p ra w a , o d m ó w ili  o n i 
zezn a ń .

O b ecność n a  s a li ro z p ra w  ro d z i­
c ó w  i  d z ia d k a , k tó r a  w  p ie rw s z e j 
c h w i l i  w y d a w a ła  się  n ie  ro b ić  na 
o s k a rż o n y m  s p e c ja ln e g o  w ra ż e n ia ,  
w p ro w a d z iła  g o -je d n a k  w  s ta n  d u ­
żeg o  n a p ię c ia  p sych icznego . U z e w ­
n ę t rz n iło  się to  w  m o m e n c ie  p o ja ­
w ie n ia  się  fo to re p o r te ra  C A F . N a  
b la s k  f le s za  o s k a rżo n y  w p a d ł w  fu  
r ię  i  za c zą ł k rz y c z e ć :  W y rz u ć c ie  te ­
go ty p a  — on  m n ie  d e n e rw u je !  N a  
p y t a n ia  sądu , co. je s t  p rz y c z y n ą  ta ­
k ie g o  za c h o w a n ia , o s k a rżo n y  n ie  
p o tr a f i ł  u d z ie lić  o d p o w ie d z i;  o d n io ­
sło  się w ra ż e n ie , że n ie  ro zu m ie  
k ie ro w a n y c h  do n ie g o  p y ta ń .

W  z w ią z k u  z tą  s y tu a c ją  sąd za ­
r z ą d z i ł  k r ó tk o t r w a łą  p rz e rw ę . W y ­
p ro w a d z a n y  z  ła w y  o sk arżo n y ch  
p rz e z  m il ic ja n tó w , K o t  w y k o rz y ­
s ta ł ic h  c h w ilo w ą  n ie u w a g ę  i rz u ­
c i ł  s ię na fo to re p o r te ra , u d e rz a ją c  
go  k i lk a k r o t n ie  rę k ą .

B y ła  to  p ie rw s za  ta k a  g w a łto w n a  
te a J tc ja  i w y b r y k  K o ta  w  czasie  
t r w a n ia  p ro ce su . W  środ ę  z e z n a w a ­
ła  dalsza g ru p a  k o le ż a n e k  i k o le ­
g ó w  osk arżo n e g o  z s e k c ji s trz e le c ­
k i e j  i k lu b u  s p o rto w e go  „ C ra c o v ia ” .

--------- SZZ2ZZE1-
V III PLENUM

KC PZPR
(D okończen ie  ze s tr. J)

Polskę  z Czechosłow acją , N R D  
i B u łg a r ią  o raz o  k o n fe re n c ji 
w  K a r lo v y c h  V arach .

Plenum  podjęło na zakoń­
czenie obrad następujące u- 
chwaly:

„K O M IT E T  C e n tra ln y  P o l­
s k ie j Z je d no czon e j P a r t i i Ro­
b o tn icze j, ze bran y  w  d n ia ch  16 
i 17 m a ja  1967 r. na V I I I  p le ­
n a rn y m  posiedzeniu , po w y s łu ­
ch a n iu  re fe ra tu  B iu ra  P o lity c z  
nego, w yg łoszonego przez Ze­
nona K IJ S Z K Ę  „O aktualnych  
zadaniach w  pracy politycznej 
p a rtii”, po w y c z e rp u ją c e j d y ­
s k u s ji o raz po p rz e m ó w ie n iu  
I sekre ta rza  K C  W ła d ys ła w a  
G O M U Ł K I,  p o s ta n o w ił p rz y ją ć  
re fe ra t B iu ra  P o lityczne go  i 
p rze m ów ien ie  W ł. G o m u łk i ja ­
ko  w y tyczn ą  d z ia ła n ia  w  p ra -  
cv  p o litv e z n e i p a r t i i ” .

Uchw ała  V I I I  P lenum  K C  
P Z P R  w  sprawie konferencji 
europejskich p a rtii kom uni­
stycznych i  robotniczych w  
K arlovych V arach:

„K O M IT E T  C e n tra ln y  P ZPR , 
po w y s łu c h a n iu  sp ra w ozd a n ia  
ł  sekre ta rza  K C  W ład ys ła w a  
G O M U Ł K I, w  p e łn i a p ro b u je  
s tan o w isko  i d z ia ła ln o ść  dele­
g a c ji naszej p a r t i i  uczestn iczą­
ce j w  p rzyg o to w a n ia ch  oraz 
obradach  k o n fe re n c ji e u ro p e j­
sk ich  p a r t i i  ko m u n is tyczn ych  
i ro b o tn ic z y c h , k tó ra  o d b y ła  s ię  
w  d n ia ch  24 —  26 k w ie tn ia  
1967 r. w  K a r lo v y c h  V arach .

K o m ite t C e n tra ln y  w  p e łn i 
a p ro b u je  i  u dz ie la  pop a rc ia  o - 
św ia d czen iu  k o n fe re n c ji „O  po 
kó j i  bezpieczeństwo w  E uro­
pie”.

K O M IT E T  C e n t ra ln y  s tw ie rd z a , że  
k o n fe re n c ja  w  K a r lo v y e h  V a ra c h  
s ta n o w i d o n io s ły  w k ła d  w  w a lk ę  o 
p o k ó j i b e zp ie cze ń stw o  n a n as zy m  i 
k o n ty n e n c ie  i  n a  c a ły m  św ie c ie  o ra z  I

w  d z ie ło  u m a c n ia n ia  je d n o ś c i m ię ­
d zy n a ro d o w e g o  ru c h u  k o m u n is ty c z  
n ego  i ro b o tn ic ze g o .

K o m ite t  C e n t ra ln y  w y p o w ia d a  się 
za ro z w in ię c ie m  s z e ro k ie j a k c j i  p a r  
t i i  k o m u n is ty c z n y c h  i  ro b o tn ic zy c h  
o ia z  w s zy s tk ic h  s ił d e m o k ra ty c z ­
n y c h  i p o s tęp o w y ch  n a rze cz  p o k o ju  
i  b ezp ie cze ń stw a  w  E u ro p ie . P Z P R  
p o d e jm o w a ć  b ęd z ie  w s zy s tk ie  nie 
zbęd n e  k r o k i  d la  o s iąg n ię c ia  tego  
c e lu .

K o m ite t  C e n tra ln y  s o lid a ry z u je  
się z a p e le m  k o n fe re n c j i w  sp ra w ie  
p o p a rc ia  b o h a te rs k ie j w a lk i naro d u  
w ie tn a m s k ie g o  p rz e c iw k o  b a rb a rz y ń  
s k ie j a g re s ji S ta n ó w  Z je d n o c zo n y c h  
o ra z  z  d e k la ra c ją  p o tę p ia ją c ą  w o j­
s k o w y  zam ac h  s ta nu  w  G re c j i .

K o m ite t  C e n tra ln y  P Z P R  zalec a  
w s z y s tk im  o rg a n iz a c jo m  p a r ty jn y m  
s tu d io w a n ie  m a te r ia łó w  k o n fe re n ­
c j i  o ra z  ro z w in ię c ie  n a ic h  po d sta ­
w ie  s z e ro k ie j p ra c y  p o lity c z n e j  
w ś ró d  k la s y  ro b o tn ic z e j i ca łego spo 
łe c z e u s tw a ” .

K o m ite t  C e n tra ln y  p o d ją ł 
ró w n ie ż  u chw a łę  w  s p ra w ie  50 
ro czn icy  W ie lk ie j S oc ja lis tycz ­
n e j R e w o lu c ji P aźd z ie rn iko w e j.

Ciekawe wystawy
w  Płotach

W  S T A R Y M  Z A M K U  w  P lo ta c h  
g d zie  m ie śc i się- o d d z ia ł W o je w ó d z ­
k ie g o  A rc h iw u m  P a ń s tw o w e g o  — 
C iry fic k ie  T o w a rz y s tw o  K u lt u r y  i 
W y d z ia ł K u lt u r y  P R N  w  G ry fic a c h  
z a m ie rz a ją  p ro w a d z ić  sta łą  d z ia ła l­
ność w y s ta w ie n n ic z ą . Z a in a u g u ro  
w a ła  j ą  w  g ru d n iu  ub . r . ek sp o zy c ja  
p ra c  m a la rz a  h in d u sk ieg o  H a rd e  v 
S ln g h a , s ty p e n d y s ty  M in is te rs tw a  
K u lt u r y  i  S z tu k i.

O b e c n ie  c zy n n a  je s t  w y s ta w a  tw ó r  
części K a z im ie rz a  O s tro w sk ieg o . 
C zęść ek s p o n o w a n y c h  p ra c  s ta no w i 
p lo n  p o b y tu  a r ty s ty  n a p le n e rze  
w  O s ie k a c h . P re z e n to w a n e  są ta k ż e  
p e jza że  z c y k lu  „ K a s z u b y ” .

K . O s tro w s k i je s t  la u re a te m  n a ­
g ro d y  m in is tra  k u l tu r y  i  s z tu k i  
o ra z  n a g ro d y  a r ty s ty c z n e j m ia s ta  
G d y n i .  T w ó rc zoś ć  sw ą a r ty s ta  p re ­
z e n to w a ł n a  w ie lu  w y s ta w a c h  zagra  
ro czn y ch  i  k r a jo w y c h  zb io ro w y c h  
o ra z  in d y w id u a ln y c h . \- 'u )
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N a  zdjęciu: Uczestnicy .spo tkan ia  w  rozm ow ie z Konsulem  
G eneralnym  CSRS w Szczecinie J. Kosinerem .

Foto St. Cieślak

Spotkanie w  Konsulacie 
Generalnym CSRS

W C Z O R A J , z o k a z ji z a koń ­
czone j p rze d  k i lk u  d n ia m i D e ­
ka dy  K u l tu r y  C zechosłow ackie j 
w  S zczecin ie , o rg a n iz o w a n e j 
p rzez  „ K u r ie r ” , W D K  i  O śro ­
d ek  K u l tu r y  C ze cho s ło w a ck ie j 
w  W a rsza w ie , K o n s u l G e n e ra l­
n y  CSRS w  S zczecin ie  p rz y ją ł 
zespó ł o rg a n iz a to ró w  te j im ­
p re zy , o ra z  p rz e d s ta w ic ie li p ra -

„Pospolite ruszenie” przez Atlantyk

áüiífkanin w Polsce
20 t|s . turystów z USA przybywa w b. r. do naszego kraju

N IE D A W N O  przebyw ała w  W arszaw ie grupa dyrektorów  
b iur podróży ze Stanów Zjednoczonych, którzy przyjechali do 
naszego k ra ju  na sesję Zarządu Stowarzyszenia Polsko-Am ery  
kańskich B iu r Podróży. W ykorzystaliśm y tę okazję, by pre­
zesa S P A T A  pana Bolesława Ł A S Z E W S K IE G O  zapytać o 
perspektywy rozw oju turystyk i z U S A  do Polski.

■ —  Zaczn ijm y od przedstaw ienia czytelnikom  SPA TA ...

—  JES T T O  n a jw ię k s z a  —  
odpow iada  prezes B. La  szew­
sk i —  e m ig ra c y jn a  o rg a n iza c ja  
tu ry s ty c z n a  na  św iec ie , zrze­
sza jąca ponad  50 b iu r  podróży.
N aszym  g łó w n y m  ee lem  je s t 
o rg a n iz o w a n ie  w yc ie cze k  do 
P o lsk i.

—  M oże w ięc k ilk a  słów na  
tem at zbliżającego się sezonu—

—  W  T Y M  R O K U  p rzy je d z ie  
do P o ls k i o ko ło  20 tys ię cy  A -  
m e ryka n ó w , p rzy  czym  lic z b a

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

S /S  „ S O Ł D E K ”  —  z  D a n ii
pod b a la s te m .

S /S  „ K O L N O ”  —  z  D a n ii  
pod b a la s te m .

S /S „ W IE C Z O R E K ”  —  2 D v  
n i i  pod b a las te m .

S /S  „ P S T R O W S K I”  —  z  D a ­
n i i  pod b a la s te m .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

M /S - „ K O L E J A R Z ”  —  do  W e ­
n e c ji  z  w ę g le m .

M /S  „ Ś W IE T L IK ”  —  d o  B e l­
g ii, F r a n c j i  i  I r l a n d i i  z  d ro b ­
n ic ą .

M /s  „ IN A ”  —  do  L o n d y n u  z  
p ły ta m i p ilś n io w y m i.

M /S  „ W R Ó Ż K A ”  —  d o  A n g l i i  
zach . z  d ro b n ic ą .

S /S „ S O Ł D E K ”  —  d o  D a n i i  z  
w ę g le m .

S /S  „ K O P A L N IA  K A Z I M I E R Z ”  
—  z  M u rm a ń s k a  z  a p a ty ta m i.

S /S  „ C IE S Z Y N ”  —  ze S zw e­
c j i  z  ru d ą .

S /S  „ S Ł A W N O  —  z  D a n i i  p o d  
b a la s te m .

S /S  „ K O L N O ”  —  d o  D a n i i  z  
w ę g le m .

S /S  „ P S T R O W S K I”  — do  D a ­
n i i  z w ę g le m .

S /S  „ B R Y G A D A  M A K O W S K IE  
G O ”  —  do D a n ii  z  w ę g łe m .

K O N T A K T Y  M Ł O D Z IE Ż O W E

Z A R Z Ą D  Z a k ła d o w y  Z M S  
p rz y  P Ż M  w  ra m a c h  k o n ta k ­
tó w  z  k o m s o m o lc a m i z  M u r ­
m a ń s k a  g o śe ił w  o s ta tn ic h  
d n ia c h  10 m a ry n a rz y  z  ra d z ie ­
c k ie g o  s ta tk u  „ D A S Z A W A ” . 
M ło d z i m a ry n a rz e  z  M u rm a ń ­
s k a  z w ie d z i l i  w o je w ó d z tw o  
szc zec iń s k ie , w  to w a rz y s tw ie  
s w o ic h  p o ls k ic h  to w a rz y s z y  z  
P Ż M .

w yc ie cze k  p ow iększy się m n ie j 
w ię c e j d w u k ro tn ie . Na prze­
s trze n i 3 la t,  t j .  od c h w il i  po­
w s ta n ia  naszego zrzeszenia, na­
s tą p iło  o g rom ne  o żyw ie n ie  na 
szlakach p row adzących  ze 
S tanów  Z jednoczonych  do  P o l­
sk i. I  n ad a l w  te j d z ied z in ie  
is tn ie ją  w ie lk ie , w ręcz  n ie o g ra ­
n iczone  m oż liw ośc i.

—  Czy rzeczywiście Polska 
jest k ra je m  tak bardzo intere­
sującym  Am erykanina?

—  Z  C A Ł Ą  P E W N O Ś C IĄ . 
P roszę n ie  zapom inać, że w  
U S A  ś ro d ow isko  P o lon ii lic z y  
o k o ło  7 m in  osób. W iększość z 
n ic h  p ra g n ie  o dw iedz ić  s tarą  
O jczyznę  i g ro m ad z i na te n  cel 
ś ro d k i. Jednocześnie k ra je  
E u rop y  Ś ro dko w e j i  W schod­
n ie j b ud zą  coraz w ię ksze  za­
in te re s o w a n ie  w ś ród  ro d o w i­
ty c h  A m e ry k a n ó w , zn ud zon ych  
ju ż  F ra n c ją , W łoch am i, H iszpa­
n ią . T o  społeczeństwo chyba 
n a jb a rd z ie j na  św iec ie  zarażo­
ne b a k c y le m  podróży, szuka w  
E u ro p ie  n ow ych  tu rys tyczn ych  
sz laków . I  na ty m  sz laku  z n a j­
d u je  się m  in . Polska.

— G d y b y  p rzy s z ło  P a n u  w y lic z y ć  
g łó w n e  h a m u lc e  o g ra n ic z a ją c e  p rzy  
ja z d y  do  P o ls k i, to co u w a ż a łb y  
P a n  za d ec yd u ją ce ?

—  P R Z E D E  W S Z Y S T K IM  b r a k  ho  
te ł i ,  p e n s jo n a tó w , m o te li . D a le j ,  sta  
le  je szc ze  n is k i  p o z io m  o b s łu g i. 
W p r a w d z ie  w  te j  d z ie d z in ie  o s ta t­
n io  n a s tą p iła  d u ża p o p ra w a , a le  
n a s i k l ie n c i s k a rż ą  się n p . n a  słaba  
zn a jo m o ś ć  ję z y k ó w  o b c y c h  w śród  
p e rs o n e lu  to w arzy szą ce g o  tu ry s to m .

Z a  b a rd z o  w a ż n ą  s p ra w ę  u w a ż a m .

ró w n ie ż  re k la m ę  P o ls k i za g ra n ic ą . 
Je s t o n a  n ie d o s ta te c zn a , zw łaszcza  
w o b ec  - o g ro m n e j k o n k u re n c ji .

—  1 może jeszcze na zakoń­
czenie spojrzenie w  przyszłość...

—  W IE L K A  tu ry s ty c z n a  w ę ­
d ró w k a  lu d ó w  d op ie ro  się za­
czyna. Za  2 ła ta  now e  sam olo­
ty  zab ie rać  będą na p o k ła d  200 
—  280 pasażerów . M aszyny,
k tó re  w e jd ą  do  e ks p lo a ta c ji w  
1972 r. będą p oko nyw ać  A t la n ­
t y k  w  2 g odz iny  i  p rzew ozić  
je dn o ra zow o  500 osób. Oznacza 
to  ju ż  pospo lite  ruszen ie  przez 
A t la n ty k !  T rze b a  się  na  n ie  
zawczasu- p rzygo tow ać. O c z y w i­
ście, zda jem y sobie spraw ę, że 
m o ż liw ośc i P o lsk i są skrom ne. 
N a leży  je d n a k  ju ż  d z is ia j po­
m yśleć, gdzie  i  ja k  p rz y ją ć  te  
rzesze tu ry s tó w . B o  w  p rze c iw  
B ym  ra z ie  w ie lk a  szansa, k tó ­
rą  n ies ie  współczesna te c h n ik a  
zostan ie  zaprzepaszczona. A  
p rzec ież Polska  je s t a tra k c y j­
n y m  kra je m ...

R o zm a w ia ła :

K R Y S T Y N A  S ZELES TG W S K A

K o z a c z k i  
n a  la t o

K IE L C E  P A P . W  T e c h n ik u m  P rz e  
m y s łu  S k ó rza n e g o  w  R a d o m iu  p rz y  
s ią p io n o  dó p ro d u k c ji  k o za c zk ó w  
n a  sezon le tn i .  C h o le w k i są z s ia t­
k o w e g o  tw o rz y w a , d z ię k i c ze m u  o- 
b u w ie  je s t  le k k ie , m ocne i  p rz e ­
w ie w n e . M o d n e  k o z a c z k i w y tw a rz a  
się w  ró ż n y c h  k o lo ra c h , m . in . b ia ­
ły m  i c z e rw o n y m . P a r t ie  te g o -o b u ­
w ia- m a ją  s ta n o w ić  w z ó r do p o d ję ­
c ia  m a s o w e j p r o d u k c ji  d la  z a k ła d ó w  
s k ó rz a n y c h .

sy, ra d ia  i  te le w iz j i .  W  w y s tą ­
p ie n iu  K o n s u la  G ene ra lnego , 
J. K O S IN E R A ; d o m in o w a ły  
s ło w a  u zna n ia  d la  p ię k n e j id e i 
ro zsze rzan ia  p rz y ja ź n i sąs iadu ­
ją c y c h  ze sobą n a ro d ó w , zw ła -: 
szcza w  m ieśc ie , k tó re  w ię z y  
s ta łe j w s p ó łp ra c y  łączą  z Cze­
ch o s ło w a c ją  na  co dzień. N a ­
cze lny  re d a k to r  „K u r ie r a ”  Zdzj- 
C Z A P L .IŃ S K I p o d k re ś li ł zasad­
n icze  tre ś c i,  s tan o w ią ce  za ło ­
żen ie  im p re z  w  ro d z a ju  D e ka ­
dy K u l tu r y  C ze ch o s ło w a ck ie j, 
zaś k ie ro w n ik  W y d z ia łu  P ro p a ­
g an dy  K W  P ZP R , B. K L I M ­
C Z Y K , w y ra ż a ją c  u zna n ie  d la  
in ic ja ty w y ,  szczególn ie  m ocno 
u w y p u k li ł  p o trze b ę  tego ro d za ­
ju  p rze ds ię w z ię ć  w  m ieśc ie  i  
reg ion ie , k tó re  d la  w ie lu  za­
p rz y ja ź n io n y c h  n a ro d ó w  je s t 
w s p ó ln y m  m o rs k im  o kn e m  na  
ś w ia t. S p o tk a n ie  u p ły n ę ło  w, 
m i łe j i  se rdeczne j a tm osfe rze .

Nauka bliżej placu
budowy

Ogólnopolskie
Sympozjum PZITB
J u tro , w  S a li K a m e ra ln e j 

Z a m k u  K s ią ż ą t P o m o rs k ic h  w  
S zczecin ie  rozpoczną  s ię  o b ra ­
d y  O g ó ln o p o lsk ie g o  S y m p o z ju m  
na  te m a t: „K o n s t ru k c y jn e  as-» 
p e k ty  trw a ło ś c i b u d o w li” . O r ­
g a n iz a to re m  te j in te re s u ją c e j 
ses ji je s t szczeciński O d d z ia ł 
P o lsk ieg o  Z w ią z k u  In ż y n ie ró w , 
i  T e c h n ik ó w  B u d o w n ic tw a .

P o  ra z  p ie rw s z y  w  k ra ju  n a ­
u k o w c y  i  p ra k ty c y  będą d y ­
s k u to w a ć  na te m a t p ro je k to ­
w a n ia  i  w y k o n a w s tw a  p rz y  za­
s toso w a n iu  n a jp o p u la rn ie js z e ­
go d z iś  m a te r ia łu ,  ja k im  je s t 
beton.

H a  to  d w u d n io w e  s y m p o z ju m  
p rz y je d z ie  ponad  350 osób z ca­
łe go  k ra ju .  S po d z iew an y  je s t  
także  u d z ia ł n a u k o w c ó w  z k i l ­
k u  p a ń s tw .

W  p ie rw s z y m  d n iu  zostaną 
w yg łoszone  d w a  re fe ra ty  p rz y ­
g o to w an e  p rze z  p ro f.  d r  inż.- 
A d a m a  M itz e la  z P o l ite c h n ik i 
W ro c ła w s k ie j i  p ro f.  d r  inż.- 
Stan is ław a K a jfa sza  z P A N *

W  sobotę n a to m ia s t po  t rz e ­
c im  re fe ra c ie  odbędzie  s ię  d y ­
s k u s ja  i p o d su m o w a n ie  d w u ą  
d n io w y c h  ob rad . P od su m ow a ­
n ia  d oko na  p rzew odn iczący , 
K o m ite tu  N a u k i P Z IT B  p ro f.  
d r  in ż . Rom an Ciesielski. (B oz)
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Z Kraju Rad
T A J E M N IC A  K A T A S T R O F Y  
. .H E R K U L E S A ”  W Y J A Ś N IO N A  
P O  55 L A T A C H

P o  55 la ta c h  w y ja ś n ia  się ta je m ­
n ic a  z a g in ię c ia  e k s p e d y c ji ro s y j­
s k ie g o  badacza p o la rn e g o  W ła d i­
m ira  G u s an o w a , k tó r y  w  ro k u  1912 
w y p ły n ą ł n a b ie g u n  p ó łn o cn y  na  
p o k ła d z ie  s ta tk u  „ H e r k u le s "  i 
w s z e lk i ś lad  po  n im  z a g in ą ł. Z n a ­
n y  ra d z ie c k i u c zo n y , p ro fe s o r M . 
P ie łó w , s tw ie rd z ił  na p o d s ta w ie  
b a d a ń  d o k u m e n tó w  a rc h iw a ln y c h ,  
że  u c ze s tn ic y  e k s p e d y c ji o p u ś c ili 
s ta te k  i  n a  sza lu p a c h  u s iło w a li do ­
b ić  d o  b rze g u . P o  d ro d ze  sza lu p y  
za to n ę ły .

P o w s ze c h n y  D o m  M o d y  w  M o ­
s k w ie  p o k a z a ł w  ty c h  d n iac h  k o ­
le k c ję  m o d e li w io s e n n o -le tn ic h . 
M o d e le  z a p ro je k to w a li  n a jz n a k o ­
m its i ra d z ie c c y  p la s ty c y  i ry s o w ­
n ic y . P o k a za n o  m . in . s u k ie n k i le t ­
n ie  w  s ty lu  lu d o w y c h  ro s y js k ic h  
s a ra fa n ó w , s u k ie n k i-k o s z u lk i i 
p ła szc ze  w  s ty lu  re d in g o te .

L e tn ia  k o le k c ja  m o s k ie w s k ie g o  
D o m u  M o d y  w y ró ż n ia  się  p ię k n y ­
m i, ja s n y m i k o lo ra m i, w ś ró d  k tó ­
ry c h  d o m in u ją  ta k  m o d n e  obecn ie  
o d c ie n ie  c y tru s o w e . C o ra z  b a rd z ie j  
p o p ra w ia  się  ta k ż e  ja k o ś ć  m a te ­
r ia łó w . J e ś li ch odzi o d ługość, to  
ra d z ie c c y  p ro je k ta n c i co ra z  b a r ­
d z ie j u s tę p u ją  w o b ec d y k ta tu  m o ­
d y  i s k ró c i li s u k n ie  p rze d  k o la n a . 
D o  m in i-s p ó d n ic z e k  nosi się c zę ­
sto  p o ńczochy i c ie n k ie  ra js to p y  

•w  ty m  s a m y m  k o lo rz e  Co s u k n ia .

M IA S T A -B R A C IA

86 m ia s t ra d z ie c k ic h  u tr z y m u je  
b ra te rs k ie  k o n ta k ty  ze 191 m ia s ta ­
m i w ie lu  k r a jó w . T ra d y c ja  ta  d a ­
t u je  się od czasów  w o jn y , k ie d y  
b a rb a rz y ń s k o  zb o m b a rd o w a n e
p rz e z  h it le r o w c ó w  m ia s to  b r y t y j ­
s k ie  C o v e n try  p rz y s ła ło  t ra n s p o r t  
le k a r s tw  do  S ta l in g ra d u  — m ia s ta  
ra d z ie c k ie g o , k tó re  n a jb a rd z ie j u -  
c ie rp ia ło  podczas d z ia ła ń  w o je n ­
n y c h .

W  b ie żą c y m  ro k u  w e  w s zy s tk ic h  
m ia s ta c h  ra d z ie c k ic h  u t r z y m u ją ­
cy c h  k o n ta k ty  z m ia s ta m i-b ra ć m i  
za  g ra n ic ą  u rzą d za n e  śą w y s ta w y ,  
•o d c zy ty  i p o k a zy  f ilm o w e , p rz e d ­
s ta w ia ją c e  o s iąg n ię c ia  w  d /.ie d z i-  
n ię  w z a je m n e j w s p ó łp ra c y . L o rd  
m a jo r  C o v e n try  —  R ogers, z a p ro ­
p o n o w a ł zo rg a n iz o w a n ie  w  sw ym  
m ie ś c ie  w  p rze d e d n iu  50 -lec ia  R e ­
w o lu c ji  P a ź d z ie r n ik o w e j w ie lk ie g o  

r s p o tk a n ia  b u rm is trz ó w  w s zy s tk ic h  
m ia s t-b ra c i. (A P N )

Na I Kongres Kultury Bułgarskiej

N a  z d ję c iu :  k a d r  z  b u łg a rs k ie g o  f i lm u  „ S o rk o w ic z  In k ó w ’*. F o t. J . K a ra d jo w

W  M ia m i Be ach na F lo ­
ry d z ie  o d b y w a ły  się w  o - 
s ła tn ic h  d n ia c h  w y b o ry  
„M is s  U S A ” . Podczas 
p rz e rw y  w  k o n k u rs ie , je ­
go u czes tn iczk i k ą p a ły  się 
w  m o rzu , k o rz y s ta ją c  z 
c ie p łe j s ło ne czn e j pogody.

O to  „m is s k i”  z d w u  a - 
m e ry k a ń s k ic h  s tan ó w  K en  
tu c k y  i  M a ry la n d  w rz u ­
c a ją  do w o d y  s w o ją  k o le ­
żankę  ze s tanu  M o n ta n a .

C A F -P h o to fa x

1 ciC:.,yss śśtowej
(Informacja własna „Kariera”)

W  d n iu  d z is ie js z y m  ro zp oczą ł w  S o f ii d w u d n io w e  o b ra d y  
I  K on g res  K u l tu r y  B u łg a rs k ie j.  Z  te j o k a z ji p re z e n tu je m y  p o ­
n iż e j k u ltu rę  w  liczb a ch  z a p rz y ja ź n io n e g o  z n a m i na rod u .

®  W  D Z IE D Z IN IE  O Ś W IA -  W 1939 ;
T Y  B u łg a r ia  o d z ie d z iczy ła  z J K £ * 3 Ł cnio jest 25 szkół wyż- . ____
przeszłości o ko ło  p ó łto ra  rn il io -  szych, a liczba studentów -  prą- d o k u m e n ta ln y c h , 750 n au kow o- 
na  a n a lfa b e tó w  i  p ra w ie  200 90 ooa. w  B u łg a r i i
m ie js c o w o ś c i bez sz k ó ł; 15 p ro c . 
d z iec i w  w ie k u  -szko lnym  n ie

•  W  P R Z E C IĄ G U  22 la t  w  
k ra ju  w y d a n o  50 000 ty tu łó w  
ks ią żek  o  o g ó ln ym

uczęszczało do  szko ły.

W  p rze c ią g u  m in io n e g o  d w u d z ie ­
s to le c ia  s y tu a c ja  z m ie n iła  się  c a ł­
k o w ic ie . Z o rg a n iz o w a n o  n o w y  s y -

m u zyczn ych  i  te a tró w  k u k ie ł­
k o w y c h , p a rę  c y rk ó w , l i  o r ­
k ie s tr  sym fo n ic z n y c h .

•  T R Z Y  W Y T W O R N IE  f i l -  
w B u łg a r i i  było 5 szkół r ro w e  w y p ro d u k o w a ły  110 £11- 
; lic z b a  io  ow studen- m ć w  fa b u la rn y c h ,  ponad 
“  ” ** ”  d o k u m e n ta liś c i ~

90 ooa. w  Bułgarii studiuje ośw iatow ych i  100 an im ow a­
n o ®  studentów zagranicznych z m  nych i kukie łkow ych , a poza 

rajów. ty m  1 070 k ro n ik  film ow ych.
Ze 150 w  1939 r .  lic z b a  k in  
w z ro s ła  do  2 500. O becn ie  f i l -  

n a k ła d z ie  " ’ “ i " 1 “  w y ś w ie t la n e
w  60 k ra ja c h .

I B U Ł G A R IA  d y s p o n u je  gę-

__ 512 m ilionó w . W roku  1966 w y -
ste m  s z k o ln ic tw a , s tw o rzo n o  gęstą  d a n o  3  7 0 0 ' k s ią ż e k  o  o g ó ln y m
sieć s zk ó ł. L ic zb a  n a u c z y c ie li nakładzie  ponad 39 m ilionów  , .  .__. __, . - , -  -
r w ę k s z y ła  się do so ooo. A n a ifa -  „ e /f>m o la r7 i, O aó ln y  n a k ła d  s tą  tó iec ią  p a ń s tw o w y c h  m u -
b e ty zm  w ś ró d  lu d n o ś c i w  w ie k u  •-B f e m p ia rz y . ^B U iu y  na k i aa ze6w  . z b io r 6 w  m uzea ln y c h . W
do  la t  50 zo s ta ł z l ik w id o w a n y . O -  ks<ązkl W z r ó s ł  Z  3  0 0 0  W  ro k u  . K w L . 1 »
b ecn ie  B u łg a r ia  z a jm u je  je d n o  z 1939 do 6 30 0  W  1965 r .  i d o  r ?kU 1S4? był°  *** m uzeów  p a n -  
p ie rw s zy c h  m ie js c  n a sw ie c ie  pod 1 r o k u  W  ro k u  s tw o w y ch > a Obecnie je s t  ic h
w zg lę d e m  lic z b y  u czących  się n a  11 w  iy o °  ro * u - ”  roKU 135. W  ro k u  1966 m uzea  w zb o -

Na d a la  iead f a T i a a a n0wC,ir5 5 P-  » 90 °» ° eks-ców  431 uczęszcza do  p rz e d s z k o li ,
1 433 do  s zk ó ł p o d s ta w o w y c h , 144 
do  o g ó ln o k s z ta łc ą c y c h  p o lite c h n i­
czn y ch , 312 d o  z a w o d o w o -te c h n ic z -  
n ych  i ś red n ic h  s p e c ja ln y c h  szk ó ł,
2a do  p ó łw y żs zy c h  i 105 do  szkó l 
w y ż s z y c h . L ic zb a  uczących  się w y ­
nosi p ra w ie  2 m il io n y . L ic z b a  r o ­
b o tn ik ó w , p ra c o w n ik ó w  ro ln y c h  i Rocznie  
u rz ę d n ik ó w . k tó rz y  k s z ta łc ą  się 
zao c zn ie , w y n o s i po n ad  100 000 osób.

d a ła  je d n a  ks ią żka , w  1955 
2,76, a w  1966 —  p ra w ie p o n a tó w , a ogó lna  lic z b a  eks 

p o n a tó w  w e  w s z y s tk ic h  m u zę -

•  O B E C N IE  w  B u łg a r i i  je s t f ' h  b u lg a r ,k ic h  w 5,n° s i- 2300
10 813 b ib lio te k , k tó ry c h  ks ię - ys ‘ 
g ozb ió r l ic z y  36 03^ 576 ks iążek.

Rycerskość
n a s z y c h
c z a s ó w

S Ł U C H A J C IE , z m o to ry z o w a n i p a ­
n o w ie ! C zy  z a trz y m a lib y ś c ie  w asz  
p o jazd  n a  a u to s tra d z ie , gdyb y śc ie  
s p o tk a li n a  w a s ze j d ro d ze  p ię k n ą  
m ło d ą  b lo n d y n k ę , s to ją c ą  obok  
zg rab n e g o  m a łeg o  s a m o ch o d z ik u  
spo rto w e go , ro z p a c z liw ie  ro z g lą d a ją ­
cą się w  p o s z u k iw a n iu  p o m o c y  p rz y  
n a p ra w ie  p rz e d z iu ra w io n e j opony?

A g d yb y śc ie  p ę d z il i  t ą  sa m ą szo­
są i s p o tk a li n ie  b lo n d y n k ę  o 
k tó re j w y ż e j,  a le  ro zczo c h ran e  
stw o rze n ie  p łc i ż e ń s k ie j, w  n ie  
c h lu jn e j d łu g ie j k u r tc e , sto jące  
o b o k  b ru d n eg o  i  ro z k le k o ta n e g o  
w o zu  s p o rto w e go , c zy  p o m y ś le li­
byście d w a  ra z y  n im  p o s ta w ilib y ­
ście nogę n a  h am u lcu ?

In s ty tu t  „ F re e  P re ss”  z D e t ro it  
p rz e p ro w a d z ił n a  te n  te m a t  d o ­
św ia d c ze n ie , b y  s p ra w d z ić  czy r y ­
cerskość u lo tn i ła  się z  a m e ry k a ń ­
sk ic h  szos. R e z u lta t  w y p a d ł ra c z e j 
p o c ie sza ją co . W  c ią g u  21 m in u t  
p rz y  d z ie w c zę c iu  w  m in i-s p ó d n ic z -  
ce p rzy s ta n ę ło  c z te rec h  k ie ro w c ó w ,  
p rz y  k o b ie c ie  w  s tro ju  n ie d b a ły m  
— d w ó c h . ( j )

Koniec paryskich
kawiarni?

A M E R Y K A Ń S K I ty g o d n ik  
„T im e ”  z  ża lem  doszedł do 
w n io sku , że F ra n c u z i o s ta tn io  
z b y t w ie le  p ra c u ją  i  n ie  m a ją  
w ię c e j czasu na  *trak£ycyjne 
sp o tka n ia  z  p rz y ja c ió łm i czy 
z a ła tw ia n ie  s p ra w  i  in te resó w  
p rz y  s to l ik u  k a w ia rn ia n y m . 
P ism o  a la rm u je , że ro k ro czn ie  
w  P a ry ż u  p rzesz ło  dwieście k»  
w ia rń  ulega likw id ac ji.

Z ja w is k o  to  zresztą  w ys tęp  
p u je  n ie  t y łk a  w  s to lic y , a le  1 
w  ca łe j F ra n c ji.  W  c ią gu  o -  
s ta tn ic h  d z ies ięc iu  la t  zano to ­
w a no  w  ty m  k ra ju  za m kn ięc ie  

000 k a w ia rń . W  sam ym  P a­
ry ż u  te n d e n c ji te j n ie  o p a rły  
s ię  n a w e t ta k  s łyn ne  na c a ły m  
»w iec ie  lo k a le  ja k :  „S e le c t”  
p rz y  P o łach  E liz e js k ic h  czy 
„L a  Rotonde”  w  d z ie ln ic y  
M o n tp a ri

O ka zu je  się, że m ło d z i F ra n ­
cuz i od t ra d y c y jn y c h  k a w ia r ­
n i na ta rasach  i  ch od n ikach  
w o lą  w z o ro w a n e  na  A m e ry c e  
„d ru g s to ry ” .

b ib l io te k  k o rz y s ta

c z a ją cych  41 339 684 k s ią ż k i.

m  L IC Z B A  „ C Z IT A L IS Z T A ”  —  
(ś w ie t lic )  —  k tó re  są ty p o w y m i  
b u łg a rs k im i k u ltu ra ln o -o ś w ia to w y ­
m i o rg a n iz a c ja m i — p rz e k ra c z a  
4 590. W  ś w ie tlic a c h  ty c h  je s t  29 
m il io n ó w  k s ią że k , 8 000 a m a to r ­
s k ic h  zespo łów  a r ty s ty c z n y c h , k tó ­
re  ro c zn ie  d a ją  50 000 p rze d s ta w ie ń  
p rze d  m il io n e m  w id z ó w . R oczn ie  
w  ś w ie tlic a c h  o rg a n iz u je  się 330 000 
o d c zy tó w  i  p o g a d a n e k  n a  te m a ty  
sp o łeczne , k u l tu r a ln e  i n a u k o w e .

0 )  D Y N A M IC Z N IE  r o z w ija  się  
d z ia ła ln o ś ć  a m a to rs k ic h  zespo łów  
a r ty s ty c z n y c h . O b e cn ie  is tn ie je  
13 000 ta k ic h  zespołów  zrze s za ją c y c h  
50 000 osób. Jest w ś ró d  n ic h  400 
7espo łów  p ie ś n i i  ta ń c a  lic zą c y c h  
30 000 u c z e s tn ik ó w , 141 c h ó ró w , po ­
n ad  ty s ią c  o rk ie s tr , 4 573 zespo łów  
te a tra ln y c h  i  e s tra d o w y c h , 2 200 
zes p o łó w  ta n e c zn y c h .

9  D A W N IE J  w  B u łg a r ii b y ­
ło  13 p a ń s tw o w y c h  te a tró w  
d ra m a ty c z n y c h , je d n a  opera, 
je d n a  o p e re tka , je dn a  o rk ie s tra  
s ym fo n iczn a . W  p rzec iągu  je d ­
nego d w u d z ie s to le c ia  u tw o rz o ­
no 50 p a ń s tw o w y c h  te a tró w  
d ra m a ty c z n y c h , o pe ro w ych ,

Fałszerz 
na wielką skalę
N O W Y  J O R K  P A P . W  S tan a ch  

Z je d n o c z o n y c h  n a b ra ła  o b ec n ie  ro z ­
głosu a fe ra  D a v id a  S T E IN A , k tó r y  
s p rz e d a w a ł na w ie lk ą  s k a łę  p o d ro ­
b io n e  d z ie ła  m a la rz y  w spółczesnych, 
p rze d e  w s z y s tk im  Picassa i  C h a g a l­
la .

31- le t n i  S te in  je s t o s k a rżo n y  p rze z  
p ro k u ra tu rę  w  N o w y m  J o rk u  o 
sp rze d a n ie  41 o b razów , k t ó r e  rze k o  
m o  m ia ły  b y ć  d z ie łe m  z n a n y c h  m a ­
la r z y  w s p ółczesnych . O t r z y m a ł za 
n ie  165 tys . d o la ró w .

S te in  z e zn a ł, że  sam  m a lo w a ł  
„ d z ie ła ”  C h a g a lla  i P icassa. K ie d y  
C h a g a ll zo b a c zy ł s fa łszo w a n e  o b ra ­
z y , w  z d e n e rw o w a n iu  c h c ia ł Je z n i­
szczyć na m ie ls c u . a te  w y tłu m a c z o ­
no  m u , że  p o trze b n e  są o n e  Jako  

d o w o d y .

Szwedzi cenią neutralność

ROZSĄDNI ZZA BAŁTYKU
P R Z E D  L A T Y  m ieszka łe m  w  S zw e c ji. P ism o  „S iid -S ve nska -i 

d a g b la d e t”  —  b y ło  w ów czas o rganem  k o n s e rw a ty w n e j p ra w i­
cy (hógor), w y d a w a n y m  w  M a lm o . S p e łn ia ło  fu n k c ję  o rg an u  
p a r t i i  p ro a m e ry k a ń s k ie j,  a n ty k o m u n is ty c z n e j i  w  d uże j m ie rze  
p ro a m e ry k a ń s k ie j,  a n ty k o m u n is ty c z n e j i  w  d uże j m ierzie  p ro ­
n ie m ie c k ie j —  rz e te ln e j i  zgodnie  z p o le c e n ia m i c e n tra li 
w  S z to kh o lm ie .

A le  od ow ych  d n i m in ę ło  la t  k ilk a n a ś c ie . P ism o  n ie  je s t 
ju ż  o rg an em  „h ó g o r”  i  szuka  in n e j k o n c e p c ji p o lity c z n e j,  
s k ła n ia  s ię  do p e w n y c h  id e i le w ic o w y c h . A  przede  w s z y s tk im  
n ie  zam ie rza  s łu żyć  in te re so m  U S A , b ić  w  k o m u n iz m  ja k  
w  , bęben i  h o łu b ić  N ie m c ó w  z Bonn.

W A R T O  z a u w a ży ć  z m ia n ę  to n u  n ie  t y lk o  „S u d -S v e n s k a d a g b la d e t’* 
— o rg a n u  p ra w ic y , a le  ró w n ie ż  „ D a g e n s n y h e te r”  — s z to k h o lm s k ie ­
go  o rg a n u  l ib e ra łó w  (V o łk s p a r ie t ) . W o jn a  w  W ie tn a m ie  w  d u ż e j m ie ­
rze  o s tu d z iła  je g o  s y m p a tię  do  U S A , a  p o lity k a  m ił ita ry s ty c z n a  i  re ­
w iz jo n is ty c z n a  B o n n  z m n ie js z y ła  z a u fa n ie  do N R F . o s o c ja ld em o ­
k r a c j i  rz ą d z ą c e j w  S z w e c ji n ie  m a  c o . n a w e t w s p om in ać . G d y  z im n a  
w o jn a  s ięg a ła  szc zy tu  — S A P  (S o c ja ld e m o k ra ty c z n a  P a r t ia  R o b o tn i­
cza ) t r z y m a ła  się  p o ły  a m e ry k a ń s k ie j , a le  bez e n tu z ja z m u . B ez  
e n tu z ja z m u  o d n os iła  się też  d o  N R F , a łe  p o c h w a la ła  b a rd zo  in te n ­
s y w n ą  w y m ia n ę  h a n d lo w ą  z t y m  k r a je m . D z iś  s y tu a c ja  się z m ie ­
n iła . P o d  am ba sa d ą  a m e ry k a ń s k ą  o d b y w a ją  się  d e m o n s tra c je  p ro te ­
s tu ją c y c h  p rz e c iw  w o jn ie  w  W ie tn a m ie , a w s p ó łp ra c a  g ospodarcza  
z  N R F  n ie  p rze s zk a d za  b a rd zo  k r y ty c z n e j o p in ii  o je j  p o lity c e .

Z a c y tu jm y  w  z w ią z k u  z ty m  o rg a n  S A P , , ,A fto n b la d e t” , w  k tó ­
ry m  w y c z y ta ć  m o żn a  b y ło  n ie d a w n o  t a k ie  o to  zd a n ie :

„ P re te n s je  do w y łą c z n e g o  re p r e z e n to w a n ia  n a ro d u  n ie m ie c k ie g o  
są z u p e łn ie  n ie re a lis ty c z n e ” .

„ A fto n b la d e t” , k tó r y  p o , „ p ro w s c h o d n ie j”  d e k la r a c j i  K ie s in g e ra  
b y ł g o tó w  dać m u  czas p ró b y , te ra z  w y ra ź n ie  p isze, że u k ła d  z R u ­
m u n ią  b y ł zac zęc ie m  „od  n ie w ła ś c iw e g o  k o ń c a ” . N a le ż a ło  p o lity k ę  
w s ch o d n ią , je ś l i  m a  być re a lis ty c z n a , rozp o czą ć  od  u z n a n ia  g ra n ie  
n a  O d rz e  i N y s ie  o ra z  n a Ł a b ie .

O c zy w iś c ie  S z w e d z i m a ją  d u żo  ro zsą d ku  i  są re a lis ta m i —  s tą d  
p o w yżs ze  są d y . A le  n ie  ty lk o .  Są o n i z a n ie p o k o je n i z a c h o d n io -  
n ie m ie c k im  ro z p y c h a n ie m  s ię  w  N A T O , p ró b a m i d o stan ia  s ię  do 
b ro n i a to m o w e j. N e u tra ln a  S z w e c ja  n ie p o k o i s ię , że  po  u s tą p ie n iu  
F r a n c j i  z o rg a n iz a c ji w o js k o w e j P a k tu  A tla n ty c k ie g o  B u n d e s w e h ra  
m o że  p ró b o w a ć  zd o b y c ia  p rz e w a g i w  te j  o rg a n iz a c ji. G d y b y  się to  
j e j  u d a ło . N A T O  po d  k ie ro w n ic tw e m  B o n n  zm u szo n e  b y  b y ło  po ­
s zu k a ć  zas tęp czy ch  te re n ó w  n a m ie js c e  u tra c o n y c h  w e  F r a n c j i .  
P ra w d o p o d o b n ie  ek s p a n s ja  p o szła b y w  k ie ru n k u  D a n ii  i  N o rw e g i i .

S z to k h o lm  teg o  sob ie  o c zy w iś c ie  n ie  ży c zy , w id z ą c  -w  ty m  z a g ro ­
ż e n ie  s w o je j n e u tra ln o ś c i i p ró b ę  o d n o w ie n ia  z im n e j w o jn y . S z to k ­
h o lm  p rz e w id u je  ta k ż e , że Z S R R  n a  t a k ie  p o s u n ię c ia  N A T O  m u ­
s ia łb y  za re a g o w a ć  ś c iś le js zy m , ró w n ie ż  w o js k o w y m  z w ią z a n ie m  się  
z  F in la n d ią . W  te n  sposób d la  S z w e d ó w  p o w s ta łb y  d y le m a t:  z n a ­
la z łs z y  s ię  n a g le  n a g ra n ic y  p o m ię d zy  n ie p r z y ja z n y m i s iła m i, m u s ie ­
l ib y  d ec yd o w a ć , za  k t ó r ą  z  ty c h  s ił się o p o w ia d a ją . A  teg o  S zw e­
c ja , c e n ią c a  so b ie  s w ą  n e u tra ln o ś ć , c h c ia ła b y  u n ik n ą ć . I  d la te g o  
s w y m  k r y ty c z n y m  s to s u n k ie m  —  t a k  do  U S A , ja k  i  d o  N R F  —  p ró ­
b u je  w p ły n ą ć  n a  p o lity k ę  p ó łn o c n y c h  p o b ra ty m c ó w .

ANDRZEJ KOBUS)



STRONA 4K EZZHZ2ZZZZ-

N a  zdjęciu: Z . R ych lick i w  sw oje j pracow ni.
Foto —  A R

Rybołówstwo bez koncepcji (i)

Dziewiczy rejs —
dziewicze rezultaty

Z a  k ilk a  d n i do nabrzeża portu  rybackiego w  G dyn i p rzy ­
cum uje p ierw szy nowoczesny i w  pełn i uprzem ysłow iony s ta ­
tek baza-p rzetw órn ia  polskiego rybo łó w stw a dalekom orskiego  
m .s „ G ry f Pom orski” , p ływ a jący  pod banderą D a lekom or­
skich Baz R ybackich w  Szczecinie.

„ G r y f  P o m o rs k i”  p o w ra ca  z 
w ie lo m ie s ię czne g o  re js u  na w o ­
d y  pó łnocnego  A t la n ty k u  i  M o ­
rza  P ółnocnego. P ow raca  — co 
tu  dużo m ó w ić  —  z re js u  n ie ­
z b y t udanego. W  ła d o w n ia c h  
bazy z n a jd u je  się ty lk o  2100 
ton  r y b  m ro ż o n y c h , 300 ton  
m ą c z k i r y b n e j i  50 to n  o le ju . 
G dy  w  s ty c z n iu  „ G r y f  P o m o r­
s k i”  w y ru s z a ł w  d a le k i i t r u d ­
n y  re js  sp odz iew ano  s ię  w y n i­
k ó w  ponad  d w u k ro tn ie  w y ż ­
szych. N ik o m u  n ie  trze ba  w y ­
ja ś n ia ć , że ko sz ty  p rz y w ie z io ­
n e j r y b y  są dużo, dużo wyższe 
od z a k ła d a n y c h  przed  re jse m .

J E S T  R Z E C Z Ą  O C Z Y W IS T Ą , 
że g dy  ty lk o  „ G r y f  P o m o rs k i”

M edale  n ie  przychodzą za darm o

Uroda poiskich
k s 3 ą i @ k

N A C Z E L N Y  G R A F IK  In s ty tu tu  W ydaw niczego „ N A S Z A  
K S IĘ G A R N IA ”, Zb ign iew  R Y C H L IC K I,  jes t lau rea tem  z ło te ­
go m edalu na w ystaw ie  S ztuk i E dyto rsk ie j w  L ipsku , a  po­
nadto kom isarzem  c iekaw e j w y s ta w y  ilu s tra c ji książkow ej, ja ­
k ą  z o kaz ji „D n i O św ia ty” o tw a rto  w  w arszaw sk ie j „Zachę­
cie”.

~  G dzie leży  ta jem n ica  suk­
cesów „polskie j szkoły ilu s tra ­
to rs k ie j” , k tó ra  n a jp e łn ie j w y ­
raża  się chyba w  książkach dla  
dzieci?

—  K ie ru je m y  się  w ie lo le tn im  
'dośw iadczen iem , m a m y  w ła sn ą  
m e to d ykę . Z w ra c a m y  u w agę  na 
dos to sow a n ie  poszczegó lnych  
p o z y c ji d la  w ie k u  m łodego  czy­
te ln ik a ,  k tó re g o  t ra k tu je m y  
b a rd z o  pow a żn ie . M y ś lę  tu  
ró w n ie ż  o czasop ism ach od 
„M is ia ”  po „M ło d e g o  T e c h n i­
k a ” . J e d n y m  z naszych  ce lów  
je s t  ró w n ie ż  w y c h o w a n ie  p la ­
s tyczne  d z iecka . S to p n iu je m y  
.więc „z a d a n ia  p la s tyczn e ”  w e ­
d łu g  s top n ia  t ru d n o ś c i w  od ­
c z y ty w a n iu  ilu s t ra c j i .  Z a czyna ­
m y  od k la ro w n e g o  ry s u n k u , 
b a rd zo  śc iś le  odp ow ia da ją ceg o  
tre ś c i.  D z ie cko  n ieco  starsze 
o trz y m u je  ju ż  książeczkę , w  
k tó r e j i lu s tra c ja  u z u p e łn ia  
te k s t,  a p o te m  n a w e t w y b ie g a  
poza  je g o  ra m y , je d y n ie  odd a ­
je  k l im a t  u tw o ru .

—- Oprócz m etody w ażna jest 
ta k że  jakość je j  realizac ji...

—  Is to tn ie , u d a ło  się re d a k c ji 
b rty s ty c z n o -g ra fic z n e j pozyskać 
w s p ó łp ra c ę  cz o ło w y c h  p o ls k ic h  
i lu s tra to ró w . N ie  m a  m o w y  o 
„z a m k n ię ty m  k ó łk u ” , ro czn ie  
p rz e w ija  się o ko ło  150 n a z w is k  
a rty s tó w -p la s ty k ó w . W śród  n ic h  
in is t rz ó w  s ta rsze j g e n e ra c ji, 
ją k :  B y lin a ,  S zancer, S iem asz- 
k o w a , R echow icz , w s p ó łp ra c u ­
ją  z n a m i m ło d z i p la s ty c y : 
S ta n n y , B u te n k o , W itk o w s k a  
czy B o ra ty ń s k i.  K a ż d y  w n os i 
in d y w id u a ln y  s ty l,  w zbogaca 
nasz d o ro b e k  n o w y m i e lem en ­
ta m i.  O ceną w ie lo ra k ie g o , w ie ­
lo k ie ru n k o w e g o  d o ro b k u  b y ł 
m . in . z ło ty  m e d a l o trz y ­
m a n y  za zestaw  ks ią ż e k  w y ­
d an ych  p rzez  „N aszą  K s ię ­
g a rn ię ”  na  B ie n n a le  w  Sao 
P a u lo  w  1965 r. D o tego  su kce ­
su o bo k  w y m ie n io n y c h  ju ż  k o ­
le gó w , p rz y c z y n ili się także : 
G ra b ia ń s k i,  K i l ia n ,  M ró z , M a j- ,

chrzak, S tru m iłło , W itw ic k i czy 
W ilk o ń . S ta ram y się też do­
szkalać m łody n a rybek  ilu ­
s tratorów , p rzy jm u ją c  na p ra k ­
ty k i w ak a cy jn e  studentów  
ASP .

—- W spom niał pan o Sao 
Paulo, ale to jeszcze nie w szy­
stko, czym  polscy ilustra torzy  
m ogą się pochw alić  na m ię ­
dzynarodow ym  forum ...

—  W  L ip s k u  w  1965 r. nasza 
o fic y n a  o trz y m a ła  w ie le  w y ­
ró ż n ie ń  i  k o m p le t m e d a li;  od 
z ło tego  po  b rą z o w y .

—  Przez skromność nie  do­
da ł pan, że ten złoty przypadł 
w  udziale  książce „O zbójniku  
O ndraszku”  M o rc in ka , ilu s tro ­
w an e j przez pana*

—  Jeszcze w a rto , p rz y p o m ­
n ieć  o  n aszym  o s ta tn im  m ię ­
d z y n a ro d o w y m  w y s tą p ie n iu  w

B o lo n ii w  k w ie tn iu  b r. N ie  
s ta r to w a liś m y  w  k o n k u rs ie , 
le cz  w z ię liś m y  u d z ia ł w  w y  
s ta w ie . Tego  ro d z a ju  k o n fro n ­
ta c je  są o g ro m n ie  pożyteczne. 
P o lska  e k sp o zyc ja  c ieszy ła  się 
o g ro m n y m  za in te re sow an ie m , 
bo... nasze p ro p o zyc je  w  dz ie ­
d z in ie  i lu s t r a c j i  o db ie ga ły  od 
dość s ta n d a rd o w y c h  w z o ró w  
o b o w ią z u ją c y c h  na Zachodzie.

—- Sporo m ów iliśm y o rze ­
czach n a tu ry  ogólniejszej, a 
te raz  może zechce nam  pan coś 
powiedzieć o sobie, jak o  tw ó r­
cy ta k  popularnego wśród 
dzieci M is ia  Uszatka...

—  N a jp ie rw  u zup e łn ię , że 
s tw o rz y liś m y  go razem  z a u to ­
re m , C zes ław em  Jancza rsk im . 
W ysz ła  ju ż  trz e c ia  ks iążeczka  
ż te j s e r ii. M is ia  U sza tka  zna­
ją  d ob rze  m a lu c h y  za g ra n icą , 
b y ło  ju ż  9 w y d a ń  w  ró żn ych  
ję z y k a c h . O s ta tn io  i lu s tro w a ­
łe m  k s ią żkę  „ T a t r y  m o je  T a ­
t r y ” , „P ro szę  s ło n ia ”  z teks te m  
K e rn a ; a p ra c u ję  nad „B a jk ą  
o śn ieżn ym  k ró lu ”  T . K u b ia k a . 
S ta ra m  s ię  w  ilu s t ra c j i  w ią za ć  
t ra d y c ję  z now oczesnym  s p o j­
rz e n ie m  p las ty c z n y m . P ie rw ­
szym  „re c e n z e n te m ”  je s t z a w ­
sze m ój synek.

Rozm aw ia ła:
IR E N A  S O L IN S K A

za cu m u je  p rz y  nab rze żu , zacz­
ną  się d o k ła d n e  a n a liz y  p rz y ­
czyn  n ie z b y t udanego re js u . A -  
n a liz y  ta k ie  —  o ile  w ie m  — 
t rw a ją  zresztą  ju ż  od  pew nego 
czasu. Z  d o tych czaso w ych  e- 
n u n c ja c ji p ra s o w y c h  m ożna się 
d o m j'ś łić  w  ja k ic h  k ie ru n ­
ka ch  id ą  p o s z u k iw a n ia  p rz y ­
czyn  n ieudanego  re js u  s ta t-  
k u -b a z y . M ożna w y o d rę b n ić  
t ro ja k ie g o  ro d z a ju  p rz y c z y n y . 
N ie d o s ta tk i w  k o o rd y n a c ji dzia  
ła ln o ś e i s ta tk u -b a z y  z pracą  
f lo ty  ło w c z e j, k tó ra  m ia ła  
„ G r y fo w i”  to w a rz y s z y ć  na  ło ­
w is k a c h  pó łnocnego  A tla n ty k u .  
S ta tk i łowcze^ w chodzące  w  
s k ła d  e k s p e d y c ji s ta w iły  się na 
ło w is k o  w  ró ż n y m  czasie, w  
ka ż d y m  ra z ie  p ó ź n ie j n iż  zna­
la z ł się ta m  „ G r y f ” . P oczą tko ­
w o  ry b ę  na s ia te k  bazę d o s ta r­
cza ły  ty lk o  t r z y  je d n o s tk i ło w ­
cze, da lszych  8 p rz y b y ło  d o p ie ­
ro  w  p o ło w ie  lu teg o , a o s ta tn i 
w  d ru g ie j p o ło w ie  m a rca . N a ­
w a li ła  w ię c  o rg a n iz a c ja , a le 
ró w n ie ż  szyb ko  zaczę ły  n a w a ­
la ć  u rzą dze n ia  p rze tw ó rcze , z 
k tó ry c h  część je s t p ro to ty p a ­
m i. W s z y s tk ic h  je d n a k  a w a r ii 
n ie  m ożna zw a la ć  na  k a rb  p ro ­
to ty p ó w , ja k  w ie ść  g m in n a  g ło ­
si u rzą dze n ia  te  n ie  b y ły  w  
sposób d os ta teczny  w p ró b o w a - 
ne w  czasie o d b io ru  s ta tk u  ze 
s toczn i.

D O  D A D S Z Y C H  P R Z Y C Z Y N  m o ż ­
n a za lic z y ć  n ie w ą tp liw ie  w y ją t k o ­
w o lic zn e  s z to rm y , p a n u ją c e  w  br. 
na ło w is k a c h  pó łn o cn e go  A t la n ty k u  
o ra z  b a rd zo  n is k ą , rz a d k o  n o to w a n ą  
w  ty m  re jo n ie  w y d a jn o ś ć  ło w isk . 
W p ra w d z ie  p ó ź n ie j „ G r y f  P o m o r ­
s k i”  zo s ta ł s k ie ro w a n y  n a ło w is k a  
M o rz a  P ó łn o c n eg o , a b y  ś led z ie m  nad  
ro b ić  n ie p o w o d ze n ia  la b ra d o rs k ie ,  
n ie  m o żn a  ju ż  b y ło  w  w id o c z n y  spo 
sób p o p ra w ić  w y n ik ó w  e k o n o m ic z ­
n y c h  p ie rw s ze g o  re js u  s ta tk u -b a z y .

M a m y  w ' ąc — z g ru b sza rze c z  b io ­
rą c  — p rz y c z y n y  n ie p o w o d ze ń  „ G r y  
fa  P o m o rs k ie g o ”  w  je g o  d z ie w ic z y m  
re js i» . Są to  p rz y c z y n y  —  u ż y w a ­
ją c  k las yc zn eg o  p o d z ia łu  — s u b ie k -  
t jw n e  i o b ie k ty w n e  — a  w ię c  ta k ie  
za k tó r e  ponoszą w in ę  lu d z ie  i ta ­
k ie , za k ló re  w in ę  p onos i P a n  Bóg  
W  sto su n k u  do  lu d z i o d p o w ie d z ia l­
n yc h  za n ie d o s ta tk i w  sk o o rd y n o ­
w a n iu  p ra c y  s ta tk u -b a z y  z  je d n o ­
s tk a m i ło w c z y m i o ra z  a w a r ie  u rz ą ­
d zeń , m ożna w y c ią g n ą ć  k o n s e k w e n ­
c je  s łu żbo w e. P o w ie rz o n o  b o w ie m  
ic h  p ie czy  o lb rz y m i m a ją te k  po  to, 
a b y  d a w a ł on e fe k ty  ek o n o m iczn e . 
W  sto su n k u  do P a n a  B oga k o n s e k ­
w e n c ji za z łą  a u rę  i n is k ie  w y d a j­
nośc i ło w is k  w y c ią g n ą ć  n ie  m o żn a , 
c h o c ia ż  podobno  s ta c je  m e te o ro lo ­
g ic zne n a ś w ie c ie  p o tr a f ią  s tosun­
ko w o  p re c y z y jn ie  p rz e w id z ie ć  p ro ­
g n o zy  pog od y , n a w e t d łu g o te rm in o ­
w e  d la  ró żn y c h  z a k ą tk ó w  g lo b u , « 
in s ty tu ty  n a u k o w e  ry b o łó w s tw a  o -  
p ra c o w u ją  p ro g n o zy  w y d a jn o ś c i lo -  
w is k  p o szc zegó lny ch  a k w e n ó w . N asz  
M IR  ró w n ie ż  ta k ie  p ro g n o zy  o p ra ­

c o w u je , ta k ż e  n a in te re s u ją c y  nas 
a k w e n  p ó łn o cn e go  A t la n ty k u .

Z n a m y  w ię c  p rz y c z y n y  n ie ­
udanego re js u  „G ry fa  P o m o r­
sk ie go ” , m ożna się spodziew ać, 
że b łę d y  p op e łn ion e  w  czasie 
d z ie w ic z e j p od ró ży  s ta tk u -b a z y  
n ie  zostaną p op e łn ion e  i  na ­
w e t a u ra  okaże  się ła skaw sza. 
C zy je s t w ię c  pew ność, że na ­
s tępny re js  u p rze m ys ło w io n e g o  
s ta tk u -b a z y  będzie  pom yś lny ...?  
L o g ic z n ie  ro z u m u ją c  m ożna by 
dać o dp ow ie dź  tw ie rd z ą c ą . O - 
e zyw iśc ie  m ó w im y  o re js ie  na 
w o dy  P ółnocnego  A t la n ty k u ,  bo 
do p rz e tw a rz a n ia  b ia łe j ry b y  i 
p rz y w o ż e n ia  p ro d u k tu  m ro ż o ­
nego zos ta ł w y b u d o w a n y  „ G r y f  
P o m o rs k i” .

.Testem je d n a k  p esym is tą  i 
tw ie rd z ę , że w p ra w d z ie  na­
s tępny  re js  może być lepszy 
od p ie rw szego , n ie  będzie  je d ­
n a k  w  p e łn i p o m y ś ln y . N ie  bę­
dzie  w  p e łn i p o m y ś ln y  nie  
d la tego , że s ta te k  je s t zły . 
S ta te k  je s t d o b ry . N ie  bę­
dzie  p o m y ś ln y  d la tego , że na 
w y n ik a c h  p ie rw sze go  re js u  za­
c ią ż y ły  n ie  ty lk o  w sp om n ian e  
w y ż e j p rz y c z y n y . Błąd tk w i w  
sam ej koncepcji, a raczej w  
braku  koncepcji rozw oju  na ­
szego rybo łów stw a da lekom or­
skiego. A le  o ty m  w  następ­
n y m  a r ty k u le .

A D A M  K IL N A R

n o w a  fo rm a
kontro!! 

jakości o t o ia
N A  T R Z Y  M IE S IĄ C E  — Od 

m a rc a  d o  kó ń c d  rn a ja  w p ro w a ­
dzo n o  w  b y d g o s k ie j „ K o b rz e ”  
n o w ą fo rm ę  k o n t ro li  ja k o ś c i 
o b u w ia . Z a m ia s t w  w o je w ó d z k ic h  
h u rto w n ia c h  — ja k  to  się d z ie je  o -  
g ó ln ie  — k o n t ro le rz y  p o d ję li sw ą  
p ra c ę  na m ie js c u , w  fa b ry c e . D z ię k i  
te m u  o b u w ie , o p u szc za ją ce  taś m ę  
p ro d u k c y jn ą  je d n e g o  d n ia , je s t  
sp ra w d za n e  n a z a ju trz . R ó w n ie  s zy b ­
k o  w ia d o m o  o je g o  w a d a c h ; r e k la ­
m a c je  s k ła d a  się  n ie  w  c ią g u  m ie ­
s iąca, a le  n a ty c h m ia s t.

T a k  w ię c  m o żn a  s zy b c ie j p rz e k a ­
zy w a ć  to w a ry  do  m a g a z y n ó w  h a n ­
d lo w y c h , a  stąd  — do sk le p ó w  »Już 
bez p o trz e b y  ja k o ś c io w e j k o n t r o li) .  
D ru g im  k o rz y s tn y m  re z u lta te m  ek s ­
p e ry m e n tu  je s t  p o p ra w a  ja k o ś c i o -  
b u w ia  p ro d u k o w a n e g o  w  „ K o b rz e ” . 
Z a ło g a  f a b r y k i  d o w ia d u je  się bo ­
w ie m  n a ty c h m ia s t, ja k ie  w a d y  u ja w  
ń io n o  w  o s ta tn io  w y p ro d u k o w a n e j 
p a r t i i  b u tó w  i  s ta ra  się ty c h  b łę d ó w  
u n ik a ć .

R e s o r ty  h a n d lu  w e w n ę trz n e g o  1 
p rz e m y s łu  le k k ie g o  m a ją  z a m ia r  u -  
p o w s ze c h n ić  n o w y  sy ste m  o d b io ru  
ja k o ś c io w e g o .

0 „Kaśce”  przez kum oterstwo
P A N IE  R E D A K T O R Z E !

S Z C Z E C IN IA N IE  M A J Ą  N IE M A Ł O  P O W O D O W  do pa
trio tyczncj dum y, n aw et gdyby ktoś złośliw y chciał ją  ko­
niecznie k w a lifiko w a ć  do rzędu „patrio tyzm ów  lokalnych”.

M ie s z k a m y  p rzec ież  n ie w ą tp l iw e  w  m ieśc ie  p ię k n y m , a je ­
szcze ta k  n ie d a w n o  n a jw ię k s z y m  w  k ra ju .  M a m y  s ła w n y  p o r t  
i  n ie m n ie j s ła w n y c h  m a ry n a rz y , ba! m a m y  na^JHet n a jw ię k ­
szy w  k ra ju  i  c h yba  je d y n y  k o m b in a t g as tro n om iczny , ja rz ą ­
cy s ię  ka skad ą  n eo no w ych  ś w ia te ł,  re k la m u ją c y c h  n a jró ż n ie j­
sze i  n a jb a rd z ie j w y k w in tn e  a tra k c je  lo k a lu .

M im o  to  n ie  m ożem y się w  ty m  m ieśc ie  p o c h w a lić  n a jle p ­
szą gas tro n om ią . M im o  n a jró ż n ie js z y c h  zab iegów  i  w y s iłk ó w ,  
m im o  z m ia n y  n azw  ró ż n y c h  re s ta u ra c ji i  podobno n a w e t 
z m ia n y  c zę śc i'p e rso n e lu .

B y  je d n a k  n ie  u o g ó ln ia ć  p re te n s ji o g ra n iczm y  je  ty lk o  do  
naszego re p re ze n ta cy jn e g o , w ie lo k o n d y g n a c y jn e g o  lo k a lu .

U p rz e d ź m y  od  ra zu , że d a rz y m y  tę  naszą „K a ś k ę ”  s ym p a tią  
szczerą i  p ra w d z iw ą . D a w a liś m y  zresztą  te m u  w y ra z  w ie lo ­
k ro tn ie . B a rd z o  c h c ie l ib y ś m y  p o c h io a ły  te  p on ow ić .

N ie s te ty , tzw . naga  rz e czyw is to ść  m u s i zw yc ię żyć  n aw e t ty ­
p o w o  p o ls k ie  s k ło n n o ś c i do k u m o te rs tw a .

.K askada ’’ w  o be cnym  w y d a n iu  m a  n ap ra w d ę  n ie w ie le  
z  ra n g i n a jw ię k s z e g o  i  re p reze n ta cy jn e go  lo k a lu  Szczecina.

O b ra z k i spod w e jś c ia , c iąg le  b u rd y  i  b ija ty k i ,  są z b y t do-, 
brze  znane, b y  się tu  o n ic h  w  szczegółach rozp isy ioać .

G orze j, że do n a s tro ju  sprzed  d rz w i w e jś c io w y c h  do łącza  
obsługa. Z a ró w n o  na  s a li ja k  i  w  k u c h n i. W  ty m  n o c n y m ,  
lo k a lu  re s ta u ra c y jn y m , w  nocy  p ra k ty c z n ie  n ie  m ożna  do ­
s tać n ic  do z je dze n ia  (d an ia  g a rm a ż e ry jn e  le p ie j o d  ra z u  w y *  
k lu c z y ć , bo m oże to  cz y ta  S anep id ), w c ią ż  p o w ta rz a ją  s ię  s ta -  
re  h is to r ie  o b ra k  m a ły c h  k a w  lu b  k a w y  z  ekspresu. K e ln e r1, 
n a to m ia s t ( i  to  n ie je d e n ) w  re w a n ż u  za pus tą  k a rtę , ra c z y  
k lie n tó w  dość lic h e j p ró b y  d o w c ip a m i. N ie s te ty , w  p o d o b n y  
sposób w y o s trz y ły  sobie  d o w c ip  je d e n  z k ie ro w n ik ó w  s a li,  
sk ą d in ą d  s ta ry  i  *zas łużony  szczecińsk i g a s tro n o m ik .

Id z ie , a w ła ś c iw ie  ju ż  n adszed ł p e łn y  sezon tu ry s ty c z n y i 
W  c a ły m  m ieśc ie  w a lc z y liś m y  o w iosenne  p o rz ą d k i. Czas na  
ta k ie  p o rz ą d k i ró w n ie ż  w  „K a s k a d z ie ” .

PS. S ta ra n ia  o  n adan ie  sze fo w i ca łego k o m b in a tu  ra n g i d y ­
re k to ra  w id o c z n ie  o d n io s ły  sk u te k . K ie ro w n ik a  lo k a lu  zna­
le źć  b o w ie m  w  „K a s k a d z ie ”  w ie c z o re m  —  n ie  sposób, o  d y re k -i 
to rz y  w ia d om o, m a ją  z w y k le  w a żn ie jsze  sp ra w y .

J. K .
(n azw isko  znane re d a k e jt f
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ARS C am eraU s
C IE K A W Y M  A K C E N T E M  ob hodzoncj n iedaw no D ekady w y , fag o t i puzon ”  —  u tw o ru

*--------------------------------------------------------------------------------------------------------------- L uka sa  M A T O U S K A , k o m p o -
K u itu ry  Czechosłow ackiej by i oecjalny koncert kam era lny  z y to ra , k la rn e c is ty , flecisty d y -

przy świecach i kaw ie  zorgani w a n y  przez Redakcję „ K u ­

r ie ra  Szczecińskiego”  w raz  ze Szczecińskim Tow arzystw em

ry g e n ta  i k ie ro w n ik a  zespołu  w
je d n e j osobie. (ro k )

M uzycznym  im . H . W ie n iaw s k i *ro.

W y k o n a w c a m i k o n c e rtu  b y l i  
m ło d z i m u z y c y  z P ra g i s tan o -

T a k i  w ła ś n ie  ezech o s ło w a ck o -p o l- 
ski p ro g ra m  p rz e d s ta w iła  „ A rs  C a-

w ią c y  zespół w o k a ln o - in s t ru -  m e ra lis ”  szc ze c iń s k im  słuchaczom , 
m e n ta ln y  pod  nazw ą  A R S  C A - O b o k p ie ś n i ża k ó w  k ra k o w s k ic h  
---------  ------  _  " -------  -------------- ' •  z n a la ­

z ły  s ię  w  n im  p ie ś n i cze sk ic h  t r u ­
b a d u ró w  z  X I V  w ie k u  o ra z  u tw o ­
ry  w o k a ln e  i in s tru m e n ta ln e  a n o ­
n im o w y c h  k o m p o z y to ró w  p ię tn a -  
s to w ie czn y eh  z a c z e rp n ię te  z K a n ­
c jo n a łu  is te b n ic k ie g o  o ra z  z K a n -

M E R A L IS . Zespół ten  is tn ie je  x v  w ie k u  „B reve regnum”  
od 1963 r., a je go  g łó w n y m  ce­
le m  je s t w y k o n y w a n ie  u tw o ­
ró w  k a m e ra ln y c h  d a w n e j m u ­
z y k i cze sk ie j, s ło w a c k ie j i  ob ­
ce j n ie z n a n y c h  łu b  m a ło  zna­
n y c h , ja k  ró w n ie ż  p re z e n to w a -
n ie  d z ie ł n a jn o w s z y c h , d o p ie ro  t j° r» a łu  z H ra d e c  K ra lo v e . J e d y n ą  
p o w s ta ły c h . K o n c e rty  zespo łu  oozycfą otK^ w  ty ra  p ro g ra m ie  
o d b y w a ją  się p rz e w a ż n ie  w  z a - b y ł u tw o r  M o n te v e rd je g o  „ D ia io -  
b y tk o w y c h  sa lach  i  m uzeach , go d l m m fa  e p a s to re ” . N a to -  
CO p o d k re ś la  c h a ra k te r  u p rą -  m ia s t p rz y k ła d a m i n a ro d o w e j ra u -  
w ia n e j m u z y k i.  W a rto  n a d m ie - 2yki czeski* j  * m o ra w s k ie j b y ły  
n ić , że m ło d z i m u zycy  czecho- p,esm Jakuba J«na R y b y  z k o ń -  
s ło w a ccy  ż y w o  in te re s u ją  s ię  ca x v i n  w ie k u  i  D u e ty  m o ra w s k ie  
m u z y k ą  p o ls k ą  z a ró w n o  d a w -  A n lo m n a  D v o ra k a .  

ną, czego w y ra z e m  są k o n c e r-  w  d ru g ie j części k o n c e rtu  
t y  pośw ięcone  p sa lm o m  M ik o -  p ośw ięcone j m uzyce  X X  w ie k u  
ła ja  G o m o łk i, ja k  i w sp o łcze - usł ysze liś m y  trz y  u tw o ry  z c y -  
sną p ra w y k o n a n ie  u tw o ru  k i u ^Z a ro s łą  śc ieżyną ”  Leosa 
k ra k o w s k ie g o  k o m p o z y to ra  j a n ic k a  o raz  u tw o ry  k o m p o -
K rz y s z to fa  M e ye ra .

P A R Y S K I D O M  M O D Y
Jacques E s te re l p ro p o n u je  
k o s tiu m y  k ą p ie lo w e  z tk a ­
n in y  im itu ją c e j. ..  skórę  
czw oronożnego p u p ila . U - 
z u p e łn ie n ie m  s tro ju  je s t 
p e le ry n a  i  czepek, ozdo­
b io n y  lo c z k a m i «e sztucz­
n ych  w ło só w .

C A F -U P I

Zona modna

IÂ f i l i  POŁYSK

S Z Y B K O Ś Ć  R O Ś N IE  
Z  R O K U  N A  R O K

W  A N G L I I  p rze p ro w a d zo n o  a n a l i ­
zę  szy b ko ś c i w o zó w  oso b o w y ch  na  
p rz e s trz e n i o s ta tn ic h  la t .  O k a z a ło  
się , że  w  ro k u  1949 z  28 p o d da n yc h  
p ró b o m  te c h n ic z n y m  sa m ochodów  
ża d e n  n ie  b y ł w  s ta n ie  ro zw in ą ć  
s s yb k o śc i po n ad  160 k m g o d z .,  a  20 
z  n ic h  z  t ru d e m  o s ią g a ły  112 k m  na  
g e d z in ę . W  d w a  la ta  p ó ź n ie j z 29 
b a d a n y c h  sam o ch o d ó w  d w a  ro z w i­
j a ły  ju ż  szybkość 160 k m . W  ro k u  
1960 pod da n o  p ró b o m  40 sam ocho­
d ó w : t y lk o  je d e n  z n ic h  n ie  osiąg ­
n ą ł szy b ko ś c i 112 k m /g o d z ., 11 w y ­
c ią g a ło  od  144 do  160 k m . D a ls zy  
w z ro s t  szybkości n a s tą p ił w  ro k u  
1965 —  z 50 b a d a n y c h  w o zó w  17 ro z ­
w i ja ło  ju ż  p ręd k o ść  po n ad  160 k m  
n a  g o dzinę, a  4 w y k a z a ły  szybkość  
240, 237, 204 i  192 km /g o d z .

P rz e p ro w a d z o n e  b a d a n ia  p osłużą  
‘A n g ie ls k ie m u  L a b o ra to r iu m  D ro g o ­
w e m u  do o p ra c o w a n ia  n o w y c h  ro ­
d z a jó w  n a w ie rz c h n i d ró g , b o w ie m , 
d o ty c h c za s o w e  tra d y c y jn e  b e to n y  i 
a s f a l t y  p rz y  w z ra s ta ją c e j szybkości 
s a m o c h o d ó w  n ie  g w a ra n tu ją  Już w y ­
m a g a n y c h  W sk a źn ik ó w  b e z p ie c z e ń - . 
s tw a  Ja zd y .

P O D  S T A Ł A  O P IE K Ą  P ra c o w n i;
P s y c h o te c h n ic z n e j w a rs za w s k ic h ' 
M Z K  z n a jd u je  się po n ad  3,5 tys iąc a  
k ie r o w c ó w  a u to b u s ó w  i  t ro le jb u s ó w , 
S p e c e  od p s y c h o lo g ii tw ie rd z ą , że  
n a jp o w s z e c h n ie j w y s tę p u ją  u k ie ­
ro w c ó w  w a d y  w z ro k u , p o w o d u ją c e  
a łą  o c e n ę  o d leg łoś c i i p rę d k o ś c i b ę ­
d ą c y c h  w  ru c h u  p o ja z d ó w . W y n ik i  
d o ty c h c za s o w y c h  b a d a ń , k t ó r y m i  
o b ję to  p o n ad  13 tys . k ie ro w c ó w  za ­
w o d o w y c h , d o w o d zą , że  b lis k o  1/3 
t e j  g ru p y  n ie  p o w in n a  zas ia d ać  za 
k ó łk ie m  z  u w a g i n a  m ocne o d c h y le ­
n ie  w z ro k u  o d  n o rm y , a  1/4 z u w a ­
g i  n a  o s tre  s ta n y  n e rw ic o w e  i  s łab ą  
ró w n o w a g ę  p sy ch ic zn ą .

{W IĘ C E J  S T A C J I C P N

T E G O R O C Z N Y  p ro g ra m  ro zb u d o -i 
W y  s ie c i s ta c ji C e n t ra l i  P ro d u k tó w  
N a f to w y c h  p rz e w id u je , że  lic zb a  
n o w y c h  p la c ó w e k , k tó ry c h  b u d o w a  
m a  b yć  zak o ń czo n a  do g ru d n ia  b r . - 
s ię g n ie  20. P o n a d to  C P N  ro zp o c zn ie  
w  ty m  czasie  b u d o w ę  d a ls zy c h  30, 
s ta c ji .

K A S Z E  O L E J E  J A D Ą  W  Ś W IA T

W  Z E S Z Ł Y M  ro k u  z a k ła d y  w  Je - [ 
d lic z u  p o d ję ły  p ro d u k c ję  w y s o k ie j} 
ja k o ś c i o le jó w  do  s i ln ik ó w  s a m o -; 
ch o d o w y c h . B a rd z o  szy b ko  o le je  te  
s ta ły  s ię  to w a re m  e k s p o r to w y m . j  
P ie rw s z ą  p a r t ię  300 to n  z a k u p iła  J u ­
g o s ła w ia . O b e c n ie  w p ły n ę ło  n o w e  
z a m ó w ie n ie  z teg o  k r a ju  n a d o s ta - r 
w ę  d a ls zy c h  600 to n  p o ls k ic h  o le jo w i  
s i ln ik o w y c h , (L s k )

Ostatni krzyk mody 
kostiumy kąpielowe.
C zarne  —  le cz  n ie  ja k  a ksa ­

m it,  t y lk o  ja k  c h iń s k a  la ka . 
B łę k itn e  —  n ie  ja k  n ie z a p o m i­
n a jk i ,  a le  ja k  za łzaw ion e  oczy. 
S re b rn e  i  z ło te , p o ły s k u ją c e  
n ic z y m  kruszec . M e ta liz o w a n e  
tk a n in y  ze sz tuczn ych  w łó k ie n , 
k tó ry c h  od d w óch  sezonów  u -  
żyw a  się do szyc ia  su k ien e k , 
g arsonek  i  p łaszczy w iz y to ­
w y c h , ty m  ra ze m  m a ją  za­
w ła d n ą ć  p la ż a m i w  S a in t-T ro ­
pez, L e  T ro q u e t i  M ia m i. P o­
dobno  k o b ie ty  będą w  n ic h  
w y g lą d a ć , ja k  p rz e d z iw n e  s tw o ­
r y  z g łę b in  m o rs k ic h  i  p odob ­
no będzie  im  z ty m  ła d n ie .

L E C Z  T O  JE S Z C Z E  N IE  
K O N IE C  a k tu a ln e j p la ż o w e j 
m o d y. W y m a g a  ona, żeby pod 
lś n ią c y m  k o s tiu m e m  c ia ło  za­
c h o w a ło  n a tu ra ln e  k s z ta łty . I n ­
n y m i s ło w y : ża dn ych  „ fo rm o -

plażowej —  to błyszczące

w a n y e h ”  s ta n ic z k ó w , w s z y ty c h  
g ąb ek  itp .  „p o m o c y  n a u k o ­
w y c h ”  d la  za tu szo w an ia  b ra ­
kó w . Czy się  m a  la t  15, czy 50 
—  n a le ży  nos ić  t a k i k o s tiu m , 
ja k b y  s ię  b y ło  uczennicą  p ie rw ­
szej k la s y  s z k o ły  p o d s ta w o w e j.

Z  ty m  zas trzeżen iem  — 
w szystkie  fasony są dozw olo­
ne. M oże w ię c  b y ć  k o s tiu m  
je dn o częśc iow y  z p rz o d u  zu pe ł­
n ie  p od  szy ję , a lb o  m a le ń k ie  
b ik in i  z m a jte c z k a m i do p o ło ­
w y  b io d e r. G ło w a  o d k ry ta , na 
le w y m  ra m ie n iu  szeroka  b ra n ­
so le ta  z tw o rz y w a  sztucznego, 
o k u la ry  w  k s z ta łc ie  a u to m o b i­
lo w y c h , o pa le n izna  w  n a jc ie m ­
n ie js z e j to n a c ji b rą zu  —  oto 
ja k  za po w ia d a  P a ry ż  —  n a j­
m o d n ie jsza  s y lw e tk a  k o b ie ty  
p la ż u ją c e j w  sezonie 1967. Oby 
ty lko  słońce dopisało! ( i f )

z y to ró w  na jm ło dsze go  p o k o le ­
n ia  —  M u z y k a  w  trze ch  czę­
ściach na k la rn e t  solo Jana 
K łu s a k a  (1955), „F u g a  a 2 so- 
g e tt i”  na fo r te p ia n  Josefa  R u - 

-z ick i (1965) o raz  „P ie ś n i re z y g ­
n a c ji i  zaprzeczen ia ”  w sp om ­
n ianego  ju ż  K rz y s z to fa  M e ye ra  
(1963). P ro g ra m  k o n c e rtu  ja k  
w id a ć  b ardzo  z ró ż n ic o w a n y  pod 
w zg lędem  s ty lis ty c z n y m  w y m a ­
ga ł n ie  la d a  u m ie ję tn o ś c i in ­
te rp re ta c y jn y c h . T rz e b a  p rz y ­
znać, że m ło d z i m u zycy  w  p e ł­
n i s p ro s ta li zadan iu . Ic h  w y k o ­
n a w s tw o  w y k a z y w a ło  rze te ln e  
o pa no w a n ie  rze m io s ła  oraz 
ro z m iło w a n ie  w e  w s p ó ln y m  
m u z y k o w a n iu .

Zespół w y s tą p ił w  sk ła dz ie : 
śp iew aczk i Zu zan n a  M A T O U - 
S K O V A  i  A n n a  M Y S K O V A , 
skrzypaczka  L u d m iła  B A - 
B U R K O V A , a lto w io lis ta  K a re ł 
D O L E Ż A L , fa g o c is ta  Ja n  N A -  
C O V S K Y  o ra z  k la rn e c is ta  g ra ­
ją c y  ró w n ie ż  na  f le c ie  p ro s ty m  
L u k a s  M A T O U S E K . Jego to  
in ic ja ty w ie  zaw dzięcza  sw o je  
is tn ie n ie  A rs  C a m e ra lis . Jest 
on k ie ro w n ik ie m  i  „s i łą  napę ­
dow ą ”  c ie k a w e j i  poży teczne j 
dz ia ła ln o śc i tego zespołu. Szko­
da, że n ie p rz y b y c ie  je d n e g o  z 
m u z y k ó w  u n ie m o ż liw iło  cze­
s k im  gośc iom  w y k o n a n ie  „K a n ­
ta ty  na  sopran , k la rn e t  baso-

Prraw o na co dzień

Dwie opinie
N ie będziem y tu  oceniać oko 

liczności, w  jak ich  W ładysław  
W . rozstał się z O ddziałem  Cen 
tra łi  Rybnej, gdzie pracow ał 
przez przeszło rok na sianowis  
ku  re ferenta .

Dość n a ty m , ż e  po  o d e jś c iu  w y ­
d ano  m u  o p in ię , w  k t ó r e j  z n a jd o -  
w a ia  się w z m ia n k a , że W ła d y s ła w  
W . n ie n a le ż y c ie  w y w ią z y w a ł s ię  z  
p o w ie rz o n y c h  m u  o b o w ią zk ó w .

W ła d y s ła w  W . za k w e s tio n o w a ł tę  
o p in ię  i z w ró c ił  się do w ła d z y  n a d ­
rzę d n e j o d d z ia łu  o j e j  z m ia n ę . S p ra  
w a to c z y ła  się dość d łu g o , a ż  w r e ­
szcie W ła d y s ła w o w i W . w rę c zo n o  
n o w ą o p in ię , w  k tó r e j s tw ie rd z a n o , 
że w  czasie p ra c y  w  o d d z ia le  w y ­
k a z y w a ł on  w ie le  chęci i  p ra c o w ito ­
ści i w y w ią z y w a ł się ze s w yc h  ob o ­
w ią z k ó w  w  m ia rę  p o s ia d a n y c h  k w a ­
l i f ik a c j i .

A le  co się d z ia ło  w  czasie  m ię d z y  
w y d a n ie m  p ie rw s z e j o p in ii ,  a  u s ta ­
le n ie m  je j  d ru g ie g o , k o rzy s tn e g o  
d la  W ła d y s ła w a  W . tek s tu ?  W ła d y ­
s ław  W . p o zo staw a ł p rz e z  te n  czas 
bez p ra c y , p o n ie w a ż  —  ja k  tw ie r ­
d z i — o p in ia , ja k ą  w ó w c zas  d ys p o ­
n o w a ł, u n ie m o ż l iw ia ła  m u  u zys ka n ie  
z a tru d n ie n ia .

W  ty c h  w a ru n k a c h  W ła d y s ła w  W . 
w y s tą p ił z p o zw e m  p rz e c iw k o  C e n ­
t r a l i  R y b n e j o o d s zk o d o w a n ie  w  w y  
sokości 14 tys . z ł. S ąd  p o w ia to w y ,  
po zew  ten  je d n a k  o d d a li ł, s to ją c  na  
s ta n o w is k u , że  treść p ie rw s z e j o p i­
n i i  o d p o w ia d a ła  rz e c z y w is te m u  s ta ­
n o w i rze c zy  (b y ło  to  p rze d  s k o ry g o ­
w a n ie m  o p in ii p rz e z  w ła d z ę  n ad ­
rzę d n ą  o d d z ia łu ) . T e n  n ie k o rz y s tn y  
d)a W ła d y s ła w a  W . w y r o k  zo s ta ł za ­
tw ie rd z o n y  p rz e z  sąd w o je w ó d z k i. ;

A le  w ó w c zas  do S ą d u  N a jw y ż s z e ­
go w p ły n ę ła  r e w iz ja  n a d z w y c z a jn a  
m in is tra  s p ra w ie d liw o ś c i. S k a rg a  ta  
b ra ła  w  o b ro n ę  W ła d y s ła w a  w. i 
p rz .y p o m n ia ła , że  p ra c o d a w c a  m a  
o b o w ią z e k  w y d a n ia  o d ch o d ząc em u  z 
p ra c y  p ra c o w n ik o w i zaś w ia d c ze n ia , 
w k tó ry m  n ie  w o ln o  zam ieszczać  
ż a d n y c h  n ie k o rz y s tn y c h  d la  p ra c o w ­
n ik a  a d n o ta c ji. Z a ś w ia d c ze n ie  to  
je s t  n ie z a le ż n e  od  e w e n t. p ó ź n ie j­
szej o p in ii. A  W ła d y s ła w o w i W . za ­
ś w ia d c z e n ia  ta k ie g o  w  ogó le  n ie  
w y d a n o .

K o n ie c
„małpich procesów”

S E N A T  W  S T A N IE  T E N N E S E B
u n ie w a ż n ił p rze p is , n a  p o d s ta w ie  
k tó re g o  o rg a n iz o w a n o  tu ta j  ta k  
zw a n e  „ m a łp ie  p ro ce sy” . Z a k a ­
z y w a ł on  n a u c za n ia  w  s zk o le  te o ­
r i i  D a rw in a . A n u lu ją c  te n  p rze p is ,1 
se n at o tw ie r a  d ro g ę  n a u c z y c ie lo m  
w  s zk o ła ch  p u b lic z n y c h  do w y k ła ­
d a n ia  te o r ii  e w o lu c ji  c z o łw ie k a . 0*4  
42 la t  o b o w ią z y w a ł w  ty m  s ta n ie  za, 
k a z  w y k ła d a n ia , te j  t e o r i i .

■ l i a n

AA ÓK D I: R S T  W O
pfaeci teaMm

J O S E P H IN E  T E X T łu m ac zy ła  Ire n a  D o le ża l-N o w ic ka

— 39 —

—  A le  ch y b a  S o r re ll n ic  m a  u ty m  n ic  w spólnego?  —» 
s p y ta ł n ie p e w n ie .

M u r ra y  za cho w a ł się rze czyw iśc ie  n ie z w y k le  p rz y z w o ic ie , 
z a s łu g iw a ł w ię c  na  szczerość.

■—  N ie  —  o d p a r ł G ra n t  —  a le  to  w ła ś n ie  S o r re ll z o s ta ł 
z a b ity  w  te j ko le jce .

—  D o b ry  B oże! —  k rz y k n ą ł M u rra y  i  z n ó w  z a m ilk ł p rzez  
c h w ilę  p rze żu w a ją c  tę  w iadom ość. —- N a p ra w d ę  bardzo  m i 
p rz y k ro  —  p o w ie d z ia ł w reszc ie  —  n ie  zn a le m  go; a le  wszy-, 
scy  bardzo  go lu b i l i .

G ra n t też b y ł tego zdan ia . B e r t  S o r re ll n ie  r o b i ł  w ra ż a ­
n ia  łobuza  i  d la te go  in s p e k to r  p ra g n ą ł, ja k  n a js z y b c ie j 
z n ó w  sp o tka ć  s ię  z le w a n ty ń c z y k ie m .

i S. P A N I E V E R E T T

Na B r ig h t ł in g  C resce n t s ta ły  d w u p ię tro w e  d o m y  z  c ze r-  
\v o n e j ce g ły , z  f ir a n k a m i z  n o tt in g h a m s k ie j k o ro n k i 
w  o kna ch  i  d u ż y m i d o n ic a m i na  k w ia ty  w  o g ró d k a c h  od  
f ro n tu .  S ch o d k i w e jś c io w e  aż lś n i ły  od  n a d m ie rn e g o  użyc ia  
ś ro d k ó w  do s zo ro w an ia . G ra n t szed ł tą  u lic ą , ta k  często

p rze m ie rza ną  p rzez  S o rre lla . B y ł c ie k a w  czy i  le w a n ty ń -  
c z y k - tu  b yw a ł.

P a n i E v e re tt ,  kośc is ta , k ró tk o w z ro c z n a  k o b ie ta  o k o ło  
. p ię ć d z ie s ią tk i sam a o tw o rz y ła  m u  d rz w i d om u  pod  num er, 

re m  98. G ra n t od ra z u  s p y ta ł ją  o S o rre lla .
O dp o w ie dz ia ła , że pan  S o r re ll ju ż  u  n ie j n ie  m ieszka ,, 

T y d z ie ń  te m u  w y je c h a ł do A m e ry k i.  K to  ją  o ty m  p o in t  
fo rm o w a ł?

—  P an S o r re ll oczyw iśc ie .
N o cóż, S o r re ll m ó g ł to  p ow ied z ie ć , żeby u k ry ć  zam iar, 

p o p e łn ie n ia  sam obó js tw a .
—  C zy m ie s z k a ł tu  sam?  i
—  K im  pan  je s t i  dlaczego pan  o to  w szys tko  p y ta ?
G ra n t w y ja ś n ił je j,  że je s t in s p e k to re m  p o lic j i  i  chce

Z n ią  c h w ilę  po rozm a w ia ć . P rz y ję ła  tę  w ia d om ość z p e w ­
n ym  z d z iw ie n ie m , a le s p o k o jn ie  i  w p ro w a d z iła  go do p oko ­
ju  b aw ia ln e go  na  p arte rze .

—  D a w n ie j to  b y ł p o k ó j pana S o rre lla  —  w y ja ś n iła  —* 
te raz  m ieszka  tu  p ew na  m ło d a  n au czyc ie lka , a le  n ie  m ia ­
ła b y  p re te n s ji o to , że na c h w ilę  sko rz y s ta m  z n iego . C h y ­
ba pan  S o r re ll n ie  z ro b ił n ic  złego , p ra w da ?  N ig d y  b ym  
w  to  n ie  u w ie rz y ła . T a k i s p o k o jn y , m ło d y  cz ło w ie k .

G ra n t u s p o k o ił je j  o ba w y  i  s p y ta ł, czy S o r re ll m ie s z k a ł 
sam.

N ie , o d p a rła , m ieszka ł razem  z in n y m  dżen te lm en e m , n ic  
k ie d y  pan S o r re ll p o s ta n o w ił w y je c h a ć  do A m e ry k i,  te n  
d ru g i p an  poszu ka ł sobie  in ne g o  m ieszka n ia , bo to  b y ło  za 
d ro g ie  d la  n iego  samego. B a rdzo  b y ło  je j  p rz y k ro  rozs ta ­
w a ć s ię  z o b y d w o m a  p a n a m i. T a cy  sym .patyczn i m ło d z i lu *  
dzie  i  ta c y  z a p rz y ja ź n ie n i ze sobą. -j

—  J a k  się n a z y w a ł te n  p rz y ja c ie l S o rre lla ?
¡— G e ra ld  L a m o n t  —  o d p a rła . —  P an  S o r re ll p ro w a d z ił 

b iu ro  b o o km a che rsk ie  i  pan L e m o n t p ra c o w a ł ra ze m  ż  n im , 
A le  w s p ó ln ik ie m  n ie  b y ł,  po p ro s tu  p rz y ja c ie le m .  ■ /

—  C zy S o r re ll m ia ł ja k ic h ś  in n y c h  p rz y ja c ió ł?  _  ^
B ardzo  n ie w ie lu . O n  i  G e ra ld  L a m o n t c h o d z ili wszędzie

razem .
—  C zy m a p a n i ja k ie ś  zd jęc ie  S o rre lla  i  je go  p rz y ja c ie la ^

(C iąg  d a ls z y  n a s tą p i)

v
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SPOUTK ----------------
W Lipsku podobnie jak w Szczecinie

zwyciężają Holendrzy

•S T R O N A  6

Ó S M Y  „ M A R A T O Ń S K I” E T A P  Jubileuszowego Wyścigu 
Pokoju, prowadzący z B erlina  do L ipska, długości 208 kra  
nie wniósł zm ian zarówno do k lasyfikacji drużynow ej jak  
i  indyw idualnej. Zakończy! się on sukcesem bardzo aktyw nie  
jadących w  środę kolarzy H oland ii. Zw yciężył P iet Tesselaar 
(H olandia) przed kolarzem  N R D  G rabę i swym  bratem  Hansem.

T R Ó J K A  ta  w y p rz e d z iła  o 4 n a k o w y m  czasie. P o lacy  z a ję li 
se kun dy  g łó w n ą  g rupę , k tó ra  następu jące  m ie jsca : P o lc w ia k  
s k la s y fik o w a n a  zosta ła  w  je d -  40. a p ozo s ta li w  g ru p ie  sk la sy-

M ówią o  wyśsigo
K A P IT A N  Z E S P O Ł U  

J A N  M A G IE R A :

E ta p  b y ł s tra szn ie  t ru d n y .  Po 
d ru g im  lo tn y m  f in is z u  m y ś la ­
łem  że ju ż  s p o k o jn ie  d o je d z ie -  
m y  do m e ty . Tym czasem  r y ­
w a le  m a ją  n iesp o ży ty  zasób s ił. 
M u s ie liś m y  c iężko p ra cow a ć  
a b y  d og on ić  u c ie k in ie ró w . S tra  
c il iś m y  z a le d w ie  k i lk a  sekund. 
S koń czy ło  s ię  w ię c  le p ie j n iż  
p rz e d  p op rze dn ią  ja zd ą  in d y ­
w id u a ln ą .

g j
fxy WUSCfGPOKOJU;

W Y N I K I  IN D Y W ID U A L N E  
V M I  E T A P U :

1 . P .  T e s s e la a r  (H o la n d ia )  4:48.54;
(x b o n if ik a tą )  

Z .  G ra b ę  (N R D )  4.50:24
(z  b o n if ik a tą )  

) .  H .  T es se la ar (H o la n d ia )  4:50.3* 
( *  b o n if ik a tą )

4. S m o l ik  (C 3 R S ) 4.50.58
5. M in tje n s  (B e lg ia )
fi. a » k o » ić  (J u g o s ła w ia )
“  ~  ‘ (N R D )

t  (R u m u n ia )
(A lg ie r ia f  

10. C osm a (R u m u n ia )

p rz y je c h a li  n a  d a lszy ch  
m ie js c a c h  w  d u ż e j g ru p ie  i s k la ­
s y f ik o w a n i z o s ta ł '

W Y N IK I  D R U Ż Y N O W E  
V I I I  E T A P U :

1. H o la n d ia  
1. N R D
3. R u m u n ia
4. B e lg ia
5. J u g o s ła w ia
6. C SR S

14:32.46
14.32.50
14:32.54

7. S z w a jc a r ia
8. Z S R R
9. B u łg a r ia

10. W . B ry ta n ia  
H .  A lg ie r ia
12. D a n ia
13. W ę g ry
14. P O L S K A
15. F ra n c ja

K L A S Y F IK A C J A  
IN D Y W ID U A L N A  
P O  V I I I  E T A P A C H :

1. S m o lik  (C S R S )
2. H e in tz  (F ra n c ja )
3. B e rla n d  (F ra n c ja )
4. M a rk s  (N R D )
5. K ir i lo w  (B u lg a r ia )
6. Jus zko  (W ę g ry )
7. D u c h e m  in  (F ra n c ja )
8. M ae s  (B e lg ia )
9. T k a c z e n k o  (Z S R R )

10. N o v a k  (C S R S )
11. Ć z a n lie w  (B u łg a r ia )
12. D a e h n e  (N R D )
13. K E G E L  (P O L S K A )  
17. M A G IE R A
22. B Ł A W D Z 1 N  
25. C Z E C H O W S K I  
35. P O L E W IA K

27:27X2
27:29.07
27:29.32
27:29.40
27:30.22
27:30.35
27:30.50
27:30.57
27:31.02
27:31.10
27:31.54
27:31.55
27:32.11
27:34.43
27:35.33
27:36.05
27:40.17

K L A S Y F IK A C J A  D R U Ż Y N O W A  
P O  V I I I  E T A P A C H :

1. F ra n c ja
2. N R D
3. CSRS
4. B u łg a r ia
5 . ZS R R
fi. P O L S K A

l S :
». N R F /B e r lin  

10. H o la n d ia

82:30.20
82:33.35
82:34.56
82:37-20
82:39.43
82:40.18
82:44.35
82:46.25
82:48.40
82:50.00

Kurs ratowników
w  S O B O T Ę  o godz 17 w  g m a ­

c h u  W K K F iT  (sa la  n r  27) p rz y  
u l .  T k a c k ie j  55, ro zp o c zn ie  s ie  k u rs  
ra to w n ik ó w  k i .  I  i  I I ,

f ik o w a n e j na p ozyc jach  46 —  
87.

D ru ż y n o w o  w y g ra ła  H o la nd ia  
z 4 -se kun do w ą  p rzew agą  nad 
N R D  i  8 -se kun do w ą  nad  16 d a l 
s z y m i zespo łam i w ś ró d  k tó ry c h  
Polska  s k la s y fik o w a n a  została 
na  14 m ie jscu .

W  K L A S Y F IK A C J I  in d y w i­
d u a ln e j po e tapach  n ie  nastą ­
p i ły  w  zasadzie zm iany . A w a n ­
sow ał ty lk o  o d w a  m ie jsca  zw y  
cięzca e tapu  H o le nd e r P. Tesse­
laar. W sku te k  tego P o la k  M a ­
g ie ra  spad ł z 16 na 17 pozycję . 
P ro w ad z i n ad a l S m o lik  p rzed 
F ra n cuza m i H e in tze m  i  B e r- 
landem . Z  P o lakó w  K eg e l jes t 
13, B ła w d z in  22, C zechow ski 25 
a P o le w ia k  35.

D ru ż y n o w o  w ic e lid e rz y , k o la ­
rze  N R D  o d ro b il i 4 sekundy do 
p row adzące j n ad a l F ra n c ji.  P o l 
ska z a jm u je  6 m iejsce.

Zw yc ięzca  8 e tapu  u zyska ł 
p rzec ię tną  43,3 km /godz. D o ­
tychczas uczestn icy w yśc ig u  
p rz e je c h a li 1 205 k m  u zysku ją c  
p rzec ię tną  43,9 km /godz.

L ID E R  S M O L IK :

O  z lik w id o w a n ie  u c ie c z k i 
w a lc z y liś m y  ty lk o  m y , P o lacy  
i F ra n c u z i. K o le d z y  z m o je j 
d ru ż y n y  n ie  są z b y t s iln i.  N ie  
b y li  w ię c  p e łn o w a rto ś c io w y m i 
p a r t y :  ra m i. S zkoda że n ie  uda ­
ło  się d og on ić  r y w a li .  O rg a n i­
z a to rz y  w y b ra l i  c h yba  n a jg o r­
szą tra sę  w  L ip s k u . N ie  w i ­
d z ia łe m  jeszcze ta k ie j ilo ś c i 
p u ła p e k . T o , że n ie  sko ńczy ło  
s ię  ko sm iczn ą  k ra k s ą  na  to ro ­
w is k a c h , je s t d u ż y m  szczęściem  
i  ś to iad czy  o w y s o k ic h  u m ie ję t  
nościach  te c h n ic z n y c h  nas 
w s z y s tk ic h . G d y b y  n a m  s ię  uda  
lo  ch oc iażby  100 m  p rze d  s ta ­
d io n e m  d o jść  u c ie ka ją cą  t r ó j ­
kę , to  żaden z  n ic h  n ie  z d o ła ł­
by się c h yba  u p la so w a ć n aw e t 
i*» p ie rw s z e j 20.

W Szczecinie

Eliminacje 
do spartakiady 
w piice ręcznej
W  M A J U  p rze p ro w a d zo n e  

zostaną e lim in a c je  do  IV  Cen­
tra ln e j S p a rta k ia d y  w  p iłc e  
rę czn e j k o b ie t. Jedna  z g ru p  
e lim in a c y jn y c h  ro z g ry w a ć  bę­
dz ie  s p o tk a n ia  w  Szczecin ie . 
F u n k c je  gospodarza  p o w ie rz o ­
no S zko lne m u  Z w ią z k o w i S p o r­
tow em u.

W  szcze c ińsk im  tu r n ie ju ,  k tó ­
r y  odbędz ie  się w  d n ia c h  
26— 28 m a ja  na  s ta d io n ie  p rz y  
u l. K o rd e c k ie g o , uczestn iczą: 
A Z S  (W ro c ła w ), O d ra  (O pole), 
S ta r t  (Łódź) i  M K S  (Szczecin).

Najszybsza żaglówka świata

Bez Kasprzyka

19Polska „dziesiątka
na mistrzostwa Europy w buksie

13 B M . W  O Ś R O D K U  S P O R T O W Y M  G K K F iT  w  Cetnie- 
wie. gdzie polscy bokserzy przygo tow u ją  się do tegorocznych 
m istrzostw  Europy w  R zym ie  został ustalony skład naszej 
drużyny. B a rw  polskich w  R zym ie bronić będzie pełna dzie­
s iątka w  następującym  składzie? S K R Z Y P C Z A K , G A Ł Ą Z K A , 
P E T E K , G R U D Z IE Ń , K U L E J , R U D K O W S K I, S T A C H U R S K I, 
IT A K ,  D R A G A N , T R E L A .

Czy Arkonia
ut rzyma

przodownictwo?
W  N A J B L IŻ S Z Ą  n ie d z ie lę  ro ze ­

g ra n a  zo s tan ie  k o le jn a , p ią ta  ju ż  
w  ru n d z ie  w io s e n n e j, se ria  m i­
s trzo w s k ic h  s p o tk a ń  I I I  l ig i  p i ł ­
k a rs k ie j.  P o  u b ie g łe j n ie d z ie li na  
cze le  ta b e l i  z n a jd u je  się n a d a l 
A rk o n ia , k tó ra  s w o je  p rz o d o w n i­
c tw o  za w d z ię c za  t y lk o  le p sze j n iż  
Lech ró ż n ic y  b ra m e k . 21 m a ja  
sto c zn io w c y  g rać  będą u s ie b ie  z 
L e c h ią  S zc zec in ek  z a jm u ją c ą  o s ta t­
n ią  p o z y c ję  w  ta b e l i .  L ec h  sp o tka  
się z trz e c ią  d ru ż y n ą  l ig i .  P o lo n ią  
G d a ń s k . B ę d z ie  t o  n ie w ą tp liw ie  
n a jc ie k a w s z y  m e cz  n ie d z ie ln e j 
s e rii . W a r ta , k tó ra  d z ię k i z w y c ię ­
stw u  n ad  A rk o n ią  po s ia d a  ju ż  31 
p k t . (1 p k t .  m n ie j n iż  A rk o n ia  i  
L ec h ) i  z a jm u je  c z w a rte  m ie js ce , 
p rz y je ż d ż a  do  S ta rg a rd u . C z a rn i 
n a to m ia s t w y je ż d ż a ją  do  W łó k n ia ­
rza  T u re k .

Szwecja-NRD 0:1
M IĘ D Z Y P A Ń S T W O W E  spot­

ka n ie  p iłk a rs k ie  N R D  —  Szwe­
c ja  rozegrane  w  H ae ls ingborgu  
zakończy ło  się zw yc ię s tw e m  p i ł  
ka rzy  N R D  1:0 (0:0). B ra m kę  
zdobył w  54 m in u c ie  —  N o e l- 
dner.

Na staoicnie w Stargardzie

Ligowe boje lekkoatletów
W  N A J B L IŻ S Z Ą  sobotę i  

n ied z ie lę  na s ta d io n ie  w  S ta r ­
g a rd z ie  odbędzie  się lig o w a  
b a ta lia  n a jle p s z y c h  zespo łów  
szcze c ińsk ich  —  A Z S  i  P og o n i 
o raz L Z S  „P o m o rz e ”  S ta rga rd . 
Z e spo ły  te  w a lc z y ć  będą o p ra ­
w o  re p re z e n to w a n ia  w o je w ó d z ­
tw a  w  ro z g ry w k a c h  o aw ans 
do p ie rw s z e j l ig i.

W  zespołach s ta r tu ją c y c h  
p a n u je  p e łn a  m o b iliz a c ja  w s z y ­
s tk ic h  a k tu a ln ie  n a jle p s z y c h  
za w odn iczek  i  za w o d n ikó w . 
A Z S  i  Pogoń p ow a żn ie  o s ła b io ­
ne o d e jśc ie m  w ie lu  z a w o d n i­

kó w , do re p re z e n ta c ji p o w o ła ły  
u ta le n to w a n ą  m łod z ie ż , k tó re j 
p rze w od z ić  będą s ta rs i r u t y ­
n o w a n i z a w o d n ic y : W iesław  
M A N IA K . Zdzis ław  T Y M O S IE -  
W IC Z , K ry styn a  L IS IE C K A ,  
Bogum iła M A L A K , Zo fia  S O - 
L O W C Z U K  i  Teresa W E S O ­
ŁO W S K A .

„P o m o rze ”  p rz e c iw s ta w ia  
szczec ińsk im  k lu b o m  n a js i ln ie j­
szą d ru ż y n ę  w s z y s tk ic h  zespo­
łó w  te re n o w y c h .

Im p re z a  ro zpoczn ie  s ię  w  so­
botę o  godz. 17.30, a  w  n ie ­
dzie lę  o godz. 16.00. ( im )

D U Ż Y M  zas ko c zen ie m  cl la  o p in i 
p o rto w e j b ęd /.ie  n ie w ą tp liw ie  b ra k  

v  d ru ż y n ie  m is tr z a  o lim p ijs k ie g o  
: T o k io  —  K a s p rz y k a . J e d n a k  m io ­
ty  R u d k o w s k i w  b e zp o ś re d n im  po  
:d y n k u  z K a s p rz y k ie m  w y k a z ;  

«y sn o rn ą  w y ż s z o ś ć . S k rz y p c z a k  v 
¿•rdze m u sze l z d o b y ł p -s z p o r t  d- 
U z y m u  po w a lc e  z  A . O le c h e m .

G a łą z k a  szy b ko  n a d ra b ia  p e w n e  
z a le g ło ś c i k o n d y c y jn e  a te c h n ic z ­
n ie  je s t  ja k  z w y k le  d o s k o n a ły . 
W ie lk ie  m o ż liw o ś c i re p re z e n tu je  
P e te k . G ru d z ie ń  i K u le j  d ys p o ­
n u ją  d o b rą  k o n d y c ją  i  p ra c u ją  rtad 
p re c y z ją  c io só w . T o  sam o m ożna  
p o w ie d z ie ć  o p o zo sta ły ch  re p re ­
z e n ta n ta c h  w ś ró d  k tó ry c h  p rz y ­
je m n e  n ie s p o d z ia n k i m ogą s p ra w ić  
szc ze g ó ln ie  R u d k o w s k i i  D ra g a n .

P O L S K I Z w ią z e k  B o k s e rs k i o t r z y ­
m a ł p ro g ra m  teg o ro c zn y c h  m i­
s trzo s tw  E u ro p y , k tó re  o d będą się 
w  d n ia c h  24.V .—2.V I .  w  R z y m ie . W  
d n iu  24 m a ja  o d b ęd z ie  się lo s ow a­
n ie . S p o tk a n ia  e l im in a c y in e  ro z g ry ­
w a n e  b ęd ą w  d n ia c h  25—28 m a ja  
d w a  ra z y  d z ie n n ie . P ie rw s za  se ria  
s p o tk a ń  o d b y w a ć  się b ę d z ie  od godz. 
15.30, d ru g a  od 20.30. W a lk i ć w ie r ć ­
f in a ło w e  od b ęd ą się  29 i 30 m a ja ,  
p ó łf in a ło w e  —  31 m a ja . W  d n iu  J 
cze rw c a  p ię ś c ia rze  b ę d ą  m ie li  d z ie ń  
o d p o c zy n k u , a n a s tę p n eg o  d n ia  o 
godz. 21.30 rozp o czn ą  się sp o tka n m  
f in a ło w e .

Kadra wygrywa 1:0
P R Z E B Y W A J Ą C Y  na  zg ru ­

p o w a n iu  w  W o jk o w ic a c h  p i ł ­
ka rze  k a d ry  n a ro d o w e j roze­
g ra li w  środę  o s ta tn i mecz spar 
r in g o w y  ty m  ra ze m  z m ie jsco ­
w y m  n i- l ig o w y m  G ó rn ik ie m , 
w y g ry w a ją c  1:0 (0:0). Jedyną  
b ra m kę  s trz e li ł Susk i.

R eprezen tac ja  g ra ła  w  osła­
b io n y m  sk ła dz ie  bez A nczoka  
i  S trz a łk o w s k ie g o . Zespół k a d ry  
w y s tą p ił w  ze s ta w ie n iu : K o r -  
n ek  —  K o w a ls k i,  Bazan, 
D m och, N ie ro b a  —  S z m id t (Su- 
s k i)r  Szołtysak —  M u s ia łe k , L u -  
b ańsk i, L ib e rd a , Faber.

Motor-Szombierki 2:2
S Z Ó S T A  d ru ż y n a  p iłk a rs k a  I  l ig i  

N R D  —  M o to r  E ise na ch  go śc iła  w  
środę w  B y to m iu , g d z ie  s p o tk a ła  się 
7 S z o m b ie rk a m i i po w y ró w n a n e j  
g rz e , z re m is o w a ła  2:2 (1:1).

T E N  a ng ie lsk i ka ta m a ra n , na  
zw a n y  „L a d y  H a ls m a n ”  je s t —  
ja k  tw ie rd z i je g o  s te rn ik  — 
na jszybszą  ło d z ią  żag low ą  ś w ia ­
ta . O becn ie  u czes tn iczy  o na  w  
w ie lk ic h  m ię d z y n a ro d o w y c h  
re g a ta ch  na B e rm u d a ch , gdzie  
w  p ie rw s z y m  w y ś c ig u  za ję ła  
zd ecyd ow an ie  p ie rw sze  m ie jsce . 
Podczas „ś l iz g ó w ”  lecąca n ie o ­
m a l w  p o w ie trz u  „L a d y  H a ls ­
m a n ”  n ie  d a la  się w y p rz e d z ić  
n a w e t s z y b k im  ło d z io m  m o to ­
ro w y m .

C A F — U n ifa x

Dick Tiger
obronił tytuł 

mistrza świata
W  N O W O J O R S K IE J  M a d ison  

Square G arden  o d b y ł się po­
je d yn e k  b okse ró w  zaw odow ych  
> t y tu ł  m is trz a  ś w ia ta  w a g i 
ló łc ię ż k ie j, w  k tó ry m  a k tu a ln y  
m is trz  — D ic k  T ig e r  (N ig e ria ) 
pokona ł po 1 5-run d ow ym  p o je ­
d ynku  Jose T o rre sa  (P o rto  R i­
co). M ecz og ląda ło  12,5 tys. w i­
dzów .

W a rto  p rzyp om n ie ć , że T ig e r 
o de b ra ł t y tu ł  m is trz o w s k i T o r­
re so w i w  g ru d n iu  1966 r .

Leszek Szemel

najlepszym zawodnikiem

Waterpoliści Polski
pokonał! Kulę

W  Ł O D Z I o d b y ły  się d w a  m ię ­
d z y n a ro d o w e  s p o tk a n ia  w  p iłc e  
w o d n e j p o m ię d z y  re p re z e n ta c ją  
P O L S K I i  K U B Y . O b a  m e cze  za ­
k o ń c z y ły  się z w y c ię s tw e m  re p re ­
z e n ta n tó w  P o ls k i.

W  p ie rw s z y m  m e czu  P o ls k a  z w y ­
c ię ż y ła  K u b ę  6:3 (2:0, 1:1. 1:2, 2:0). 
W  d ru g im  p o k o n a ła  K u b a ń c z y k ó w  
&:6 (2:3, 3:0, 2:1, 2:2). W  obu ty c h  
m eczach  n a jle p s z y m  z a w o d n ik ie m  
b y ł s z c ze c in ia n in  Les zek  S Z E M E L ,  
k tó r y  z d o b y ł d la  n aszych  b a rw  7 
b ra m e k . D o b rz e  ró w n ie ż  b ro n ił  
b ra m k a rz  A r k o n i i  C IŻ E K .

W  R E W A N Ż O W Y M , m ięd zy ­
p a ń s tw o w y m  sp o tka n iu  p i łk i  
w o d n e j, re p reze n ta c ja  R u m u ­
n i i  p o n o w n ie  poko na ła  d ru ż y ­
nę N R F  ty m  razem  6:5.

Wolin najlepszy 
w zapasach

O S T A T N IO  za koń czy ła  się 
I  ru n d a  m is trz o s tw  l ig i  te r y ­
to r ia ln e j w  zapasach w  s ty lu  
w o ln y m . A  o to  tab e la .

1. L Z S  W ik in g  W o lin  10:0
2. L Z S  Z r y w  D o b ra  S zczec. 8:2
3. L K S  S o k ó ł P y rz y c e  6:4
4. M K S  B u d o w la n i S zc zee in  4:6
5. L Z S  M e c h a n ik  S ta rg a rd  2:8
6. L Z S  P rz e ło m  D ra w s k o  0 : l*

*

i
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M O Ż E S Z  W Y G R A Ć  P R E M IE

w  w ysokośc i 4 500 z! 
k u p u ją c  w  sk lepach  M o to zb y tu  

do  8 cze rw ca  b r.

M O T O R O W E R  M A R K I „K O M A R ”

Z a  go tów kę  i  na  ra ty  za poś red n i­

c tw e m  „O R S ”  m ożna ró w n ie ż  k u p ić  

tu ry s ty c z n ą  przyczepę  „ T r a m  p ”  

u m o ż liw ia ją c ą  spędzenie  u r lo p u  bez 

k ło p o ta n ia  się o  noc leg i.

Cena zosta ła  obn iżona  ,z 22 000 na 
15 000 zl. W p ła ta  g o tó w k o w a  30 proc., 
pozosta ła  należność p ła tn a  do 24 ra t.

K O R Z Y S T A J  Z  U S Ł U G  „O R S ”

1872-K

R e p e ty to r iu m  z m a te r ia łu  p ro g ra ­
m ow ego p rzed

E G Z A M IN A M I W S T Ę P N Y M I 
na  wyższe ucze ln ie  p ro w a d z i ze 
w s z y s tk ic h  p rz e d m io tó w  egza m i­
n a c y jn y c h  w  czasie od 8— 24 

cze rw ca  b r.
O Ś R O D E K  U S Ł U G  

P E D A G O G IC Z N Y C H  Z W IĄ Z K U  
N A U C Z Y C IE L S T W A  rO Ł S K IE G O  

Al. Jedności N a ro d o w e j 2, 
te ł.  369-54.

In fo rm a c ji u d z ie la  s ię  codzien­
n ie  od godz. 8— 16. 

Zg łoszen ia  p ro s im y  k ie ro w a ć  na 
k a r tk a c h  pocz tow ych .

1953-K

14 m a ja  1967 r .  z m a rł nag łe  
geodeta  m g r

Stefan Piątka
W y ra z y  g łęb o k ie go  w sp ó łczuc ia  

R o dz in ie  s k ła d a ją  tą  d rogą

K o le d z y  ze S to w a rzysze n ia  
G eodetów  P o ls k ic h  

w  Szczecinie.
4484-G

Zapisy do szkół
D y r e k c ja  P a ń s tw o w e j S z k o ły  M e d y c z n e j P ie lę ­
g n ia rs tw a  i  P o ło żn y c h  w  S zc ze c in ie , p i .  O r ła  
B ia łe g o  2, og łasza zap isy  n a  ro k  s z k o ln y  1567/08 
d o  n as tę p u ją c y c h  s zk ó ł: 2 -le tn i e j P a ń s tw o w e j 
S z k o ły  M e d y c z n e j P ie lę g n ia rs tw a ;  2 i l f2 - łe tn ie j  
P a ń s tw o w e j S z k o ły  M e d y c z n e j . P o ło żn y c h . D o  
p o u a n ia  n a le ż y  za łą c zy ć : ś w ia d e c tw o  d o jrza ło ś ­
c i, d o k u m e n t u ro d ze n ia , ś w ia d e c tw o  ■zdrowia, 
ż y c io ry s , o p in ię  s z k o ły  c zy  z a k ła d u  p ra c y , za ­
ś w ia d c z e n ie  o s ta n ie  m a ją tk o w y m , p o d a n ie  o  
p r z y ję c ie  do- in te rn a tu , 3 fo to g ra fie . K a n d y d a t­
k i  za m ie js c o w e  m a ją  za p e w n io n e  m ie js c e  w  in ­
t e rn a c ie  o ra z  m ożność u z y s k a n ia  s ty p e n d iu m  
ży w n o ś c io w e g o  w  w y so k oś c i 500 z ł m ie s ięc zn ie . 
"W szelkich  in fo rm a c ji  u d z ie la  s e k r e ta r ia t  szk o ­
ł y  w  godz. 8—15, t e l .  468-31. 1954-K

¡Omca
G O S P O S IĘ  dochodzącą  
— p rz y jm ę . T e l .  218-69.

4209-G

D O M E K  je d n o ro d z in n y  
z d u ż y m  o g ro d e m  —  k u  
p ię . O fe r ty :  B iu ro  O g ło  
szeń , S zc ze c in , pod  
4252. 4252-G

D O M E K  je d n o ro d z in n y  
10 m in u t  od G d y n i —  
sp rze d a m . O fe r ty :  R u ­
m ia , W a rs za w s k a  2, 
S zw e d a . 1839-G

Mcitti/mniaim
W D O W IE C , e m e ry t,
k u l tu r a ln y ,  pozna p a ­
n ią  z  m ie s z k a n ie m . C e ł 
m a try m o n ia ln y . O f e r ty :  
B iu ro  O g łoszeń , S zc ze ­
c in  po d  4251. 4251-G

K A W A L E R  la t  35, w y ­
k s z ta łc e n ie  ś re d n ie  p o ­
zn a  s y m p a ty c z n ą  p an n ę . 
C e l m a try m o n ia ln y . O -  
fe r t y :  B iu ro  O głoszeń , 
S zc zec in , pod 4186.

«186-0
E M E R Y T , w d o w ie c , no ­
w oczesne m ie s zk a n ie  
p o zn a  k u l tu r a ln ą ,  go ­
s p o d a rn ą  re n c is tk ę . C e l 
m a try m o n ia ln y . O fe r ty :  
B iu ro  O głoszeń , S zc ze ­
c in , pod 4234. 4234-G

O D N A J M Ę  p o k ó j sam ot 
n y m  i g a ra ż . W ie n ia w ­
s k ie g o  13. 4225-G

P O S Z U K U J Ę  lo k a lu  w  
śród m ieś c iu , n a d a ją c e ­
go  się  n a  rze m io s ło . 
. V l. 743-94, po  go d z . 19.

42*1-G
» A R A 2  d o  w y n a ję c ia ,  

ł łe d u ty  O rd o n a , te l.  
731-77. 42 *6 -0
P O G O T O W IE  te le w iz y j  
ne, D u d z ik , t e l .  75-821.

4363-G
O D N A J M Ę  p o k ó j i  ga­
ra ż . T e l .  705-60. 4266-G

K u p n o
S Z C Z E N IĘ T A  ra sy  bok  
se r —  k u p ię . W e n d e l, 
S zc zec in , K o n o p n ic k ie j  
12. 4217 -G
„ J A W Ę ”  50 cm  sześć., 
n o w ą  —  k u p ię . T e l .  
75-306. 4232-G

N A U C Z Y C IE L K A  p o ­
s z u k u je  p o k o ju  su b lo k  a 
to rs  k ie g o . T e l .  704-00.

4224-G
P A N I z  c ó rk ą  (m a tu ­
rz y s tk ą )  p o s z u k u je  po ­
k o ju , c h ę tn ie  c e n tru m ,  
n ie u m e b lo w a n y . T e l .  
724-95, od  go d z . 17.

4227-G

Z a s a d n ic za  S z k o ła  Z a w o d o w a  P K P  p rz y  O d d z ia ­
l e  T r a k c j i  w  S zc zec in ie , og łasza z a p is y  n a ro k  
s z k o ln y  1987/68 k a n d y d a tó w  do  k la s  I o s p e c ja l­
n o śc iac h : m e c h a n ik  s i ln ik ó w  s p a lin o w y c h , e le k ­
t ro m o n te r  ta b o ru  k o le jo w e g o  ( w  ty m  25 d z ie w ­
c z ą t ) ,  e le k tro m e c h a n ik  t r a k c j i  e le k try c z n e j.  N a u  
k a  w  s zk o le  t r w a  3 la ta . O  p rz y ję c ie  m ogą u b ie  
g a ć  się u c z n io w ie  k o ń c zą c y  k la s ę  V I I I  szk o ły  
p o d s ta w o w e j o ra z  a b s o lw e n c i szk ó l p o d s ta w o ­
w y c h  z la t  u b ie g ły c h  w  w ie k u  15—17 la t .  K a n d y ­
d a c i w in n i z ło ży ć  n a s tę p u ją c e  d o k u m e n ty :  po ­
d a n ie , w ła s n o rę c zn ie  n a p is a n y  ż y c io ry s , 3 fo to ­
g r a f ie ,  od p is  a k tu  u ro d z e n ia , o p in ię  s zk o ły  
w r a z  z a rk u s zo m  o cen  za I I I  o k re s  lu b  1 p ó ł- ,  
ro c z e . U c z n io w ie  o t r z y m u ją  w y n a g ro d z e n ie  w  
w y s o k o ś c i 150 z ł w  p ie rw s z y m  ro k u  n a u k i,  320¡ 
s ł ,  w  d ro g im  ro k u  n a u k i, 520 z ł w  t rz e c im  ro k u  
n a u k i o ra z  u m u n d u ro w a n ie , d e p u ta t  w ę g lo w y , 
b i le ty  w o ln e j ja z d y  i z n iż k i p rz e w id z ia n e  d la  
p ra c o w n ik ó w  P K P . z g ło s ze n ia  n a le ż y  k ie ro w a ć  
d o  O d d z ia łu  T r a k c j i  w  S zc ze c in ie , u l .  C z a rn e c ­
k ie g o  8, p o k ó j 3, w  godz. 8— 14. S z k o ła  n ie  p o - 
siad a  in te rn a tu . 1948-K

Pracownicy poszukiwani
S zc ze c iń s k ie  P rz e d s ię b io rs tw o  B u d o w n ic tw a  
P rz e m y s ło w e g o , z a t ru d n i n a ty c h m ia s t:  c ieś li, 
m u r a r z y , ty n k a r z y , p ły tk a r z y , b la c h a rz y , d e k a ­
r z y ,  m o n te ró w  w o d .-k a n . i  c. o ., e le k try k ó w  z 
J I I  g r B H P , m a s zy n is tó w  k o p a re k  i s p a w a c zy  
1 -i I I  k l . ,  k ie ro w c ó w  s a m o ch o d o w y ch  z k a t .  I I  
i  I I I  —  s ta rą  o ra z  ro b o tn ik ó w  b u d o w la n y c h  
n ie w y k w a lif ik o w a n y c h  n a te re n ie  S zc zec in a  i

S A M O C H Ó D  „ W a rs z a ­
w a ”  —  now o cze sn a , 
stan  b a rd z o  d o b ry  — 
sp rze d a m . R es ko , u l. 
D ą b ro w s zc za k ó w  48, 
p o w . Ł o b ez . 4243-G

P A L M Ę  „ F é n ix ” —  
sp rze d a m . C ena 3 500. 
T e l .  470-81, w e w n . 206.

4235-G
O W C Z A R K A  s z k o c k ie ­
go (s u k a ) 11-m ie s ię c z ­
n a  — sp rze d a m . B u c z ­
k a  8—8, o d  16. 4238-G

S A M O C H Ó D  „ T ra b a n t  
600”  — s p rze d a m . S a b a­
ły  27, go d z . 16—19.

4237-G
O P O N Ę  z  d ę tk ą

S K O W Y  — O d d z ia ł P o ło ż n ic z y  — 
P io tra  S k a rg i;  P O R A D N IA  D L A  
D Z I E C I —  S w . W o jc ie c h a  7 g. 
19—7; P O R A D N IA  S T O M A T O L O G I­
C Z N A  — A l .  P ia s tó w  1 — g . 20—8; 

P O L S K I — „ L a to ”  g . 19.30; W S P Ó Ł -  P O R A D N IA  O G Ó L N A  —  A l.  Je d n . 
( Z E S N Y  — „ N ie c h  no ty lk o  ^za- N a ro d o w e j 12 — g . lB ^ 22; S P .^ L E -
k w itn ą  ja b ło n ie ”  g. 19.30; M U Z Y C Z -  K A R Z Y  S P E C J A L IS T Ó W. . . .  ” A,_. __ ,, _ , n TJr.1 Al _ n O__•>« •N Y „ D z ię k u ję  c i E w o ”  g. 19.

D E L F IN  ( te l .  468-78) „ G re k  Z o r ­
b a”  g. 17, 20 — U S A -g r . — od 
la t  1«; p ią te k :  „ B y ło  nas c zw o ro ”  
g . 11, 13, 15 —  ra d ź . —  p a n o ra m . — 
od la t  14; „ P rz y g o d a "  g . 17, 20 —  
w ł.  — od la t  18; K O S M O S  ( te l.  
355-02) „ O s ta tn i b rz e g ”  g . 10, 12.45, 
15.30, 18.15, 21 — U S A  — od la t  14 
(c z w a r te k  i p ią te k ) ;  C O L O S S E U M  
( te l .  458-18) „ W ie lk a  u c ie c z k a ” g. 
Ö.30, 13, 16.30, 20 —  U S A  —  od 
la t  11 (c z w a rte k  i  p ią te k ) ;  B A Ł ­
T Y K  ( te l .  733-35) „ N ie d z ie la  w  N o ­
w y m  J o rk u ”  g . 11.10, 13.30, 15.50, 
13.10, 20.30 —  U S A  —  od  la t  16; 
O G R O D O W E  — „ G e js z a ”  g. 20.15

P o l. 42 — g . 8—20; w iz y ty  d o m o w e
g. 20—7 ( te l.  86-01).

A P T E K I

N R  6 — W o j. P o l. 134 — t e l.  451-97; 
N R  34 —  D u b o is  1 — t e l.  82-41; N R  
17 —  A l.  W y z w o le n ia  11 — te ł. 422-46. 
C O D Z IE N N E  P O G O T O W IE  P R A C Y  
A P T E K :

N R  10 ( G l in k i) ;  N R  11 (D ą b ie ) ;  N R  
12 (P o d ju c h y ).

Teteuoizia
P R O G R A M  P O L S K I

>5.55 In fo rm a c je  i  p ro g ra m  d n ia , 
* K u rs  ro ln ic z y , 16.35 S p ra w o zd a -

p a n o ra m . — od  la t  16
ja p .;  D E R B Y  — „ M r  Hotobs na 
u r lo p ie ”  g . 21 — U S A  — p a n o ­
ra m ic z n y  — d u b b in g ; P O L O N IA  
( te l .  218-34) ,,181 d a łm a ty ń c z y k ó w ”  
g . 10, 12 — U S A  — od la t  7 —  
d u b b in g ; „ O b a la  W u ja  T o m a ”  g.
14, 17, 20 — U S A  — od la t  14 
p a n o ra m . — d u b b in g  (c z w a rte k  
p ią te k ) ;  F A L A  — „200 m il do d 
m u ”  g . 17 — U S A  — od  la t  7;
„ P ie k ło  i  n ie b o ”  g . 19 — p o i. —  
od la t  16; M A R S  — „ W a liz k a  z m i­
l io n a m i”  g . 17, 19.15 — f r .  — od P IĄ T E K  
la t  34; E C H O  (K rz e k o w o )  „ M a d a ­
m e S ans G e n e ”  g . 18, 20 — w ł.  —  
od la t  16 —  p a n o ra m .;  M E W A  ( Ż e -  
le c h o w o ) „ Z  p ie k ła  do  T e k s a s u ”

U S A  —  od la t  14: S Z M A

U S A - n ie  z  z a k o ń c ze n ia  I X  i X  e ta pu  W P ,
17.45 W iad o m o śc i d z ie n n ik a  T V ,  
17.50 „C z y  um ie sz  m ó w ić  po p o l­
sk u ? ” , 18.10 Z  e y k lu  „ M e d a le  i  d e ­
ta le ” , 18.25 P rze g lą d  m u z y c z n y , 18.50 
K lu b  d o b ry c h  g o s p o d arzy , 19.20 D o ­
b ra n o c , 19.30 D z ie n n ik  T V ,  20.05 M a -  

_ g a zy n  sp o rto w y , 20.25 „P o d w ó jn a
________ _ i  g ra ”  — cz. U  ( f i lm  T V  N R D ), 21.4»

I200 m ii d o  d o -  R e fle k s je , 22.10 D z ie n n ik  T V ,  22.15 
P ro g ra m  n a ju t r o ,  m e lo d ia  n a do­
b ra n o c .

w y , 19.05 M u z y k a  i  a k tu a ln o ś c i,  
19.30 —  15 m in u t  z o rk . D a w id a  
bose , 19.45 O p e ra  „ D o n  J u a n ” — 
W . A . M o z a r ta , 21 Z  k r a ju  i ze 
ś w ia ta , 21.27 K r o n ik a  sp o rto w a , 
21.45 D . c. o p e ry , 0.05—2.55 P ro g ra m  
n o c n y  ( I  p r .) .

P R O G R A M  I I I

18 P ro g ra m  w ie c z o ru , 18-05 R o m a n  
W asc h ko  i je g o  p ły ty , 18.35 „ A g ­
n ie s zk a  i  P a w e ł” , 18.50 C y t ra  — 
in s tru m e n t  s z a rp a n y , 19 „R ę c e  p e ł­
ne pe _-ł”  —  g ra  F a ts  W a lle r .  19.25 
„S ió d m a  m in ę ła  — ósm a p rz e m i­
j a ” , 19.35 „P o d  s z a firo w ą  ig łą ’ , 20 
, P o ls zczy zn a  d la  w s z y s tk ic h ” , 20.10 

"S łynn i ś p ie w a c y  — K ry s ty n a  Szcze  
p a ń s ka , 20.30 „ O s ta tn ia  p rzy g o d a  
k a p ita n a  C u m y ” , 20.40 B ach n a  
t r z y  in s tru m e n ty , 21JJ5 „O d  u ro k u  
• k o łtu n a ” , 21.15 M is trz o w s k ie  w y ­
k o n a n ia  m u z y k i Ja zzo w e j, 21.35 
„ Z a s ły s za n e  w  G u z o w ie ” , 21.50 O -  
p e ra  ty g o d n ia  „ B u n t  ż a k ó w ”  — T . 
S ze lig o w s k ie g o , 22 F a k ty  d n ia , 22.07 
„ G w ia z d a  s ie d m iu  w ie c z o ró w ” —  
„ T h e  B e a tle s ” , 22.15 „ H a p p e n in g  z  
B rassensem ” , 22.40 M e lo d ie  z f i l ­
m u  „ z a k a z a n e  p io s e n k i” , 22.55 
W ie rs z e  w io s e n n e  L . S ta f fa , 23 M u ­
z y k a  nocą , 23.45 P ro g ra m  n a p ią ­
te k , 23.50 N a  d o b ra n o c  ś p ie w a , 
W a n d a  W a rs k a . j

P R O G R A M  D L A  M A R Y N A R Z Y  ‘
I  R Y B A K Ó W
1502 k H z ;  o k . 200 m ; g . 8, 6, 15. 
M ag a zy n  in fo rm a c y jn y  „ D z iś  ntf 
lą d z ie  i na m o rz u ” , K o n c e r t  ży ­
czeń , Co n o w e g o  w e  f lo ta c h  b a n - i  
d ło w y c h  ś w ia ta .

10 „ P a ra d a  p io n ie ró w  z  M o s k w y ” , 
11.20 F i lm  T V  „ P o d w ó jn a  g r a ’ 
cz . I I ,  12.45 Z a ję c ia  te c h n ic zn e  d la  
k la s  V I I I ,  14.24 P ro g ra m  d n ia , 14.30

K A G D O W E  (Z d r o je )  „ S a m o tn y  je ż -  S p ra w o z d a n ie  z  tra s y  W y ś c ig u  P o -
d z ie c ”  g . 17.30, 19.30 —  U S A
p a n o ra m . —  od  la t  16; P R Z Y J  A Z N  
(D ą b ie )  „G a n g s te r  i u rz ę d n ik ”  g. 
18, 20 —  U S A  — od  la t  16. H U T N IK  
(S to łc z y n ) „ W e h ik u ł  cza su ”  g. 18, 
20 —  U S A  —  od  la t  14 — d u b b in g ;

k o ju , 10.05 In fo rm a c je  i  p ro g ra m  
d n ia , 16.10 S p ra w o zd a n ie  z  z a k o ń ­
c ze n ia  X I  e ta p u  W P , 17.10 D z ie n ­
n ik  T V ,  17.15 „ M iś  z o k ie n k a ” , 
17.30 P ro g ra m  d la  m ło d y c h  w id z ó w  
.P is a rs k a  p rzy g o d a  R . Lśskow a-

I1 A J K A  (P o lic e ) „ N ie w ie r n o ś ć ”  g. e k ie g o ” , 17.45 „ P rz y g o d y  R o b inso -
17, 19 —  w ł.  — od la ł  18; 1 M A J
(Ż y d ó w c e )  „ J e d e n  p rz e c iw  w s zy­
s tk im ”  g. 17, 19 — U S A

C ru s o e ” , 18.10 Ś p ie w a  H . K u  
m ę k a , 18.25 W s z e d ł n ic a  T V ,  18,65 
K ro n ik a  T y g o d n ia , 19.20 D o b ran o c ,

la t  14 —  p a n o ra m .;  W IS Ł A  (G o - 19.30 D z ie n n ik  T V ,  20.05 F i lm  ang.
le n ió w )  „R ad o ść  o p o ra n k u ”
20 — U S A  — od la t  16; D A R  (S ta r ­
g a rd ) „ T w a r z  z b ie g a ” g . 16, 18, 20
— U S A  — od la t  14; IN A  (S ta r -  
;a ru )  „ 6  1/2”  — w ł.  — o d  la t  16; 
•A K O H A M A  (S ta rg a rd ) „ N ia g a ra ”  
' IS A  —  ©d la t  16.
F O T O P L A S T Y K O N  —  W o j .  P o l.  36
-  „ C e jlo n ”  g . 19.38—21.

. .D z ie łn i n ie  p ła c z ą ” , 21.30 „R o zm o ­
w y  o  k s ią ż k a c h ” , 21.45 P ro g ra m  
p u b lic y s ty c z n y , 22.10 D z ie n n ik  T V ,  
22.25 P ro g ra m  n a d z ie ń  n as tę p n y , 
m e lo d ia  n a do b ran o c .
U W A G A :  T V  zas trzeg a  sob ie  z m ia ­
n y  w  p ro g ra m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

14.55 O m ó w ie n ie  p ro g ra m u , 15 G im ­
n a s ty k a , 15.1« P o lite c h n ik a  T V ,  15.35 
L e k c ja  ję z . ro s y js k ie g o , 16 —  L e k c ja  
ję z .  an g ie ls k ie g o , 16.30 S p ra w o z d a ­
n ie  z  X  e ta p u  W P , 18 P ro g ra m  d la  
fetos 8— 10, 18.30 T e  i e re k  la m a , 18.45 
O m ó w ie n ie  p ro g ra m u , 18.50 P o z d ro ­
w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j, 39 „ S ta rz y  
z n a jo m i” , 19.25 P ro g n o za  pog od y , 
k r o n ik a , p rze g lą d  w y d a rz e ń , 26.35 

od la t  14, G A R N IZ O -  p a n to m im a , 21.05 A n g . f i lm  T Y  
.U śm iec h  M o n y  L iz y ” , 21.50 K ro n i-  
;a, 22,05 R o zw a ża n ia  na te m a t W y ­

śc igu  P o k o ju , 22.35 —  L e k c ja  ję z .

13 M U Z  —  p l .  Ż o łn ie rz a  2 — spo t­
k a n ie  z  k r y t y k ie m  li t e r a c k im  J a ­
nuszem  S ła w iń s k im  g. 19; T P P R  —
W o j. P o l. 66 —  f i lm  „W czes n ym  
r a n k ie m ”  g . 18, 20 — ra d ź . —
p a n o ra m .
N O W Y  — W a w rz y n ia k a  5 —
„ C z w a r te k  b ib lio te k a r s k i p rz y  k a ­
w ie ”  g . 18; P IW N IC A  — A l. N ic - ............... #
p o d leg ło ś c i 19 — f i łm  „ B a r w y  w a l-  ro s y js k ie g o .' 
k i ”  g . 18; S P Ó Ł D Z IE L C Ó W  — W oj.
P o l.  20 —  s p o tk a n ie  z  a k to re m  
J a c k ie m  D o m a ń s k im  i f i łm  „ B a n ­
d a ”  g . 39.30; P A P IE R N I —  S to ł-  
czy ó s k a  134 —  p o g a d a n k a  „P c ze -

P IĄ .T E K

9.4J O m ó w ie n ie  p ro g ra m u , 9.50 — 
g ją d  f i lm ó w  p iń s k ic h , z r . 1965—  G im n a s ty k a , 10 K r rm ik a . 19.35 — 
1966”  g . 19.30; R O B O T N IC Z Y  — S p ra w o z d a n ie  z  X  e ta p u  W P , 11.40
B o h . W -w y  34 — k u rs  ta ń c a  to w a -  

zy s k ie g o  g . 17.30—19.30.
12.10 T e a tr

„ U ś m ie c h  M o n y  L iz y ” , 14.15 —
O m ó w ie n ie  p ro g ra m u , 14.20 G im ­
n a s ty k a , 14:30 S p ra w o z d a n ie  z  X I  
eta p u  W P , 15.20 W id o w is k o  d la  m ło ­
d z ie ży . 16 T ra n s m is ja  z  zak o ń c ze n ia  
X I  e ta p u  W P , 17.10 W id o w is k o  d la  
d z ie c i, 17.40 R e p o rta ż  z  p o d ró ży  

M n 7 F „ M  c ia r n m W ii ih a  , 7 _  po  I t a l i i ,  18.35 T e le re k la m a , 18.50 
P o n o w ie n ia  I V  d z ie c ię c e j, 18 -  rzę zoa  p o m o rs k a , s z iu z a  PO*s«a . P ro iin o i,a noc o d v . k r o -V tro ie  'S p o rt, 19.25 P ro g n o za  pog od y , k ro -  

3 r» ika , p rze g lą d  w y d a rz e ń , 20 „ Ż o ł­
n ie rz e  i z w y c ię z c y ”  — 8 o d e., 21 
F i lm  ju g . „ P o ra c h u n k i n a  rze ce” . 
22.15 K ro n ik a , 22.30 R o z w a ż a n ia  na

X V I I I —X X  w .,  rene sa n so w e  
k s ią ż ą t s zc zec iń s k ic h  g . U — 17; W A ­
Ł Y  C H R O B R E G O  3 — P o ls ka  nad  
B a łty k ie m  p rz e d  1000 la t , żeg luga ,
b u d o w n ic tw o  o k rę to w e , ry b o łó w -  ___ .
s iw o , u rz ą d z e n ia  i  m e c h a n iz m y  s ta t le m a t  W yśc ig u  P o k o ju , 
k ó w  m o rs k ic h , p re h is to r ia  P o m o rza  
Z a c h ., p rz y ro d a , k u l tu r a  A f r y k i  
Zach», z  d z ie jó w  k o w a ls tw a  i rz e ­
m io s ł p o k re w n y c h  n a  P o m o rzu  
Z a c h ., „ M o rz e ”  — w spółczesna p la ­
s ty k a  m a ry n is ty c z n a  w  zb io ra ch  
M P Z  g . 11— 17; B W A  — S ta r o m ły ń -  W IA D O M O Ś C I:  16.05. 
ska 27 — o k rę g o w a  w v s ta w a  Z P A P  W IA D O M O Ś C I ”  ”
— S zc zec in  g. 31— 37; 13 M U Z  — p l. * '
Ż o łn ie rz a  2 " ' *  ’ *
s k le j.

K a c i! o
23.50.

T R A S Y  W Y S C I-
__ _  G B  P O K O J U : 15.30, 16, 16.38, 16.45;

m a la rs tw o  J . K o s iń - S E H W IS  R Y B A C K I:  18.40, 24.
14.25 „S p e c ja ln o ś ć  d o m u ”., 14.45 
D la  d z ie c i „ B łę k itn a  s z ta fe ta ” , 15 
„ S z a fa  g ra ” , 15.35 D la  d z ie c i s ta r­
szy ch  „P io s e n k a , za b a w a  i  j a ” , 
16.10 P u b lic y s ty k a  m ię d z y n a ro d o ­
w a , 16.20 „ M ię d z y  A m o rk ie m  a 
M e r k u r y m ” , 17.30 P rz e g lą d  a k t u a l­
ności W y b rz e ż a  —  S zc zec in , 17.45 
K o m e n ta rz  a k tu a ln y , 17.55 M u z y c z -

___________ ______  D Z IE C IĘ C E J  — n y  c z w a rte k , 38.45 M e lo d ie  ro z -
U n ii  L u b e ls k ie j;  S Z P IT A L  W O J - ry w k o w e , 18.49 U n iw e rs y te t  ra d io -

J)LJZU /L/
S Z P IT A L E  

K L I N I K A  C H IR .

wą
n ia n a  do  -s p rz e d a n ia ,  

do „ L a m b r e t ty ” T e l .  82-74. 4210-G
_  . ---------- .P A N N O N IĘ ”  —  sp rze -- sp rze d a m . T e ł . 736-36.

M E B L E  ja s n e  — k a n a  
r ę ,  b iu rk o , fo te le , s to ­
l ik  — s p rz e d a m . ~  ' 
216-67.

4236^0 d a m . C en a  7 500 z ł .  T e ł .

W Ó Z E K  d z ie c ię c y , g łę ­
b o k i —  to. d o b ry  s ta n , 
p ia n in o  —  p ły to  d re w -

244-53, po  18. 4219-G
K O N IA  — p i ln ie  sp rzę ­

c i. d a m . C zep i no 3, p o w .
- G  G r y f in o . 4222-G

O K A Z Y J N IE  
m o to c y k l

pon m a te r ia łu  i spod­
n ie . U c zc iw e g o  k ie ro w ­
cę p roszę o  z w ro t  za 
w y n a g ro d z e n ie m : Bogu  
s ła w  S ta r a c h , S zcze­
c in , u l .  S a n d o m ie rs k a  

7 .Y . P R Z 7 B Ł Ą K A Ł  s ię  20 . 4233-G
szc ze n ia k  „ a ire d a łe  t e r -  Z G IN Ę Ł A  su k a  rasy  

s p rze d a m  r ie r ” . Po trz e c h  d n ia c h  „ b o k s e r” . O d p ro w a d z ić  
.S im s o n - u z n a m  za w łasność. A d  za w y n a g ro d z e n ie m  n a

P a rk o w a  53— 6.
4215-G

Z G U B IO N O  le g ity m a c je

a d re s : J a g ie llo ń s k a  
9. 4230-G

M A J A  b r . zg in ę ła  ru

n a  w y ja z d . W a r u n k i p ra c y  i p ła c y  do  uzg o d ­
n ie n ia  n a m ie js c u . D la  z a m ie js c o w y c h  z a k w a ­
te ro w a n ie  i s to łó w k a  za p e w n io n e . Z g ło s ze n ia . 
S zc zec in , u l.  S to rra d y  1, p o k ó j 110, I  p ię tro , 
t e ł .  80-10. 1944-K

stu d e n c k ie  P o li te c h n ik i d a  su c zk a  rasy „ p e k iń -  
S zc ze c iń s k ie j n a  n a z w i-  c z y k ” . P ro s zę  o d p ro w a -  
sk a : R o m u a ld  M y ś l i -  d z ić  za  w y  n a gród ze -
w ie c , W a ld e m a r R o g o w ­
s k i. 4194-G
6 .V . G O D Z . 21 pózosta-

n ie m : A l.  W o j.  P o ls k ie ­
go 56/4. O s trze g am  
p rz e d  k u p n e m  lu b  p rz y

w ro n o  w  ta k s ó w c e  k u -  w ła s zc ze n ie m .

Przybywa klientów
„elektronowego

mózgu”
S zc zec iń sk i Z a k ła d  E le k tro n ie * - ! 

n e j T e c h n ik i O b lic z e n io w e j, w ła ­
śc ic ie l „ e le k tro n o w e g o  m ó zg u ”  —  
„ O D R Y  1003”  — s y s te m a ty c zn ie  po ­
w ię k s za  ilość w y k o n y w a n y c h  u -  
slu g . D o  n a jp o w a ż n ie js z y c h  k o n ­
tra h e n tó w  k o rz y s ta ją c y c h  z o b li­
czeń z a k ła d u  n a le ż ą : H u ta  „S zc ze ­
c in ” , d la  k t ó r e j  m a s zy n a  a n a li­
z u je  e w id e n c ję  g o sp o d ark i m a te ­
r ia ło w e j o ra z  je d e n  z p ie rw s zy c h  
k l ie n tó w  — F a b ry k a  A r m a tu r  w  
I  ip ła n a c h . Z E T O  p rz y g o to w u je  *>- 
hec n ie m . in . p ro g ra m y  d la  
P P D iU R  „ G r y f ” , S to c zn i im . A .  
W a rs k ie g o , P rz e d s ię b io rs tw a  S p rzę  
tc w o -T ra n s p o r to w e g o  B u d o w n ic tw a  
i W o je w ó d z k ie j S ta c ji  O c en y  Z w ie  
rz.ąt. S ą d ząc  z w ie lk o ś c i n a p ły w a ­
ją c y c h  z leceń  d o  ko ń c a  b ie żąc eg o  
ro k u  m a szy na  b ęd z ie  b a rd zo  „ z a ­
p ra c o w a n a ” . Is tn ie je  w ię c  p i ln a  
p o trze b a  u ru c h o m ie n ia  w  z a k ła ­
dz ie  no w eg o  „ m ó z g u ”  o w ię k s z y c h  
m o ż liw o ś c ia c h  i  szy b ko ś c i lic z e n ia *  

td jrm *

K r o n i k a
w y p a d k ó w

17-L'T ’' N I  A n d rz e j W ., m ie s z k a n ie «  ! 
Z d ro jó w , u to n ą ł w c z o ra j w  czasie  
k ą p ie li .  A n d rz e j W . k ą p a ł s ię  w  
p rz e p ły w a ją c e j p rze z  D ą b ie  rz e c e  
P ło n i;  ja k  się p rzy p u s zc za , n ie ­
szczęś liw ego  c h w y c ił w  p e w n y m  m o  
m e nc ie  k u rc z , co w  k o n s e k w e n c ji  
d o p ro w a d z iło  d o  t ra g ic z n e g o  zg o n i*.

W  P G R  M ie rz y n  o lb rz y m i ró j ro z ­
s ie rd zo n y c h  pszczół z a a ta k o w a ł m ie j  
scow ego r o ln ik a  — Ja n a  T . M im o  
n a ty c h m ia s to w e j u c ie c z k i, pszc zo ły  
p o ż ą d li ły  m ę żc zy zn ę  ta k  d o tk liw ie ,  
iż  m u s ia ł in te rw e n io w a ć  le k a r z  po-, 
g o to w ia .

Z  N U R T Ó W  rz e k i In y  w y d o b y to  
w  S ta rg a rd z ie  z w ło k i M iro s ła w a  K .,  
k tó r v  — ja k  ju ż  in fo rm o w a liś m y  w  
k ro n ic e  w y p a d k ó w  — k i lk a  d n i t e ­
m u  u to n ą ł podczas k ą p ie l i .  , '

N A  S T A T K U  „F ra n c e s c o  N u llo ’* ' 
za c u m o w a n y m  p rz y  n a b rz . R a d z ie c -i 
k im  szc zec iń s k ie g o  p o r tu , u le g ł n ie  
szc zęś liw em u  w y p a d k o w i m a ry n a rz  
— W ło d z im ie rz  S ., k t ó r y  o d n ió s ł sze 
reg  o b ra że ń  r ę k i.  R a n n y  p rz e b y w a  
na k u r a c j i  w  k l in ic e  n a  P o m orza -,) 
nac h .

U  Z B IE G U  A l.  P ia s tó w  i u l. M a ł­
k o w s k ie g o  w p a d ł pod sam o ch ó d  50- 
le tn i W a c ła w  R . M ę żc zy zn ę , u  k t ó ­
rego  le k a rz  p o g o to w ia  s tw ie rd z ił  
w s trz ą ś n ie n ie  m ó zg u , s k ie ro w a n o  dor 
s z p ita la . i  1

—o —  i*ł

W C Z O R A J S Z A  u le w a  s z c z e g ó ln i  
d o tk l iw ie  d a ła  się w e  z n a k i t ra m ­
w a ja rze « » . P o d  w ia d u k te m  n a u l .  
D w o rc o w e j, g d z ie  w o d a  z a m u liła  to ­
ry , w s trz y m a n o  ru c h  na 40 m in u t;  
r,a u l .  M ie s z k a  I  z a p a d łe  się to ro ­
w is k o ; do  te j p o ry  t r a m w a je  k u r ­
su ją  ta m tę d y  b a rd zo  o s tro żn ie  i  p o ­
w o li . a  stan  to ro w is k a  w  k a ż d e j  
c h w ili  g ro z i s p a ra liż o w a n ie m  ru c h u .

G w a łto w n e  o p a d y  b y ły  ró w n ie ż  
p rz y c z y n ą  p o w s ta n ia  n ie w ie lk ie g o ,  
a le  g łę b o k ie g o  J e z io rk a  p o m ię d z y  
u lic a m i K u  S ło ń c u  a  K m ie c ą . A u ­
to b u s y  M P K  s k ie ro w a n o  n a tra s ę  
o k rę ż n ą . ,

W Y D A W C A :  S zc ze c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra so w e R S W  „ P R A S A ” , w  S zc ze c in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  S zc zec in , p l. H o łd u  P ru s k ie g o  8; re d a g u je  k o le g iu m : T E ­
L E F O N Y :  c e n tra la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d . n a c ze lne g o  457-41; zas tęp ca  re d a k to ra  n a c ze lne g o  478-21; s e k re ta rz  re d a k c ji  167-21, s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e w n . 51); dz«al 
m ie js k i 462-35; d z ia ł m o rs k i 427-77; d-dał s p o rto w y  428-33; d z ia ł łą czn o śc i z c z y te ln ik a m i 450-21; B iu ro  O głoszeń 428:62; re d a k c ja  p o ra n n a  (p o  godz. 6) 240-28; d a le k o p is y  240-18. 
F .e n u m e ra tę  na k r a j  p rz y jm u ją  u rz ę d y  p o c z to w e , lis ton o s ze  o ra z  o d d z ia ły  i  d e le g a tu ry  „ R u c h ” . M o żna  ró w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p ła t  n a k o n to  P K O  N r  10-6-13770. P rze d s ię ­
b io rs tw o  U p o w s ze c h n ie n ia  P ra sy  i K s łą ^ ' ’ „ R u c h ”  w  S zc ze c in ie , A l.  N ie p o d le g ło ś c i 41/42. P re n u m e ra ty  p rz y jm o w a n e  są d o  10 d n ia  m łe s ia c a  p o p rze d za ją c e g o  o k re s  p re n u ­
m e ra ty . C en a  p re n u m e ra ty :  k w a r ta ln ie  — 37,50 z ł;  p ó łro c z n ie  — 75 z ł;  ro c z n ie  — 150 z ł. P re n u m e ra tę  n a  zag ra n ic ę , kTSra Jest o  40 p ro c . d roższa — p r z y jm u je  B iu ro  
K o lp o r ta ż e  W y d a w n ic tw  Z a g ra n ic z n y c h  „ R u c h " , W a rs za w a , u l. W ro n ia  23, t e ł .  20-46-88, k o n to  P K O  N r  1-6-100024. ___________________S zcz. Z a k ł.  G r a f .  c ~ 1
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C Z W A R T E K

D Z lS  —  E ry k a  

J U T R O  —  P io tra

POGODA
Z A C H M U R Z E N IE  duże, 

o k re s a m i deszcz. S k ło n ­
ność do  b u rz . Tem p . do  
20 s t. W ia try  s łabe, za­
chodn ie .

HADA DNIA
Jk, D ziś, w  godz. od 17 do 
^  19 czyn na  je s t P o ra d ­
n ia  M a łże ń ska  p rz y  Z a ­
rzą d z ie  W o je w ó d z k im  L i ­
g i K o b ie t —  (A l.  W o jska  
P o lsk iego  154). Jest o kaz ja  
do zas ięgn ięc ia  d y s k re tn e j,  
b ezp ła tn e j p o rad y  u  le k a ­
rz a  s p e c ja lis ty .

Radziecki pianista
na koncercie 

symfonicznym 
w Filharmonii

W  P IĄ T E K  19 b m ., o go d z . 19, 
'O d b ę d z ie  się w  F ilh a rm o n ii  k o n ­
c e r t  s y m fo n ic z n y , w  k tó ry m  u d z ia ł  
w e z m ą :  o rk ie s tra  s y m fo n ic z n a  pod  
t fy r e k c ją  R e n a rd a  C Z A J K O W S K IE ­
G O , L a za n  B E R M A N  — p ia n is ta  
(Z S R R ), C h ó r Z Z K  „ H e jn a ł”  o raz  
s o liś c i:  K ry s ty n a  S Z N E R R  —  sop­
r a n ,  Ir e n a  T K A C Z Y K  —  a l t  i A n ­
t o n i  P R Z E S T R Z E L S K I —  b a ry to n ,  

p ro g ra m ie  u s ły s z y m y  u tw o ry :  
S k r ia b in a  i  S z y m a n ó w -

N otatn ik
szczeciński

W  K L U B IE  s tu d e n tó w  P o li te c h -  
[fctiki „ P IN O K IO "  o d b ę d z ie  s ię  ju -  
| t r o ,  w  p ią te k  o  godz. 20, s p o tk a -  
In ie  p rz y  o k rą g ły m  s to le  z r e d a k -  
j t o r e m  ty g o d n ik a  „ P o l i ty k a ”  H e n -  
Ig y k ie m  Z D A N O W S K IM .

T e m a t:  „ P O L IT Y K A  A T L A N ­
T Y C K A ” ,

i  * ’  *ł  M Ę Ż C Z Y Z N A , k t ó r y  5. I V .  b r . ,  
O  godz. 21.10,_ w y je ż d ż a ł p o c ią g ie m  
t e  S zc zec in a  w  k ie ru n k u  J e le n ie j 
C ó r y ,  w r a z  z d z ie w c z y n k ą  w  w ie ­
k u  o k . 8—10 la t ,  u b ra n ą  w  b ia łą  
c z a p k ę  w e łn ia n ą , ja s n o -b rą z o w y  
p ła s z c z y k  z  la m in a tu , c ie m n e  spod  
n ie  i  b ia łe  g u m o w e  b u ty  —  p ro ­
s z o n y  je s t  o  zg ło sze n ie  się w  K o ­
m e n d z ie  M ie js k ie j  M O , u l. K a ­
szu b s k a  35, p o k . 38, w  godz. 8— 16.

Furtki zostaną otwarte

Przedszkolne ogródki 
dla wszystkich dzieci

R O Z P O C Z Ą Ł  się w y r a j  m a lu c h ó w  z k a m ie n ic  i  now ocze ­
sn ych  b lo k ó w  na p o d w ó rk a  i  z ie leńce. Z n a le z io n y  p a ty k  p o ­
s łu ży  w  g o n itw a c h  ja k o  ko ń , a w y k re ś lo n e  na p iasku  k ó łko  
będzie  z a m k ie m , s ta tk ie m  a lbo  d o m k ie m . P oś rod ku  t ra w n ik a ,  
m ię d z y  b lo k a m i są w p ra w d z ie  ło dz ie  i  d ra b in k i do  w s p in a n ia  
i  h u ś ta w k i,  a le  ogradza  je  s ia tka . T o  p rze dszko ln y  ogródek.

W  b ieżącym  ro k u  do 5 n a j ­
p ię k n ie js z y c h  o g ró d k ó w  jo rd a ­
n o w s k ic h  p rz y  p rzedszko lach  
zostaną wpuszczone w szys tk ie  
d z ie c i m ieszka ją ce  w  o k o lic y . 
P o s ta n o w ie n ie  ta k ie  zapad ło  na 
pos iedzen iu  Z a rz ą d u  O kręgu  
T P D . In ic ja to r k ą  tego p rz e d ­
s ię w z ię c ia  je s t c z ło n k in i tego 
za rządu , in s p e k to r do  s p ra w  
w y c h o w a n ia  p rzedszko lnego  
W yd z . O ś w ia ty  M R N  —  F ra n ­
c iszka  G am pe l. Z  n ią  też roz­
m a w ia m y  o te j ze wszech 
m ia r  god ne j upo w sze chn ie n ia  
in n o w a c ji.

—  J u ż  w  u b ie g ły m  ro k u , e k sp e­
ry m e n ta ln ie , do  o g ró d k a  p rz y  
p rze d s zk o lu  n r  5 n a D rz e to w ie  
w p u szc zo n o  o k o lic z n e  d z ie c i. P rz y  
w s p ó łu d z ia le  d z ie c ię ce g o  s a m o rzą ­
du  p rz e z  c a łe  la to  m ło d z ie ż  i  d z ie ­
c i k o rz y s ta ły  z u rz ą d z e ń  o g ró d ka  
jo rd a n o w s k ie g o . T o te ż  o b ec n ie , w  
p o ro z u m ie n iu  z  k ie ro w n ic z k a m i  
p rz e d s z k o li r o z w ija m y  tę  fo rm ę ,  
z a p ra s z a ją c  d z ie c i do  o g ró d k ó w  
p rz y :  p rz e d s z k o lu  n r  2 ( A l .  W o j­
ska P o ls k ie g o , ró g  u l .  K ró lo w e j  
K o ro n y  P o ls k ie j) , p rz y  p rze d s zk o ­
lu  O k rę g o w e g o  P rz e d s ię b io rs tw a  
H a n d lu  O p a łe m  ( A l .  A r m i i  C z e r­
w o n e j) ,  w  d z ie ln ic y  N a d  O d rą  —  
p rz y  p rz e d s z k o lu  n r  8, g d z ie  są 
d w a  o g ró d k i o ra z  sad o w o co w y, 
p rz y  u l .  S o łty s ie j o ra z  p rz y  p rz e d ­
s zk o lu  n r  5 n a  D rz e to w ie .

— J a k  w y g lą d a ć  b ęd z ie  o p ie k a  
nad  d z ie ć m i i k ie ro w a n ie  ic h  za ­
b a w a m i n a ty m  te re n ie ?

—  U rz ą d z a m y  s p o tk a n ie  z g r u ­
p a m i m ło d z ie ż y  z a m ie s z k a łe j w  p o ­
b liż u  o g ró d k ó w  p rz e d s z k o ln y c h , po  
to , a b y  w y ło n ić  sa m o rzą d . B y ło b y  
d o b rze , a b y  T P D  o p ła c iło  k i lk a  
w y c h o w a w c z y ń , k tó r e  c z u w a ły b y  
n ad  b a w ią c y m i s ię  d z ie ć m i. P o ­
n a d to  z a m ie rz a m y  n a w ią z a ć  w s p ó ł­
p ra c ę  z h a rc e rs tw e m  i  Z M S .

—  K ie d y  f u r t k i  o g ró d k ó w  o tw o ­
rzą  się d la  w s z y s tk ic h  m a lu c h ó w  
z o k o lic z n y c h  dom ów ?

—  P rz e w id u je m y , że n a s tą p i to  
je szc ze  p rze d  M ię d z y n a ro d o w y m  
D n ie m  D z ie c k a , c z y li p rz e d  1 c z e rw -

S ądzim y, że ró w n ie ż  rodzice 
w y k a ż ą  tro s k ę  i  z a in te re s o w a ­

n ie  tą  sp ra w ą . O ddane  do p o ­
w szechnego u ż y tk u  u rządzen ia  
n ie  m ogą  być  zn iszczone, je ś li 
m a ją  s łu żyć  ja k  n a jw ię k s z e j 
lic z b ie  d z ie c i i  to  p rzez  d łuższy  
czas. (Jo l)

Czytelnicy.
<5d z i e  t o  p o i n t a ?

Jadąc tra m w a je m  przez A l. 
W y zw o len ia  dostrzegłam na  
.w ystawie sklepu M H D  „ L e -  
¡Chia”  napis, -k tó ry  —  a raczej

zro b ić?  A  m oże k u p ić  n o w y  
m o to c y k l?

A n to n i N IE D 2 W IE C K I

t o  m n  c h w a l i

U p r z e jm ie  p roszę z ło ży ć  w  m o im
Jeden Z je g o  w y ra z ó w  —  w p ra -  im ie n iu  p o d z ię k o w a n ia  p a n i K a -  

W it m n ie  w  og rom n e  z d u m ie -
llie . C y tu ję ; „K osm etyk i f irm y  d o k ła d n ie  i  b a id z o  u p rz e jm ie  p o -  
fcjjechia”  pointą p ięknej pan i” , in fo rm o w a ła  k ie ro w c ę  ta k s ó w k i  
P ointą:.. H m  Jak  należy ro - " „ j ”
EU m ieć t e n  s k ą d in ą d  w d z ię c z -  N ie  b y ł to  o k rę g  s zc zec iń s k i i  u -  

. u y  w yra z  i  g d z ie  t u  s z u k a ć  d z ie le n ie  o d p o w ie d z i n a to  p y ta -  
ta n ie  n ie  b y ło  o b o w ią z k ie m  p . K a -  
m iń s k ie j.

L .  K A C Z O R
d o w c ip u , s k o ro  w g  p ro f.  d ra  
Z y g m u n ta  R ys ie w icza  „p o in ta ”  
to  „w y ra z  lu b  p ow ied ze n ie  u- 
JRrypukła jące is to tę  d o w c ip u ” .

W iesław a B A C M A G A

K i KO *. ACH K IED Z?

r  B a rd z o  sob ie  c h w a li l iś m y  z n a j­
d u ją c y  się n a  n as zy m  o s ied lu  k io s k  
H S I,  choć n ie  zaw sze  m o żn a  b y ło  
w  n im  w s zy s tk o  k u p ić . P o  o s ta t­
n im  re m o n c ie  k io s k  za m k n ię to , 
le c z  n ie  w y w ie s zo n o  ż a d n e j k a r t k i  
*  in fo rm a c ją , k ie d y  b ęd z ie  z n o w u  
C z y n n y .

M o że  za rz ą d  S p ó łd z ie ln i In w a l i ­
d ó w  u d z ie l i  w y ja ś n ie ń  n a  te n  te ­
m a t?

C zes ław a  D A L E C K A  
z a m . p r z y  u l .  A .  L a m p e g o

C IE R P IE N IA
M O TO C Y K LIS T Y

Jestem  posiadaczem  m o to ­
c y k la  W S K  m o d e lu  M -0 6 -Z . 
W e w rz e ś n iu  ub ie g łe go  ro k u  u -  
le g łe m  w y p a d k o w i d ro go w e m u  
i  u szkod z iłe m  p o ja zd . W  re z u l­
ta c ie  m uszę w y m ie n ić  n ie k tó re  
części m o to ru , m . in . p rze dn ie  
w id e łk i.  O d w rz e ś n ia  b ezsku ­
te c z n ie  szu kam  po sk lepach  
M o to z b y tu  ty c h  n ieszczęsnych 
g o d e łe k . P o rad źc ie , co m a m

P O R T
W  p ią te k , 19 m a ja  o gods, 

18.30 w S a li S z w e d z k ie j Z a m k u  
K s ią ż ą t  P o m o rs k ie »  o d b ęd z ie  
się s p o tk a n ie  z d r  R . D O B R Z Y -  
C K IM . T e m a t:  R e i«  S zc zec in a  
ja k o  p o r tu  w  e k o n o m ic zn y m  
u k ła d z ie  g e o g ra fie s n y m  P o ls k i.

Jest to  o s ta tn ia  p re le k c ja  *  
c y k lu  w y k ła d ó w  *> d z ie ja c h  
S zc zec in a . Z g o d n i«  *  z a p o w ie ­
d z ią  s p o tk a n ia  za k o ń c zy  „ Z G A  
D U J - Z G A D U L A ” , k t ó r e j  te m a ­
te m  b ęd z ie  h is te r ia  g rodu  
G r y fa  od czasów  n a jd a w n ie j­
szych do w s p ó łcze sn y ch . P rz y ­
p o m in a m y  te m a ty  p re le k c ji :  
p ra d z ie je  S zc zec in a , h is to r ia  
naszego m ia s ta  od  czasów  śred  
n io w ie c za  do m o m e n tu  w y z w o ­

le n ia  w  ro k u  1915, ro z w ó j 
w spółczesnego  S zc zec in a, jego  
r o la  ja k o  p o r tu  w  ek o n o m ic z ­
n y m  u k ła d z ie  g e o g ra fic zn y m  
P o ls k i , l i t e r a t u r a ,  k u l tu r a  i o - 
ś w ia ta  g ro d u  G r y fa  o ra z  sport 
i  t u ry s ty k a  S zc zec in a .

F in a ł ą u iz u  z a ty tu ło w a n e g o  
„ S Z C Z E C IN  W C Z O R A J , D Z IŚ ,  
J U T R O ”  o rg a n izo w a n e g o  p rzez  
T o w a rz y s tw o  P rz y ja c ió ł S zcze­
c in a , W o je w ó d z k i D o m  K u lt u ­
r y ,  M u z e u m  P o m o rza  Z a c h o d ­
n ie go , W y d z ia ł O ś w ia ty  P re z .  
M R N  i naszą re d a k c ję  o d b ędzie  
się 4 c ze rw c a , o godz. 10, w  
S a li K a m e ra ln e j Z a m k u  K s ią ­
ż ą t P o m o rs k ic h .

Z a c h ę c a m y  w s zys tk ic h  z a in ­
te re s o w a n y c h  do w z ię c ia  u - 
d z ia łu  w  k o n k u rs ie . N a  z w y ­
c ięzc ó w  c ze ka  w ie le  ce n n yc h  
n ag ró d . (ru )

„Wiosna Orkiestr 67‘

Porcja dobrych rytm ów
S Y M P A T Y C Y  „W IO S N Y  O R K IE S T R ”  n ie  mogO n arzeka ć  

w c z o ra j na b ra k  e m o c ji i  w ra ż e ń  a r ty s ty c z n y c h . B y ło  ic h  
w ie le  i  ra cze j w  d o b ry m  g a tu n k u .

P O C Z Ą T E K  n ie  b y ł z b y t  o b ie c u ją  
cy , g d y ż  o tw ie r a ją c y  w c zo ra js zy  
w ie c z ó r  b ig -b a n d  s zk o ły  m u z y c z n e j  
11 s to p n ia  z b y t  ła tw o  u le g ł dusz­
n e j i  m ę c zą c e j p o g od zie , ro b ią c  
n a e s tra d z ie  w ra ż e n ie  n ie co  zm ęczo  
nego . C ie k a w e , że w y s tę p u ją c y  póź  
n ie j w  in n y c h  zespo łach  c i sa m i m u  
z y c y  p o k a z a li n ie  t y ik o  te m p e ra ­
m e n t, a le  i  a u te n ty c z n e  u m ie ję tn o ś  
c i m u z y c z n e .

S ta rg a rd z k ie m u  „ S ta r  Q u a r te to -  
w i”  w y ra ź n ie  p rze s zk a d za ło  o n ieś ­
m ie le n ie  na k o n k u rs o w e j es trad z ie , 
k tó r e  n ie p o trz e b n ie  s ta ra ł się za g łu  
szyć p e rk u s is ta .

J a k  w ie lk ie  zn ac zen ie  m a  d la  ze­
spo łu  w ła ś c iw y  d o b ó r re p e r tu a ru  
m o g liś m y  się p rze k o n a ć  s łu c h a ją c  
w y s tę p u  „ K a m e r a ln e j” .

KALENDARZYK 
Dni Oświaty, 

Książki i Prasy
18. V . 1967 r .

G o d z . 18 —  K L U B  H U T Y  S Z C Z E ­
C IN  —  p re le k c ja  i f i lm  „O pow ieść  
o p ra w d z iw y m  c z ło w ie k u ” .

G o d z . 18 — K L U B  F A B R Y C Z N Y  
Ż Y D Ó W C E  —  n a jno w sze  n a g ra n ia  
z p ły t .

G o d z . 18 —  K L U B  „ P IW N IC A ”  —  
f i lm  „ B a r w y  w a lk i” .

G o d z . 18 — G A R N IZ O N O W Y
K L U B  O F IC E R S K I —  c z w a rte k  b i­
b lio te k a rs k i p rz y  k a w ie .

G odz. 18 — D O M  K U L T U R Y  K O ­
L E J A R Z A  —  k o n c e r t  „ M e lo d ie  sto ­
l i c ” .

G o d z . 18 —  D O M  K U L T U R Y  H U ­
T Y  S Z C Z E C IN  —  o d czy t „ Z y c ie  i 
d z ia ła ln o ś ć  M a r i i  C u r ie -S k ło d o w -  
s k ie j” .

G o d z . 19 —  K L U B  „13 M U Z ”  —  
s p o tk a n ie  z  J a n em  S ła w iń s k im .

G o d z. 19 —  K L U B  T O W . S P O Ł . 
K U L T . Ż Y D Ó W  — p re le k c ja  „K s ią ż  
k a  ży d o w s k a  w  P o ls ce i  n a  ś w ię ­
c ie ” .

G o d z . 19 —  K L U B  S P Ó Ł D Z IE L ­
C Ó W  — p re le k c ja  „ Z a b y tk i  h is to ­
ry c z n e  S zc zec in a” .

G o d z . 19.30 — K L U B  „ K O N T R A ­
S T Y ”  — I I  d z ie ń  p rz e g lą d u  e t iu d  
f i lm o w y c h .

G o d z . 19.30 — K L U B  F A B R Y C Z ­
N Y  S K O L W IN  — p o g a d a n k a  o f i l ­
m ie  p o ls k im .

G o d z . 20 —  K L U B  „ K O N T R A ­
S T Y ”  —  „ P iw n ic a  ja z z o w a ” .

(K a le n d a rz y k  n a  p o d s ta w ie  in fo r ­
m a c j i  W y d z . K u lt u r y  P M R N ).

O d  tru d n e g o  u tw o ru  k o n c e r to w e ­
go do b a rd zo  ró żn o ro d n y c h , a  z a w ­
sze d o b rze  o p a n o w a n y c h  ry tm ó w  
p rz e b i ja ła  s ta ranność m u z y k ó w  z te ­
go zespo łu .

Z u p e łn ie  o d m ie n n y , a le  Jakże  in te  
re s u ją c y  b y ł po p is  „ W A W  S E X T E -  
T U ” , w y s tę p u ją c e g o  s ta le  w  s tu d en e  
k im  k lu b ie  „ K o n tra s ty ” . T u  d o m i­
n o w a ły  —  ży w io ło w o ś ć  i  m ło d z ie ń ­
czy  te m p e ra m e n t  p rz y  z n a k o m ity m  
w y c z u c iu  r y tm u  i  w y ją tk o w e j  d b a­
ło ś c i o b rz m ie n ie . N ic  te ż  d z iw n e ­
go, że s tu d en c i, w  ty m  g o śc in n ie  w y  
s tę p u ją c y  p io s e n k a rz  z T a h it i  — R . 
P e ta in , z o s ta li b a rd zo  c ie p ło  p r-zy ję -  
c i p rz e z  w id o w n ię .

D o b ry  n a s tró j n a  s a li do  k o ń c a  
w ie c z o ru  z a p e w n ił!  w y s tę p u ją c y  ja ­
k o  o s ta tn i w  d n iu  w c z o ra js z y m  m u ­
z y c y  „ K a s k a d y  I ” .

P r z y  k a ż d y m  n ie m a l s to lik u  d a ły  
się słyszeć w e s tc h n ie n ia  — ac h , ż e ­
b y  o n i g ra l i t a k  c o d z ie n n ie ! M o żn a  
się t y lk o  p rz y łą c z y ć  do ty c h  ży c ze ń .

D ziś  w  k a w ia rn i „K a s k a d a ”
0 godz. 18 g rać  będą : —  „K a ­
skada I I ” , „B ass  com bo”  *  M y  
ś iib o rza , a m a to rs k i zespół „P ię ć  
sm u tn y c h  sp o jrz e ń ” , „C o m a -5 ” , 
zespól ja zzo w y  Jerzego W ilk a
1 „D ix ie la j łd e rs i” .

P IO T R

N A  Z D J Ę C IU :  p o k a z  f r y z u r y  w  
w y k o n a n iu  o ś ro d k a  W S S  „ P r a k t y c *  
n a P a n i” , k t ó r y  w ra z  z  r e w ią  m o ­
d y  u ro z m a ic a ł m u z y c z n y  p ro g ra m  
„ W io s n y ” .

W IT A M Y

T U R Y Ś C I,  Jak w ia d o m o , od ­
w ie d z a ją  nasze m ia s to  p rze z  
c a ły  ro k , a le  o b ec n ie  ro zp o c zy ­
na się o k re s  w zm o żo n y c h  p rz y  
ja z d ó w . I  ta k  w c z o ra j w ie c z o ­
re m  p rz y je c h a ła  do  S zc zec in a  
32-osobow a w y c ie c z k a  t u r y ­
s tó w  ra d z ie c k ic h , k tó r z y  p rz e ­
b y w a ć  będ ą  u  nas t r z y  d n i.  
Jest to  ju ż  p ią ta  w  ty m  ro k u  
w y c ie c z k a  tu ry s tó w  ra d z ie c ­
k ic h .

N A T O M IA S T  dz iś  ra n o  p rz y 1 
je c h a ło  do S zc zec in a  17 d y r e k ­
to ró w  b iu r  p o d ró ż y  z ró żn y c h  
k r a jó w  k a p ita lis ty c z n y c h . Są 
o n i gośćm i P o ls k ieg o  B iu ra  
P o d ró ży  „ O rb is ” . Z w ie d z ą

X lat w służbie 
filmu oświatowego

W A Ż N Y M  S O J U S Z N IK IE M  
w  p ra c y  d y d a k ty c z n e j szkó ł, 
b ib l io te k  i  różnego  ro d z a ju  p la ­
có w e k  k u ltu ra ln y c h ,  je s t k ró t -  
k o m e tra ż o w y  f i lm  d o k u m e n ta l­
ny» p o p u la rn o  -  n a u k o w y , a n i­
m o w a n y , g e n e ra ln ie  m ó w ią c  
f i lm  o ś w ia to w y . M i ja  w ła ś n ie  
20 la t  u po w sze chn ia n ia  tego 
f i lm u  w  n aszym  w o je w ó d z tw ie  
i  X  la t  d z ia ła ln o ś c i szczec iń ­
sk ie go  o d d z ia łu  C e n tra li W y ­
n a jm u  F ilm ó w  O ś w ia to w y c h  
„F IL M O S ” .

Z  te j  o k a z ji  o d b y ło  się w c z o ra j  
w  Z a m k u  s p o tk a n ie , n a  p ro g ra m  
k tó re g o  z ło ż y ły  s ię : p r o je k c ja  je d ­
n e j z  p ie rw s z y c h  k r o n ik  „ P o ls k i  
W a lc z ą c e j” z re a liz o w a n e j p rz e z  C zo  
łó w k ę  F ilm o w ą  W P  i  f i lm u  d o k u ­
m e n ta ln e g o  z 1946 ro k u  p t .  „ W ie ­
l ic z k a ”  o ra z  d y s k u s ja  n a  te m a t  
s ta n u  u p o w s z e c h n ie n ia  f i lm u  k r ó t -

k o m e tra ż o w e g o  w  n a s zy m  w o je ­
w ó d z tw ie .

F i lm o te k a  szczec ińskiego  o d d z ia ­
łu  „ F ilm o s u ”  s k ła d a  się sponad  
3 000 t y t u łó w  o raz o k o ło  8 000 k o p ii .  
„ F ilm o s ”  w y p o ży c za  f i lm y  szko­
ło m , z a k ła d o m  p ra c y , o rg a n iza ­
c jo m , p la c ó w k o m  k . o ., u d z ie la  
p o ra d  w  d o b orze  ty tu łó w , o rg a n i­
z u je  p ro je k c je  w  p la c ó w k a c h , k tó ­
re  n ie  m a ją  w ła sn e g o  s p rzę tu .

T rz e b a  p o w ie d z ie ć , że w y s ta r ­
c z a ją c a  ilość sp rzę tu  s łużącego  do  
p ro je k c j i  f i lm u  o św ia to w e g o  n ie  
je s t  w y k o rz y s ta n a  w  d o sta tec zn y  
sposób. S to su n k ow o  n a j le p ie j p rze d  
s ta w ia  się  ta  s y tu a c ja  w  szk o ła ch , 
s ła b ie j w  ś rod o w isk ac h  w ie js k ic h  
1 w  z a k ła d a c h  p ra c y . W  z a k re s ie  
d o b o ru  te m a ty k i z b y t  s p o ra d y c z ­
n ie  e k s p lo a tu je  się  f i lm y  p o ru ­
sza ją c e  p ro b le m a ty k ę  w y c h o w a n ia  
e s te tyc zn eg o , g o s p o d a rk i m o r­
s k ie j,  w y c h o w a n ia  d z ie c k a , h ig ie ­
n y  i  o ś w ia ty  s a n ita rn e j.

W e w czorajszym  spotkaniu
u c z e s tn ic z y li p rz e d s ta w ic ie le

K W  PZPR , W y d z ia łu  K u l tu r y  
Prez. W R N , S T K , szkó ł, o rga­
n iz a c j i społecznych  i  p lacó ­
w e k  o raz  k ie ro w n ic tw o  szcze­
c iń s k ie g o  o d d z ia łu  „F i lm o s u ”  z 
je g o  d y re k to re m  G R Z E G O ­
R Z E M  L W O W IC Z E M .

O be cn i b y l i  ró w n ie ż  goście: 
d y re k to r  do s p ra w  p ro d u k c ji 
W y tw ó rn i F ilm ó w  O ś w ia to ­
w y c h  w  Ł o d z i I I .  P a w la k  o raz  
red. D . K ęp czyń ska  z W y tw ó r­
n i F ilm ó w  D o k u m e n ta ln y c h  w  
W a rsza w ie .

Podczas s p o tk a n ia  w y ró ż n ia ­
ją c y  s ię  o rg a n iz a to rz y  p ra c y  
k u ltu ra ln o  -  o ś w ia to w e j w y k o ­
rz y s tu ją c y  w  te j p ra c y  f i lm  
k ró tk o m e tra ż o w y , o trz y m a li 
n a g ro d y  u fu n d o w a n e  p rzez  
W K Z Z  o ra z  „F i lm o s ” .  (m c)

S zc zec in , Ś w in o u jś c ie  i M ię ­
d z y z d ro je , a b y  zap o zn a ć  się z 
W a lo ra m i tu ry s ty c z n y m i n a ­
s zy ch  te re n ó w  i m o ż liw o ś c ia ­
m i p o b y tu  z a g ra n ic z n y c h  tu ­
ry s tó w .

P B Z E D  D N IE M  D Z IE C K A

1 C Z E R W C A  ro zp o c zn ą  się  
o b c h o d y  M ię d zy n a ro d o w e g o  
D n ia  D z ie c k a , k tó r e  w  ty m  
ro k u  b ę d ą  m ia ły  szczegó ln ie  
u ro z m a ic o n y  p ro g ra m . Z d ra ­
d z im y  n a ra z ie , że w ie le  c iek ą  
w y c h  im p re z  p rz y g o to w u je  
h a n d e l. S k le p y  z a b a w k a rs k ie  
Już są za o p a trzo n e  w  d u ż y  w y  
b ó r  ró ż n o ro d n y c h  za b a w e k . 
C h cą c u n ik n ą ć  t ło k u  — w a rto  
k u p ić  Je Jak n a jw c z e ś n ie j.

S K L E P  C H E M IC Z N Y , m ie ­
szc ząc y s ię  d o ty ch c zas  p rz y  
A l.  W o js k a  P o ls k ie g o , p rz e ­
n ie s io n y  zo sta ł, j a k  w ia d o m o , 
do n o w y c h  p o m ie szc zeń  p rz y  
u l.  Ś w ie rc ze w s k ie g o . D o  cza­
su w y b u rz e n ia  p a w ilo n ó w  
p r z y  A l.  W o js k a  P o ls k ie g o , w  
lo k a lu  ty m  m ie śc ić  się  b ęd z ie  
n ie d a w n o  o tw a r ty  s k le p  W SS  
z  o d z ieżą  m ę sk ą .

B E Z  N A  D A C H U

N A  P O R O S Ł Y M  t r a w ą  d a ­
chu  B ra m y  K ró le w s k ie j p r z y  
p la c u  H o łd u  P ru s k ie g o  w y ro ­
s ły  d w a , d o ro d n e  k r z a k i  b zu , 
ju ż  p ię k n ie  k w itn ą c e .

N A R C Y Z - B L I2 N IA K

M A R Y S IA  S A M B O R S K A  U -  
cze n n ic a  s z k o ły  n r  16 p rz y n io ­
sła  n a m  w c z o ra j do  re d a k c ji  
n ie c o d z ie n n e g o  n a rc y z a  ja k ie ­
go zn a la z ła  w  s w o im  o g ró d k u  
p r z y  u l.  C h le b o w e j n a  G u -  
m ie ń c a c h . N a  je d n e j ło d y żc e  
z a k w it ły  d w a  k w ia t y .
D R O G I
N IE  D O  P R Z E B Y C IA

D O  N A J B A R D Z IE J  zan ied b a  
n y c h  u lic  w  S zc ze c in ie  n a le żą  
b ezs p rzec zn ie  d w ie  z re jo n u  
d z ia ła n ia  D R N  Pog o d n o . Jest 
to  u l.  S a n to c k a  u s ian a  w y b o ­
ja m i  zw ła szc za  w  o k o lic y  n o ­
w e g o  o s ied la  i, b a rd zo  uczę ­
szczana (c h y b a  n ie  p rz e z  go­
s p o d a rzy  d z ie ln ic y ? ) u l .  T w a r  
d o w sk ie g o . N a  te j  o s ta tn ie j, po  
k a ż d y m  deszczu , tw o rz y  się 
t a k  g ig a n ty c zn e  b a jo r o , że  k ie  
ro w c y  chc ąc je  o m in ą ć  z je ż ­
d ż a ją  n a b o k , co s p ra w iło , że 
i  p ie s i m u szą  te ra z  b rn ą ć  w  
b ło c ie . T e n  stan  t r w a  od b a r ­
dzo  d a w n a . J a k  d ługo  jeszcze?


